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CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 
19 października b. r. zamianować najmiło- 
ściwiej: stanisławowskiego dziekana i pa- 
rocha w Zagwoździu, Symeona Harasy- 
mowicza, papieskiego podkomorzego, hu- 
siatyńskiego dziekana i parocha w Hawiło- 
wie Grzegorza Oleśnickiego, dziekana 
kudrynieckiego i parocha w Turylezu Teo- 
fila Lisienieekiego, stanisławowskiego 
poddziekana i proboszcza cerkwi katedral- 
nej tamże Teodata Szankowskiego, a 
nakoniee parocha i dziekana w Nadwórnej 
Kornela Mandyczewskiego — honoro- 
wymi kanonikami grecko - katolickiej kapi- 
tuły w Stanisławowie, z uwolnieniem od 
taksy. 


Jego ces. i król Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z d. 22 
października b. r. staroście w Horodenee, 
Juliuszowi Zulauf, z powodu przeniesie- 
nia go na własną prośbę w stały stan spo- 
szynku, w uznaniu jego długcletniej, wier- 
nej 1 pożytecznej działalności służbowej, 
nadać najmiłościwiej tytuł i charakter rad- 
cy Namiestnictwa, z uwolnieniem od taksy. 


Jego Ekscelencya p. Namiestnik prze- 
niósł praktykantów konceptowych Namiest- 
nictwa: Michała Bocheńskiego, z Bu- 
ezacza do Borszczowa, a Józefa Lange- 
go, Z Borszczowa do Buczacza. 


C. k. Rada szkolna krajowa postano- 
wiła polecić dzieło pod tytułem: „Arytme- 
tyka, napisał Maryan Baraniecki. Warsza- 
wa 1884. Cena 1 rub. 75 kop.* jako książkę 
pomocniczą dlk nauczycieli szkół Średnich, 
seminaryów nauczycielskich i szkół ludo- 
wych i zaleca zakupienie tejże do bibliotek 
szkół średnich, seminaryów nauczycielskich 
i rad szzolnych okręgowych. 

We Lwowie dnia 12 września 1886. 


C. k. Rada szkolna krajowa uchwaliła 
zalecić do bibliotek e. k. seminaryów nau- 
czycielskich i szkół ludowych dziełko pod 
tytułem: „Najnowsze sposoby uszlachetnie- 
nia drzewek owocowych (z dodatkiem ta- 
blicy ehromolitograficznej) przedstawił Wła- 
dysław Boberski. Wydanie drugie. We Lwo- 
wie nakładem Towarzystwa pedagogiczne- 
go 1886. Cena egzemplarza 72 et. w. a. 

We Lwowie, dnia 9 października 1886. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Iaców. 29 października. 


Z niepraktykowana jednomyślno- 
ścią austryacka Izba deputowanych, 
po krótkiej stosunkowo dyskusyi o- 
gólnej, uchwaliła przejść do rozpraw 
szczegółowych nad przedłożeniem o 
cełowo-handlowym związku, a tak sam 
przebieg rozpraw ogólnych, jak gło- 
sowanie świadczą najwymowniej, iż 
mkt w Austryi nie wątpi o konie- 
czności jednolitego, obie części Mo- 
narchii obejmującego clowo-handlo- 
wego zwiazku. Świadomość owych 
licznych ekonomicznych interesów, 
|które są wspólne tak Przed- jak Za- 
litawii, ujawniło się jasno i dobitnie 
w głosach wszystkich mowców, a ta- 
ka solidarność poglądów nie pozosta- 
nie bezwątpienia bez wpływu na te 
iieliczie zresztą koła w Węgrzech, 
które uważały za potrzebne zaznaczyć 
nieprzyjazne swe stanowisko wobec 
odnowienia ugody. Dyskusya ogólna 
nad tym przedmiotem nabrała przez 
to szczególniejszej wagi, iż zabrał 
głos także pan Minister, margrabia 
Bacquehem. Z szczególniejszą precy- 
zyą i przekonywującą wymową na- 
szkicował p. Minister stanowisko Rzą- 
du wobec przedłożenia ugodowego i 
przy tej sposobności rozwinął swój 
ekonomiczno-polityczny program, któ- 


ry nietylko na ławach prawicy, lecz 
także przez opozycyę został przyjęty 
z żywem zadowoleniem. P. Minister 
wziął impuls do przemówienia ze zna- 
nego okólnika, w którym wezwał Izby 
handlowe i inne wybitniejsze stowa- 
rzyszenia ekonomiczne, aby z okazyi 
dobiegajacych do kresu traktatów 
handlowych z Niemcami i Włochami 
wypowiedziały swoje życzenia i opi- 
nie, a to celem uwzględnienia tako- 
wych przy zawarciu nowych kon- 
wencyj. Okólnik rzeczony dał powód 
do szerokiej dyskusyi publicystycznej, 
a nie brakło takich, którzy w zawar- 
tych w nim uwagach upatrywali 
zapowiedź radykalnego zwrotu w 
polityce handlowej, a nawet podsu 
wali nowemu Ministrowi, jakoby 
był zwolennikiem wolnego handlu. 
Otóż pan margrabia Bacquehem spro- 
wadził interpretacyę tego okólnika 
do właściwej miary i znaczenia, kła- 
dae nacisk na to, iż daży do jak 
najbardziej harmonijnego rozwoju po- 
myślnych warunków produkeyi, a to 
w interesie nietylko potrzebującego 
ochrony przemysłu krajowego, lecz 
także przemysłu przeznaczonego na 
wywóz, przyczem jednak nie ukrywa 
przed sobą bynajmniej, iż dla osią- 
gnięcia pomyślnych rezultatów na 
polu wywozu, będą niezbędne pewne 
ustępstwa na rzecz tych państw, do 
których ma być skierowanıym eksport 
austryacki Aby zaś Rząd mógł z na- 
ciskiem popierać swoją politykę han- 
dlową i zapewnić jej jak najszersze 
powodzenie, potrzebnem jest przede- 
wszystkiem ścisłe porozumienie z dru- 
ga połową Monarchii i osiągnięcie 
jednolitego terytoryum ekonomiczne- 
go. Nikt też nie zdoła zaprzeczyć, iż 
utrzymanie tej wspólności, na którą 
położył nacisk pan Minister, jest tak 
po tej, jak po tamtej stronie Litawy 


w interesie zarówno producentów, 
jak konsumentów, a nawet opozycya 
odstąpiła w tym wypadku od zwykłej 
swej taktyki, a jeżeli zabierała głos, 
to nie w tym celu, aby kwestyono- 
wać potrzebę wspólnego terytoryum 
ekonomicznego i przemawiać w ogóle 
przeciw dziełu ugodowemu , lecz tyl- 
ko dla proponowania w tem dziele 
pewnych zmian lub poprawek. 


Rada państwa, 


(CIII posiedzenie Isby poselskiej.) 


** Wiedeń, 27 października. (Kore- 
spondencya Gaz. Lwowskiej). Prezes $mol- 
ka zagaja posiedzenie o godz. 11 min. 15 

Po odczytaniu petycyj przystępuje Izba 
do porządku dziennego i przyjmuje bez dy- 
skusyi w trzeciem czytaniu ustawę o po 
borze rekrutów na r. 1887 i prowizoryum 
budżetowe na pierwszy kwartał r. 1887, i 
przechodzi do dalszego ciagu drugiego czy: 
tania ugody prolongującej związek cłowy i 
handlowy pomiędzy Austryg a Węgrami. 

Do $ 1 ugody pierwszy zabiera głos 
pos. Neuwirth. Kwestya. która w pier- 
wszej linji się nasuwa przy odnowieniu u- 
gody jest oczywiście ta, która strona lepiej 
na ugodzie wychodzi. Mowca przytacza ca- 
ły szereg cyfc wywozu 1 dowozu wegier- 
skiego z lat 1882—1835 z których jasno 
wynika, iż wywóz z Węgier do Austryista- 
le się wzmaga, dowóz zaś z Austryi do Wę- 
gier się zmiejsza. Gdy obecnie zagranica 
ełami wysokiemi u rudnia wywóz produktów 
rolnych z Węgier, Austrya jedynem i naj- 
lepszem jest miejscem zbytu za te płody, 
ponieważ zaś najmniejszych nie ma wido- 
ków iżby stosunki ełowe się zmieniły, więc 
Węgrzy coraz bardziej na targ austryacki 
będa skazani. Węgrzy jednakże nie kon- 
tentują się przestrzeganiem interesów swo- 
ich w ramach ugody, lecz często je prze- 
kraczają i na każdym kroku przeszkadzają rzą- 
dowi austryackiemu w przeprowadzeniu re- 
form dla Austryi koniecznie potrzebnych. 

Tam gdzie ich interes tego wymaga, 
uważają się Węgrzy wobec nas jako zagra- 


41) 


DWIE WIZYTY 


W przedhistoryeznych czasach two- 
rzyły wyspy normandzkie całość z kon- 
tynentem, wskutek jakiejś strasznej wszak- 
że elementarnej katastrofy, morze zalało 
słabsze części lądu, przez które fale prze- 
drzad się zdołały i tylko silne granitowe 
skały oparły się wód natarczywości. Ztąd 
w tem morzu taka ilość raf podwodnych, 
ztąd na wybrzeżach Normandyi i Bretanii 
tyle ostrych igieł i wiszarów. 

St. Helier leży w najmniej może ma- 
lowniczej ezęści wyspy, ku Południowi 
bowiem brzegi Jersey się poehylaja, nejwy- 
żej zaś wzbiły się ku Północy i ku Wscho- 
dowi i najbardziej fantastyczne tam przy- 
brały kształty. Nam więc, zbliżającym się 
od Południa, wydaje się wyspa z daleka 
dość jednostajną , jakby jakiś wypalony, si- 
ny księżyc, który spadł w morze z niebie- 
ie stropu i rogi ku nam wystawił. Ni- 
gdzie nie widać znaczniejszych pagórków, 
wysoka, naga płaszczyzna. — Dopiero w po- 
bliżu obraz się urozmaica i oko zajmować 
zaczyna. d 
Przed nami, prawie w środku skali- 
stego półkola białe domy St. Helier, które 
sie amfiteatralnie nad zatoką rozsiadły i 
tylko z jednej strony schowaly za olbrzy- 
mia skałę, wchodzącą dość daleko w mo- 
rze. Skała ta, a na niej „Fort Regent“ pa- 


jacielskiemu statkowi, któryby się nie po- 
dobat czerwonym surdutom Jej królewskiej 
Mości, „Fort Regent“ nie nosi na swych 
barkach armat od parady, sg to działa, któ- 
rych poważna postać z daleka już wzbudza 
poszanowanie. — Ale dla przyjaciół, dla 
okrętów, żądających opieki, ponury fort pra- 
wdziwym bywa zbawcą. Urządzono tam ca- 
łysłownik sygnałów, któremi z żeglarzami, 
będącymi w potrzebie lub niebezpieczeń- 
stwie, rozmawiać można. 

„Im bardziej się do portu zbliżamy, tem 
lepiej występuje z morza jakaś druga forte- 
ca, podobna do „Castel del Ovo“ w neapo- 
litańskiej zatoce. — Jest to „Elisabeth- 
Castle“. „Regent Fort“ na prawo, „Elisa- 
beth Castle* na lewo, pierwszy groźny, dru- 
gi malowniczy: wielka grupa obronnych 
murów i gmachów na skale, oblanej mo- 
rzem w około. 

Kapitan okrętu opowiada nam histo- 
ryę zamku. Dziwię się jego wytrwałości, eo 
czwarty chyba dzień powtarzać musi to sa- 
mo, bo co czwarty dzień przybywa iutaj 
z St. Malo. 

A więc na tej skale, na najbardziej 
w morze wysuniętej kończynie jest do- 

jd wykuta jaskinia. Przed wiekami, przed 
pierwszym najazdem Normanów, mieszkał 
w niej święty Heleryusz (St. Hólier), syn 
znakomitych rodziców, pustelnik , asceta, 
jeden z ludzi podobnych do św. Tomasza 
stylity, którzy całe życie przepędzali w do- 
browolnych torturach. — O bardziej wyra- 
finowane męczeństwo, jak to, na które się 
skazał Św. Heleryusz, chyba trudno! — 
Otworzył on sobie dwie rany nad kolana- 
mi, powkładał w nie kamyki, aby się ni- 
gdy nie goiły, i klęczał i modlił się w naj- 
straszniejszych fizycznych cierpieniach. Aby 


nuje nad zatoką i przynosi ratunek lub zgu- się zaś nie mógł podnieść lub położyć i ciału ; 


bę zbliżającym się statkom. Biada nieprzy- dać chwilę spoczynku, klęczał pomiędzy go- ` tne siostrzenice nierue 


ździami, które go za każdem pochyleniem lub 
podniesieniem korpusu w piersi lub w ple- 
cy raniły, Podanie niesie, że asceta żył pięć 
lat w ten sposób, ale też Pan Bóg udzielił 
mu moe działania cudów, a chorzy przy- 
pływali z daleka, aby u niego szukać po- 
mocy. 

Świętego pustelnika nie uszanowali 
wszakże Normandzi, a gdy Heleryusz wy- 
szedł naprzeciwko nich i napominał, aby 
się nawrócili na prawdziwą wiarę 1 nie Tà- 
bowali spokojnych mieszkańców, dzicy lu- 
dzie Północy się roześmiali, a gdy im gnie- 
wem Bożym zagroził, przyskoczył jeden z 
barbarzyńców i rozpłatał mu głowę to- 
porem, 

Morze też strasznie burzyć się Zaczę- 
ło, prawie wszystkie barki normandzkie po- 
rozbijały się o skały, a najezdniey poginęli 
w falach. 

Gdy później Normandzi stale wyspę 
zajęli i nawrócili się na chrześciańską wia- 
rę, jeden z nich, chcąc zatrzeć haniebny 
czyn swych przodków, wystawił wspaniałe 
opactwo na tych samych skałach, na któ- 
rych się znajdowała pamiętna pustelnia. 
Opactwo z czasem upadło, a królowa Elżbie- 
ta zmieniła je w fortecę, która do dziś dnia 
nosi jej imię. 

Od „Elisabeth Castle" cokolwiek na 
prawo i jesteśmy w porcie, składającym się 
z dwóch czworobocznych basenów. — Ho- 
telowe omnibusy czekają na grobli, gdzie 
mnóstwo publiczności o zupełnie angielskich 
pozorach. — W lieznem towarzystwie fran- 
cuskich turystów jadę do hotelu europej- 
skiego, do pani D., poważnej matrony, sie- 
dzącej w olbrzymim fotelu i jak poreelano- 
wy Budha ruszającej tylko głową w miej- 
sce wszelkich innych oznak życia. Dwie lo- 
homej właścicielki za- 


jjazdu w ciągłym są natomiast ruchu, zga- 


dując i wykonywując rozkazy pieniężnej cioci. 

Dostaje mi się pokój na pierwszem 
piętrze, od ulicy, z najoryginalniejszym, jaki 
mieć można, widokiem. Wąska ulica prze- 
dziela mnie od cmentarza, od setek nie- 
boszezyköw, pokładzionych do wieczn*go 
spoczynku w prost, w poprzek, w grządki, 
w rabaty, promienie i półkola. Nad każdym 
grobem duży kamień, zbliżony kształtem 
do tych , jakie widzimy na naszych żydow- 
skich cmentarzach , zresztą zielony trawnik 
i dużo chudych, wiecznie zielonych dębów 
o wąskiem liściu, podobnych do wierzby a 
raczej do oliwki. — W środku cmentarza 
duży ale niski kościoł, katedra św. Hele- 
ryusza, w stylu normandzkim. 

Niektóre napisy na grobowych kamie- 
niach mogę czytać z okna; najbliższą moją 
sąsiadką jest panna Hollinshed , zmarła 
w roku 1796 po narodzeniu Chrrystusa a 
w 2btym swego Życia, z wielkim żalem 
sióstr i braci, jak świadczy napis angiel- 
ski Obok niej spoczywa jakiś markiz, na- 
zwisko trochę zatarte, przeczytać go nie 
mogę; musiał być wielkim dygnitarzem, ale 
mało znanym człowiekiem, bo tytułów tyle 
spisanych, że kamień zaledwie wystarcza 
na ich pomieszczenie. Za życia pierś mu 
podobnie, jak ten kamień, była za małą, aby 
na niej pomieścić wszystkie ordery. — Ten 
sąsiad mniej mi jest przyjemnym : im wię- 
cej złota przybywa na fraku, tem mniej go 
w sereu zostaje. Musi on być przeto kan- 
dydatem na — upiora... 

Mniej się zresztą obawiając nieboszezy- 
ków aniżeli żyjących ludzi, spostrzegam z 
pewnym niepokojem , że drzwi do sąsiednie- 
go „numeru* niedomknięte i że się zamknąć 
nie dadzą. Dzwonię, wołają stolarza, a z nim 
pierwszym rozmowa o politycznych stosun- 
kach wyspy. Jest on szezerym Francuzem 


niea, w innym razie kładą nacisk na wspól- 
ność interesów. Corocznie trzeba do Wę- 
gier wysyłać monita w kwestyi zachowania 
się administracyi ceł na Węgrzech. Cały 
przebieg sprawy naftowej wykazuje, że nic 


to nie pomogło i że byłoby się bardziej ; 
przydało, gdyby austryacki komisarz ełowy | 


mógł się przypatrzeć handlowi nafty w Rje- 
ce. Ustawy o ochronie znaków fabrycznych 
i wzorów nie można było dotychczas prze- 
prowadzić ani też uregulować ustawodaw- 
stwa o patentach, bo z Węgrami porozu- 
mieć się nie można. Mowca wątpi, aby się 
to udało w następnych 10 latach. Węgrzy 
robią trudności, bo nie mogą SIE pogodzić 
z myślą urządzenia wspólnej instaneyi ape- 
lacyjnej. Ale w takich warunkach związek 
ełowy z Węgrami dla Austryi jest kulą u 
nogi. Od r. 1884 ustała nawet praktyka, 
która dawniej istniała, mianowicie wzaje- 
mnej pomocy w egzekwowaniu wyroków. 
Odnośne w tym względzie wnioski tutejsze 
odrzucają sądy węgierskie, a gdy Minister 
sprawiedliwości w tym względzie do rządu 
węgierskiego się udał, otrzymał odpowiedź, 
że Austrya dla Węgier jest zagranicą. 

Nadużyciem ze strony Węgier jest o- 
płata statystyczna, zaprowadzona w r. 1881. 
Należałoby ją teraz także zaprowadzić w 
Austryi, aby z jednej strony kontrolować 
dowóz węgierski, z drugiej strony mieć w 
ręku nową broń. Węgrzy szczególne czynią 
ułatwienia przy zakładaniu nowych przed- 
siębiorstw przemysłowych, na czem oczy- 
wiście tutejsze cierpią. 

Mowca był członkiem komitetu, zda- 
jącego opinię względem wzrostu cał pobra- 
nych od maszyn. Opinie komitetu tego 
miesiącami zalegały w Węgrzech, bo tam 
nie mianowano komitetu osobnego, a wspól- 
nego nie chciano. Gdy jednakże raz cho- 
dziło o maszynę do Węgier, zażądano na- 
tychmiast opinii. Austryacki Rząd zawsze 
ustępuje węgierskiemu, bo w Węgrzech w 
takich kwestyach wszystkie stronnictwa po- 
stępują zgodnie. Na wczorajsze wywody p. 
Ministra handlu w kwestyi ełowej godzi 
się mowca najzupełniej. Trzeba się trzymać 
taryfy autonomicznej, ustępstwa tylko czy- 
nić, gdy z drugiej strony jest wzajemność. 
Na koncesye bez wzajemności Austrya i Wę- 
gry nie dosyć są bogate. 

Mowea nareszcie krytykuje zanadto 
powolne traktowanie ustaw ugodowych i 
odrębne postulaty niektórych stronnietw, 
jako i całe zachowanie się stronnictw (Żywe 
oklaski z lewicy). 

Artzkuł 1 nie zawiera zmiany, nie wy- 
maga zatem osobnego głosowania. 

Przy art. 2, który mówi o traktatach 
z zagranicą, zabiera głos poseł Stingl i 
broni klub niemiecki przeciwko zarzutowi, 
jakoby sprzyjał teoryom manczesterskim. 
Ponownie przemawia za związkiem clowym 
z Niemcami, który stworzyłby wielkie tery- 
toryum wspólne cłowe, ku obronie przeciw- 
ko Anglii, Indyom 1 Ameryce. Spodziewać 
się należy, że Minister handlu sprawie tej 
niejaką uwagę poświęci. 

sprawozdawca, dr. Sochor, pono- 
wnie oświadcza, iż związek ełowy Austro- 
Węgier z Niemcami uważa za niemożliwy, 
ponieważ Niemey pod względem rozwoju 


2 


przemysłu tak Austryę wyprzedzili, iż prze- 
mysł niemiecki ubezwładniłby tutejszy. 

Poseł Sting] odpowiada, że związek 
ten nie stałby na przeszkodzie ustanowie- 
niu ceł pewnych pomiędzy wymienionemi 
krajami. 

Przy głosowaniu odrzuca Izba ogro- 
i mna większością głosów rezolucyę Stingla, 
| dotyczącą związku ełowego z Niemcami. Za 
rezolueyg tą głosuje tylko kilku postów 
klubu niemieckiego. 

Do art 3 nikt głosu nie zabiera. 

Przy art. 4, tyczącym się zniesienia 
wolnych portów, zabiera głos poseł Burg- 
staller. Mowca oświadcza się stanowczo 
przeciwko odjęciu Tryestowi charakteru 
wolnego portu. Nie się na tem nie zyska, 
a akt taki znaczyłby to samo, co poświęce- 
nie miasta. W razie zniesienia wolnego 
portu okazałaby się potrzeba ogromnych 
budowli, które w trzyletnim terminie nie 
zostaną wykończone. Mowca przypomina, 
jak w roku 1382 Tryest dobrowolnie sie 
przyłączył do Monarchii, a za to zyskał 
uwolnienie od wielu podatków, dalej wspo- 
mina o patencie cesarza Karola VI z roku 
1719, odnowienie patentu tego w roku 1819 
i dawniejsze przywileje, udzielone przez 
eesarzowe Maryę Teresę, które z Tryestu 
zrobiły perłę Adryatyku. Smutno byłoby, 
gdyby postanowiono zagładę jednego 2 naj- 
znakomitszych jej dzieł w chwili, gdy jej 
pomnik odkryć mają. Mowca wnosi o przej- 
ście do porządku dziennego nad ustępem 
218 art. 4 (brawo |) 

Pos. Beer. Już od dawna rozpoczęto 
staranja o odjęcie Tryestowi charakteru wol- 
nego miasta, Dziś to stanowisko wyjatkowe 
jest anachronizmem i trzeba to zmienić. 
Swoją drogą państwo wszystko uczyni, co 
jest możliwe, aby Tryest na tem nie ucier- 
piał. Ale Tryest powinien pamiętać, że jest 
miastem austryackiem i niemieckiem. (Bra- 
wo! g lewicy. Uho! z prawicy.) 

Pos. Luzzato wyraża radość swoją 
z tego, że preopinant i stronnietwo jego 
chcą strzedz interesów Tryestu. Ale Tryest 
nie może zostać miastem niemieckiem , bo 
(jest miastem austryackiem , zamieszkałem 
przez ludność włoską. (Pos. Piiezicz woła : 
Są tam i Słowianie!) Mowca zgadza się z 
wywodami posła Burgstallera. Z politycznych 
względów byłoby nierozsądnie, odbierać 
Tryestowi, który dotychczas miał miano 
fdelissima, główne prawo, jakie posiada, nie 


mu nie dając. Dla tego w ostatniej godzinie | 


jeszcze głos swój podnosi. 

Pos. Vueetiez także wskazuje na pa- 
tenia eesarzów, które zapewniły Tryestowi 
charakter weliego miasta. Nie wchodzi w 
to, czy Tryest ma nietykalne prawo do te- 
go charakteru, ale, bądź co bądź, wolny port 
od 170 lat jest własnością miasta, a za 
zniesienie go należałoby się co najmniej 


wynagrodzenie. Tryest pragnąłby mieć dru- | 


gą kol-j niezależną, a przez to, jako i przez 
zaprowadzenie ceł dyferencyonalnych mo- 
żnaby podnieść Tryest; inaczej nie wytrzy 
ma konkurencji z portami morza Srödziem 
nego i z pölnoenemi. Mowea tedy prosi o 
odroczenie terminu zniesienia wolnego por- 
tu aż do czasu wykończenia składów i 


portu. N 
Tu zabiera głos p. Minister handlu 


margr. Baequehem. (Mowę jego podaje- 
my osobno wedle zapisków stenograficznych. 
Przyp Red. Gaz.) 

Pos. Nabergoj także będzie głoso- 
wał przeciwko artykułowi 4. Protestuje prze- 
ciwko temu, iżby Tryest był miastem wło- 
skiem lub niemieckiem, Tryest, to miasto 
austryäckie, zamieszkałe przez ludność wło- 
ską i słowiańską, mam nadzieję, że nigdy 
nie zostanie ani włoskim ani niemieckim. 
(Brawo! brawo !e prawicy.) 

Sprawozdawca dr. Sochor nie przy- 
puszcza, iżby cała ludność Tryestu dzieliła 
zapatrywanie posła Burgstallera. Stosunek 
Tryestu do Austryi nie opiera się przecież 
na umowie, którą można wypowiedzieć. 
W obec skarg wytoezonych przypomina 
| mowca, co uczyniono dla Tryestu w ostat- 
(nich 30 latach. Uczyniła to Austrya, a bez 
Austryi nie byłby Tryest tem, czem jest 
dziś. Za zniesienie starego przywileju, nie 
mającego żadnej wartości, nie powinno mia- 
sto domagać się wynagrodzenia. Zresztą 
wszyscy gotowi uezynić, co można, w inte- 
resie Tryestu, ale i miasto samo powinno 
wszelkich dołożyć starań, celem utrzymania 
wybitnej pozycyi swojej. (Brawo!) 

Przy głosowaniu odrzuca Izba znaczną 
większością głosów rezolucyę posła Bug- 
stallera. Za nią głosują tylko posłowie 2 
Tryestu, klub Trentino i ezęść klubu Co- 
roniniego. Nastepnie przyjmuje Izba arty- 
kuł 4, tyczący się zmienienia wolnego por- 
tu w Tryeście, jak i rezolucyę postawioną 
do drugiego ustępu tego artykułu. 

Prezes proponuje odroczenie dal- 
szych obrad nad tym przedmiotem. 

Tu zabiera jeszcze głos kierownik Mi- 
nisterstwa sprawiedliwości, Minister P r a- 
żak. (Przemówienie jego podajemy osobno. 
Przyp. Red. Gaz. L.) 

Dr. Magg sądzi, że odezwanie się 
| Ministra już po zamknięciu dyskusyi nad 
| artykułem, przy którym przemawiał Magg, 
|nie zgadza się z regulaminem. Ukraca się 
przez to prawo Izby, a przeciwko temu 
|mowca protestuje (brawo! na skrajnej le- 
| wicy ) 

Pos. Neuwirth nie chce się wda- 
! wać w dyskusyę regulaminową. ale pomimo 
|oświadczenia ministra pozostaje przy tem, 
| co powiedział. 
| Prezes: Minister wedle regulaminu 
| ma prawo zabierać głos każdej chwili, a ja 
sądzę, że mu chodziło tylko o faktyczne 
sprostowanie. 

Minister Prażak. Poseł Neuwirth 
formalną wniósł interpelacyę, i wezwał mnie 
do udzielenia objaśnień o przedmiccie, przez 
niego poruszonym. Sprowadzifem odnośne 
i akta, ponieważ sądziłem, iż z aktami w ręku 
|szanownemu panu posłowi najlepiej zdołam 
|dać wyjaśnienie; sądzę tedy, iż tylko speł- 
niłem powinność swoją (brawo! brawo! 2 
prawicy.) 

Prezes wyznacza następne posiedze- 
nie na czwartek 28 b m. o godz. 11 przed 
poł. i stawia na porządek dzienny dalszy 
ciąg dzisiaj rozpoczętej dyskusyi specyalnej 
nad ugodą. 

Koniec posiedzenia o 2 min. 45. 
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z kontynentu, przyjechał tutaj przed rokiem 
na zarobek, ale za kilka miesięcy wraca do 
ojczyzny. 

— Osie gniazdo, ta Jersey — powia- 
da — miejscowa ludność zazdrosna, utopi- 
łaby każdego w morzu, kto się chee przy 
* niej pożywić, a prawdziwy Anglik jeszcze 
gorszy, nie da roboty Franeuzowi. Człowiek 
się tylko gniewa, martwi, źle żyje, a oszezę- 
dzić nie nie potrafi. Antypatyezne te Angl- 
ki mój panie: modli się to tylko i pije, z ża- 
dnym z nich nie można się rozgadać, i nie 
ma się tutaj zupełnie — towarzystwa. 

Zabezpieezywszy się przed żyjącymi 
sąsiadami , idę oglądać miasto. 

Dopóki się nie wyszło po za St. Hólier, ma 
się najgorsze o wyspie wyobrażenie. Miasto 
liczy tylko 30.000 mieszkańców, ale ża wy- 
sokich kamienie nie stawiają, więc domów 
dużo i stolica Jersey zdaje się dużo więcej 
mieć ludności. — Po pierwszym kroku posta- 
wionym na ulicy, czuje się, że się jest w Anglii; 
francuskiego typu ani u publiczności, ani w 
fizyonomii ulic dopatrzeć się nie można. St. 
Hólier nosi najzupełniej charakter nowsze- 
go angielskiego miasta i dziwna rzecz, nie 
zdaje się mieć żadnej przeszłości. Najświet- 
niejszym gmachem są wspaniałe halle z 
granitu i żelaza, zbudowane przed kilkoma 
laty, najeelniejszym pomnikiem arcySmiesz- 
ny posąg na „Royal square“, o którym nikt 
nie wie, kogo ma przedstawiać. 

Na granitowym postumencie stoi jakiś 
jegomość z kamienia, cały pozłacany. Czy 
to jaki bohater, czy prowineyonalny aktor 
w roli Cezara lub Koryolana? trudno się 
domyśleć. — Starsi mieszkańcy St. Helier 
byli podzielonego zdania: jedni möwili, Ze 
to statua Karola II drudzy że portret Jego 
królewskiej Mości Grzegorza II — Mnie 
many król angielski ma wieniec wawrzy- 


nowy na pozłacanych skroniach, łuski pan- 

| cerza piersi mu przykrywają, a długi płaszcz, 
I niby spodnica spływa na postument. — Przed 
|rokiem 1846 nie miał on tak dostatniego 
ubrania, ale stał niby Apollo belwederski 
dzwoniąc zębami od zimna pod północnem 
niebem. Dopiero gdy w owym pamiętnym 
roku królowa Wiktorya wyspę zwiedzała, 
kazała sprawić swemu poprzednikowi płaszcz 
i pancerz aby „przyzwojciej* wyglądał, i 
poleciła grubo go pozłocić, jak przystoi na 
króla bogatego narodu. 

Sekciarstwo ze wszystkich stron naje- 
chało St. Helier. Oprócz kościoła katolie- 
kiego i anglikańskiego jest tam ze 30 rozma- 
itych „religij“. Co kilkadziesiąt kroków ja- 
kaś kaplica o bardzo świeckich pozorach : 
„Wesleyan Chapel", „Eglise indépendante, 
culte francais“, „Free Church“, Hotel wol- 
nych mularzy i t. d. a dla uzupełnienia 
londyńskiej moralności jest i hotel wstrzę 
miezliwosei „Teraperence Hotel“, obok któ- 
rego dyabel założył szynkownię z irlandzką 
wódką... 

Ulica pełna zamożnych sklepów, afisze 
wychwalaja specyalności Jersey: kolońską 
wódkę i biżuterye 2 miejscowego granitu. 
A ten granit rzeczywiście niewidzianej twar- 
dości i siły, zielony albo różowy, stanowiący 
wielką ozdobę wyspy, gdyż nadaje jej ska- 
łom pozory jakiejś tytanicznej potęgi. 

Utrakwizm ludności znać już na ulicy: 
napisy angielskie i francuskie, ale częściej 
angielskie, w księgarniach większa iiość an- 
gielskich, aniżeli francuzkich książek. Wszyst- 
kie romanse, wydawane dla londyńskiej pu- 
bliczności, od których włosy stają na gło- 
wie, i tutaj licznych znajdują czytelników. — 
Na jednej z głównych ulie widzę na kamie- 
nicy duży napis „The Times of Jersey“, a 
więc kolonia i pod wzgłędem dziennikar- 


skim idzie w ślad stolicy Państwa. — Weho- 
'dzg do sklepiku z gazetami i proszę, aby 
| mi podano wszystkie dzienniki, jakie w Jer- 
'sey wychodzą; dziewczyna nie rozumie po 
| francusku, a jako Angielka trudno się do- 
|myśla, muszę więc moje żądanie powtórzyć 
po angielsku. 

Ötrzymuje pięć gazet, trzy angielskie 
i dwie francuzkie, ale dwie angielskie wy- 
chodzą codziennie, a franeuzkie tylko dwa 
razy na tydzień. 

Rzecz szczególna jak typ angielski, 
angielski zwyczaj jest silny, jak wszystkie- 
mu, czego się dotknie, nadaje swą odrębną 
cechę. Gdy wziąłem do ręki francuzkie 
dzienniki „Chronique de Jersey* i „Nou- 
velle Chronique“ byłem na pierwsze spoj- 
rzenie przekonany, że mam przed sobą an- 
gielską gazetę. Format, papier, druk, układ, 
nawet sposób pisania w niczem nie podob- 
ny do francuzkich dzienników, cała gazeta 
wygląda, jakby tłumaczona z angielskiego. 

W dziennikach uderzają mnie sprawo- 
zdania z posiedzeń „stanów“, które przed 
kilkoma dniami się zgromadziły Więc Jer- 
sey ma swoje ciało prawodawcze, swój par- 
lament? — Tek jest, nie inaczej. 

Konstytucya wyspy Jersey jest wyni- 
kiem dziesięciowiekowego politycznego pro 
cesu, podstawy jej sięgają jeszcze czasów 
normandzkich, a ciało prawodawcze w St. 
Hólier trwa od 600 lat i jest najdawniej- 
szym w Europie parlamentem. — Językiem 

| urzędowym parlamentu i w ogóle wszystkich 
władz jest język franeuzki, pomimo że nie- 
którzy posłowie zaledwie rozumieją po fran- 
cuzku. a większość w haniebny sposób ka- 
leczy francuzczyznę. 
(Ciąg dalszy nastąpi). 
K. CHŁĘDOWSKI. 


Komisya budżetowa Izby deputowa- 
nych wybrała deputowanego Mattuscha 
ponownie generalnym sprawozdawcą budże- 
tu, i poruczyła oprö’nione referaty O roz- 
dziale: „Ministerstwo obrony krajowej“, 
deputowanemu dr. Machalskiemu, a 
o rozdziale „subwencye dla zakładów ko- 
munikaeyjnych“, dep. Meznikowi. 

Komisya polityczna Izby panów prze- 
dłożyła sprawozdanie o uchwalonym przez 
Izbę deputowanych, projekcie rządowym, 
w sprawie zmian co do niektórych okrę- 
gów wyborczych w Galicyi, Czechach i 
Dolnej Austryi. 

Koło polskie odbyło przedwczoraj 
wieczorem posiedzenie pod przewodnictwem 
p. Grocholskiego. Jak donoszą dzienniki 
wiedeńskie, przedmiotem narad był wyłą- 
cznie cłowo-handlowy związek. 

Wczoraj wieczorem były zapowiedzia- 
ne posiedzenia podkomisyi bankowej i dla 
podatku od cukru. 


Odpowiedź J. E.; p. Ministra sprawie- 
dliwości bąrona Prażaka. 

na dwie interpelacye, mianowicie hr. Boos- 

Waldeck i dr. Vitezicza, udzielona na po- 

siedzeniu Izby poselskiej 25 b. m. 

Na posiedzeniu wys. Izby z 12 b. m. 
szanowni posłowie hr. Boos- Waldeck i to- 
warzysze — twierdząc, iż e. k. notaryusz, 
Ferdynand Ries, w Tachowie, gospodarstwo 
włościańskie nr. C, 27, recte 24 w Albers- 
dorf, należące do małżonków Jana i Maryi 
Zwierenz,a oszacowane sądownie na 7858 zł., 
przy trzeciej lieytacyi w drodze egzekucji, 
nie będąc wcale wierzycielem tabularıym 
i chociaż przy lieytaeyi interweniował imie- 
niem kasy oszczędności w Planie, na wła- 
sne nazwisko zakupił za 1 zł. przez co e- 
gzekwowani stracili całe mienie swoje, a 
pięciu wierzycieli tabularnych całe swoje 
pretensye — następujące do mnie wysto- 
sowali pytania: 

1) ezy opisane zajście mi jest znane? 

2) czy zamierzam w tym względzie 
surowe zarządzić śledztwo ? 

Mam zaszczyt na interpelacyę tę, z po- 
wodu której kazałem sobie złożyć relację, 
odpowiedzieć co następuje: 

Prawdą jest, iż e. k. notaryusz, Fer- 

dynand Ries, przy trzeciej lieytacyı zarzą- 
dzonej w drodze egzekucyi sprzedaży, na 
którą zresztą nikt chęć kupna mający nie 
przybył, rzeczone gospodarstwo na własne 
nazwisko zakupił za 1 złr. (słuchajcie! słu- 
chujcie !) 
Ale z przedłożonych mi aktów wynika, 
iż wymieniony notaryusz miał zamiar in- 
terweniować przy tej licytacyi imieniem 
kasy oszezędności w Plan, lecz go komisarz 
lieytacyjny nie dopuścił, ponieważ nie mógł 
się wylegitymować odpowiednią plenipo- 
teneya. 

, Skutkiem rekursu kilku interesentów 
wyższy sąd krajowy w Czechach zniósł akt 
ten licytacyjny, ponieważ jeden z intere- 
sentów nie był należycie uwiadomiony, a 
sąd okręgowy w Tachowie otrzymał zlece- 
nie zarządzenia ponownej licytacji. 

. Równocześnie zarządził senat dysey- 
plinarny wyższego sądu krajowego dyscy- 
plinarne dochodzenie, mające na celu skon- 
statować, o ile tu wina jaka cięży na wy- 
mienionym notaryuszu. 

rodki prawem przepisane tedy już 
zarządzono, tak, iż wdrożenia z mojej stro- 
ny już nie potrzeba, a raczej odczekąć mu- 
szę rezolueyi władzy dyscyplinarnej. 

„ Dalsze twierdzenie panów interpelan- 
tów, iż nie jedyny to wypadek podobny, 
lecz, że c. k. notaryusz Ries już dawniej 
kupił gospodarstwo włościańskie Nr. C 4. 
w Bernetzreith i gospodarstwo Piotra Soll- 
nera w Gamaicach w drodze egzekucyjnej 
nabył, a następnie rozparcelowal, na ped- 
stawie aktów mi przedłożonych o tyle muszę 
zrektyfikować , iż notaryusz wymieniony 
wprawdzie kupił w r. 1884 w drodze egze- 
kucyjnej połowę gospodarstwa Nr. C 8. 
Wiedowice należące do Piotra Sollnera, na 
której i dla niego kapitały były zahipote- 
kowane, ale w pierwszym terminie licyta- 
cyjnym, a zatem ponad cenę szacunkową, 
gospodarstwo włościańskie Nr. ©, 4 w Ber- 
nekreith natomiast kupił z wolnej ręki za 
umówioną obustronnie cenę 6000 zł. 

Ostatnia nieruchomość dotychczas na 
nazwisko c. k. notarynsza Riesa jest zapı- 
sana, połowę owego gospodarstwa w Wie- 
dowicach zaś sprzedał tymczasem, nie roz- 
parcelowawszy jej, krewnemu dawniejszego 
właściciela 

, Na posiedzeniu wys Izby z 9go pa- 
ździernika r 1885, panowie posłowie: dr, 
Vitezicz i towarzysze, z okazyi rozprawy 
sądowej , która miała miejsce w sadzie 
okręgowym w Pisino, okręg sądowy Rovi- 
gno, w sprawie o obrazę, przeciwko Win- 
centemu Gortara i dziewięciu innym miesz- 
kane.m Tarvis, następujące stawili pytania: 

1) Czy JE. Minister sprawiedliwości, 
skutkiem otrzymanego 0 bezprawnem po- 
stępowaniu sądu okręgowege doniesienia, 
poczynił odpowiednie starania, aby się wy- 
padki podobne nie powtarzały ? 


2) Czy pan Minister obrony krajowej 
otrzymał wiadomość o nieodpowiedniem za- 
chowaniu się żandarmów podczas wzmian- 
kowanych powyżej rozpraw sądowych, i eo 
w tym wzgłędzie zarządził ? 

Na pierwsze pytanie mam zaszczyt 
odpowiedzieć co następuje: 

Dnia 18 czerwca z. r. otrzymałem te- 
legram, w którym kilku ludzi ze wsi żaliło 
się na to, 14 w procesie o obrazę, prowa- 
dzonym w sądzie okręgowym w Pivino (Mit- 
lerburg) napróżno żądali prowadzenia spra- 
wy i spisania protokołu w swoim języku 
rodzinnym. 

Zażądałem o tem natychiniast relacyi 
wyjaśniającej od wyższego sądu krajowego 
w Tryeście i przekonałem się z niej. iż rze 
czywiście postępowanie w tej sprawie 18 
czerwca 1885 r. prowadził sędzia nie zna- 
jący języka chorwackiego, używając sługi 
sądowego jako tłómacza, że jednakże spra- 
wę tę ze względów służbowych odroczono, 
a później wyższy sąd krajowy rozporządził, 
aby do prowadzenia ponownej rozprawy po- 
wołano sędziego, znającego dokładnie język 
chorwacki. 

Tak się też stało rzeczywiście; pod- 
czas ponownej rozprawy 29 sierpnia 1865 
r. sprawę prowadził sędzia, znający dokła- 
dnie język chorwacki, w języku tym całą 
sprawę przeprowadził i wyrok ogłosił. 

Gdy jednakże telegramem z 29 sier- 
pnia 1585 r. oskarżeni na nowo o to wnie- 
Śli zażalenie, iż sędzia odmówił spisania 
protokołu z ich zeznań w języku chorwa- 
ckim, kazałem sobie ponownie o tem zdać 
relacyę, a przekonawszy się, iż sędzia przy 
tej głównej rozprawie niezupełnie właściwie 
czynność swą spełnił, dałem wyższemu są- 
dowi krajowemu w Tryeście polecenie, aby 
sad okręgowy w Pivino odpowiednio pou- 
czył, tak co do używania języka podczas 
rozprawy głównej, jako i eo do protokolar- 
nego spisania zeznań. 

Spodziewam się, że tym sposobem za- 
pobiegnie się dalszym uprawnionym za2a- 
leniom ludności. 

Co się tyczy pytania drugiego, to w 
porozumieniu z panem Ministrem obrony 
krajowej mam zaszczyt odpowiedzieć co na- 
stępuje: 

Pan Minister obrony krajowej o za- 
chowaniu się żandarmeryi, przy okazyi wy- 
żej wymienionej, informował się za pośre- 
dnietwem Namiestnietwa w Tryeście, a ztych 


informacyj okazało się, iż wprawdzie jeden z` 


dwóch Zandarındw, zacylowanych do asysto- 
wania przy owych rozprawach sądowych, po 
za salą sądową posunął się do ruchu niewła- 
ściwego wobec jednego z oskarżonych, za 
co wobec niego postąpiono w drodze dy- 
scyplinarnej, że jednakże zresztą nie inne- 
go Zandarmom tym zarzucić nie można, i 
nie ma przyczyny dalszego postępowania 
przeciwko nim (brawo! brawo! g prawicy). 


Mowa J. E. p. Ministra handlu 
mar. Bacquehema, 
wypowiedziana w Izbie poselskiej na posie- 
dzeniu dnia 27 b. m., brzmi w przekładzie 
ze stenogramu, jak następuje: 

Zarówno dla ważności przedmiotu, jak 
i dla tego, że do artykułu IV wniesiono 
poprawkę, czuję się w obowiązku głos zu- 
brać. Ponieważ jednak za pożądaną zmianą 
artykułu tego ujął się już w sposób tak 
znamienity szan. poseł p. Beer, przeto bar- 
dzo krótko sprawić się mogę. 

Cesarz Karol VI, patentem z dnia 18 
marca r, 1719, ogłosił Tryest wolnym por- 
tem, by podźwignąć handel zamorski, by 
nakłonić kupców cudzoziemców do osiedla- 
nia się w Tryeście i aby ułatwić zbyt pło- 
dów krajowych, wszystko w duchu panu- 
jących wówczas pojęć handlowo-polityeznych, 
nie jednak dla pożytku samego tylko mia- 
sta Tryestu, lecz dla dobra wszystkich 
krajów dziedzicznych. (Głosy: bardzo słusz- 
niel) Wypływa to z brzmienia patentu z r. 
1719 i z związku, w jakim patent ten po- 
zostaje z innemi rozporządzeniami handlo- 
wo-politycznemi, wydanemi jednego czasu, 
jak n. p. z utworzeniem towarzystwa wy- 
wozu towarów na Wschód. W patencie zr. 
1719 cesarz Karol VI powołuje się na pa- 
tent dawniejszy z r. 1717, w którym wy- 
łuszcza całe swoje poglądy handlowo-poli- 
tyczne i w którym wyraźnie oświadcza, Ze 
chodzi mu o „podźwignienie komercyum 
powszechnego”, (Emporbringung des Uni: 
versal-Commerciums.) Ogłoszenie miasta 
Tryestu, wówczas małego jeszcze, liczącego 
około 5.000 mieszkańców, wolnym portem 
było ustawodawezym aktem Monarchy ab- 
solutnego, który to akt dziś, gdy zmie- 
niły się czasy i okoliczności, znów ustawo- 
dawczym aktem ma być zmieniony, czyli 
raczej zniesiony. (brawo! brawo!) Oto wszyst- 
ko, co o kwestyi przywileju miasta Tryestu 
dziś powiedzieć miałem. 
| Co się tyczy systemu wolnych portów, 
jest to system przestarzały. Jedyną korzy: 
ścią jego jest zwolnienie ruchu towarowego 
od więzów ełowych, a natomiast wiele jest 
dokuczliwych niekorzyści. Są to rzeczy tak 
znane, że obszerniejszem rozwodzeniem sig 


o nich nużyć nie myślę, Jedna nieko- 
rzyść polega na tem, że terytoryum wol- 
nego portu staje się obeem dla przemysłu 
ojezystego, że przemysł ojczysty ma tery 
toryum wolnego portu staczać musi walkę 
konkurencyjną z płodami krajów zagranicz- 
nych, a dla braku ochrony nieraz konku- 
rencyi zrzec się musi, Druga ważna nie- 
korzyść na tem polega, że na terytoryum 
wolnego portu braknie naturalnego gruntu 
i pola zbytu dla własnego przemysłu. 
Wszakże sam Tryest nieraz ubolewał nad 
brakiem kwitnacego przemysłu. 

W miejsce przestarzałego systemu 
wolno-portowego ma wstąpić system no- 
wożytny. Chodzi teraz o to, żeby stanęły nıe- 
odzowne spichlerze publiczne (Zagerhäuser), 
któreby pośredniczyły w przeladowywaniu 
towarów z okrętów do wagenów kolejowych, 
któreby dały handlowi dostatecznie wielkie 
i skoncentrowane składy i w ten sposób 
nastręczyły możność szybkiego, łatwego i 
taniego ruchu towarowego. Położone na 
samem wybrzeżu, wsunięte między okręt a 
drogę żelazną, zaopatrzone w tory kolejowe, 
w Zörawie i inne przyrządy i dźwignie, za- 
kłady te będą mogły w kilku dniach wy- 
ładowywać i naładowywać nawet wielkie 
okręty. 

Ale oto wynurzono obawę, że owych 
przygotowań, które i Rząd za niezbędne u- 
waża, zanim będzie można przystąpić na- 
prawdę do zniesienia wolnego portu, nie 
dokona się zawczasu, t, je w przeciągu lat 
trzech. Jako takowe nieodzowne przygoto- 
wania uważa Rząd wzniesienie dostatecznych 
magazynów i hangarów. Co się tyczy po 
krycia kosztów budowli spichlerzy publicz- 
nych, koszta te, co prawda, rozmaicie s40- 
bliezone przez rozmaitych interesenntów, w 
miarę, jak różne są czynniki, które wzięto 
za podstawę obrachunku. Tak n. p. cech 
handlowy w Tryeście żąda pod spichlerze 
210,000 kwadratowych metrów gruntu, gdy 
tymczasem inżynier Barret, który na wez- 
wanie od Rządu zajmował się tą sprawą i 
jest w kwestyi uposażenia portów znaną 
powagą, uważa 100.000 metrów kwadrat, za 
grunt wystarczający. Rząd środkiem idzie, 
Zdaniem Rządu, polegającego na staran- 
nych dochodzeniach, grunt 167.000 do 
170.000 metrów kwadr. zupełnie wystarczy 
pod zabudowania na pierwsze dziesięć lat. 
A wszakże już jest 22,000 metrów zabudo- 
wanych, wedle projektu generalnego zaś 
jest 124.000 metrów miejsca w pogotowiu. 
Dodawszy do tego 20.000 imetrów miejsca 
na poddaszach — niektóre bowiem towary 
mogą bezpiecznie na poddaszach leżeć — 
a już będzie w pierwszych zaraz ezasach 
144.000 metrów kwadr. miejsca składowego 
do dyspozycji. 

Powiedziałem, że Rząd przyjmuje, iż 
potrzeba będzie 167.000 do 170.000 metrów 
kwadr.; ztąd administracya finansów będzie 
musiała dla pokrycia kosztów, połączonych 
z takiemi rozmiarami uczynić w pierwszym 
czasie użytek z kontowania ceł, którego 
sobie Tryesteńczycy także żŻyczyli. Jeżeli 
zaś weźmie się na wzgląd płaszczyznę pół- 
nocną, gdzie się o nasypie myśli, aby za- 
łożyć dworzee do przesuwania wagonów i 
aby zyskać miejsce dla towarów leżących 
pod gołem niebem, tudzież dla magazynów 
okowity i składów węgla, wtedy przybędzie 
jeszcze 10000 metrów kwadr.; a gdy na- 
koniec wybudowany będzie basen trzeci, 
wtedy przybędzie jeszcze 20.000 metrów 
kwadr.; razem przeto będzie 174.000 metrów 
kwadr. miejsca. Hangarów natychmiast wy- 
budować można 24.000 metrów kwadr., a 

óżniej, gdy nasypy będą wykończone, je- 
szcze 6000 metr. kwadr. 

Jeżeli eośkolwiek nazwać można kwe- 
styą dojrzałą do roztrzyguięcia, to z pew- 
nością jest nią kwestya, jak, gdzie i kiedy 
wybudować zakłady dokowe, W sprawie do- 
ków komisyonuje się i prowadzi pertrakta- 
eye od lat dziesięciu, przesłuchuje się tech- 
ników, powagi z zawodu i interesentów. A 
dalej stoją od lat sześciu spichlerze publi- 
czne, założone na próbę; poczynione z nie- 
mi doświadczenia teraz będzie można spo- 
żytkować 

Na zapytanie, czy budowle te, które 
rząd Uważa za bezwaruukowo nieodzowne, 
będą mogły stanąć w trzech okresuch bu- 
downiczych — a przy znanym korzystnym 
klimacie Tryestu liczy się na okres taki je- 
denaście miesięcy w roku — odpowiedzieli 
technicy stanowczo twierdząco. Niema prze 
to bynajmniej wątpiiwości, że wszelkie przy- 
gotowania, jakie rząd uważa za niezbędne, 
zanim Się na prawdę przystąpi do zniesie 
nia wolnego portu, będzie można wykon- 
ezyć w oznaczonym czasie, a trudno mi — 
skoro już jeden z szanownych panów o tej 
okoliczności wspomniał — pomyśleć o ja- 
k mbądź wypadku elementarnym, któryby 
mógł powstrzymać budowlę tych magazy- 
nów i hangarów, mających stanąć na sta- 
łym przecież lądzie i na gruncie już ozna- 
czonym. Gdyby się zaś przepis ustawodaw- 
czy o terminie zniesienia wolnego portu 
wydać chciało dopiero po wykończeniu tych 
przygotowań, w takim razie proszę jedno 
wziąć na uwagę. Mam zamiar ten, żeby 
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władza miejska i Izba handlowa przyjęły 
budowlę i zarząd spieblerzów publicznych i 
w tym duchu odezwałem się też już do Izby 
handlowej i do munieypium tryesteńskiego. 
Jak chwilowo tylko z dzienników się do- 
wiaduję, obie te strony interesowane w za- 
sadzie zgodziły się na to i pod pewnemi 
warunkami gotowe są objąć budowlę i za- 
rząd. Wzniesienie spichlerzy publicznych, 
wykończenie przygotowań będzie tedy spo 
czywało w ręku interesentów, a gdyby się 
termin zniesienia wolnego portu usta :.owić 
cherało dopiero po oświadczeniu z ich strony, 
że teraz już wszystko gotowe, sądzę, że nie- 
koniecznie przyczyniłoby się to do nadzwy- 
czajnego pospiechu w budowli i w upra- 
gnionem przez prawie wszystkich szano- 
wnych panów zniesieniu wolnego portu. 
Mości Panowie, system wolnych por- 
tów sterczy w naszych czasach jak anachro- 
uism handlowo - polityczny ponad zasady i 
poglądy nowożytne. Niemal wszędzie już 
i oddawna system ten ustał. Ważna to 
uchwała, którą dziś poweźmiecie; ale tak 
samo, jak cesarz Karol VI, ogłaszając w r. 
1719 Tryest wolnym portem, miał na wzglę 
dzie pożytek nie samego Tryestu, lecz wszy- 
stkich krajów dziedzicznych, tak i wy, 
Panowie, przyjmując artykuł IV w brzmie- 
niu projektu rządowego, poweźmiecie uchwa- 
te, która także ma na celu podźwignienie 
komercyum powszechnego; uchwałę, która 
okaże się pożyteczną 1 zbawienną nietylko 
dla przemysłu i handlu monarchii austro- 
węgierskiej, lecz i dla miasta Tryestu, na- 
szego ważnego portu morskiego, dla które- 
go wszakże wszyscy mamy najgorętsze sym- 
patye. I dla tego, Panowie, spokojnie gło- 
sować możecie za artykułem czwartym, (Ilu- 
czne brawo !) 


Mowa JE. p. ministra bar. Prażaka 


wypowiedziana pod koniee posiedzenia Izby 
poselskiej dnia 27 b.m., brzmi wedle steno- 
gramu jak następuje: 


Szanowny poseł Neuwirth, w ciągu po- 
siedzenia dzlsiejszego, mówiąc o trudno- 
ściach, które zachodziły między sądami 
austryackiemi a węgierskiemi pod względem 
egzekucyj ku zabezpieczeniu pretensyj, wy- 
stosował do mnie zapytanie, na które rad- 
bym odpowiedzieć na dzisiejszem jeszcze 
posiedzeniu. 

O wykonałności wyroków, wydanych 
przez sądy naszej połowy Monarchii i przez 
sądy węgierskie, istnieją całkiem określoue 
przepisy prawne. Wedle dekretu kancelaryi 
nadwornej z dnia 6 września 1862, wyroki 
wydane przez sądy naszej połowy Monar- 
chii wtedy tylko mogły być na Węgrzech 
wykonane, gdy stały się już prawomocnemi, 
Tak samo w zastosowaniu wzajemności po 
stanowiono rozporządzeniem Ministerstwa 
sprawiedliwości z dnia 28 września 1862 
dla naszej połowy Monarchii, t. j. że tylko 
prawomocne już wyroki sądów węgierskich 
w innych (nie węgierskich) krajach egze- 
kwowane być mogą. 

Wedle artykułu LX ustaw węgierskich 
z r. 1881, $ 4, o procedurze egzekucyjnej, 
postanowiono pod względem wykonalności 
na Węgrzech wyroków sądowych, wydanych 
w krajach naszej połowy Monarchii, co na- 
stępuje (czyta): „Pod warunkiem wzajemno- 
ści egzekucya na podstawie wyroków sądo- 
wych i umów sądowych, które wydane, a 
względnie zawarte zostały w drugiem pal- 
stwie Monarchii austro-węgierskiej, na 28: 
danie sądów bezwarunkowo musi być zarzą- 
dzona. z wyjątkiem tego tylko wypadku, że 
prestacya, której spełnienie chce się sposo- 
bem egzekucji przeprowadzić, kolidowałaby 
4 krajową (węgierską) ustawą zakazującą”. 

Oto zdarzało się wprawdzie, Ze po WJ- 
daniu tego artykułu ustaw węgierskich, 
który nie mówi całkiem wyraźnie, czy wy- 
roki, na których podstawie egzekucya ma 
być zurządzona, powinny być już prawomo 
cne, przeprowadzano na Węgrzech egzeku- 
eye ku zabezpieczeniu pretensyj, dozwolone 
przez sądy austryackie i na odwrót, w kra- 
jach naszej połowy Monarchii przeprowa- 
dzano egzekucye dozwolone przez sądy wę 
gierskie. Nie wytworzyła się atoli pod tym 
względem pewna Ściśle określona praktyka. 
Gdy następnie pewien sąd austryacki, opie- 
rajae się na rozporządzeniu Ministerstwa 
sprawiedliwości z dnia 23 września 1862, 
wydanem na zasadzie najwyższego postano- 
wienia, odmówił pewnemu sądowi wegler- 
skiemu przeprowadzenia dozwoloue) przezeń 
egzekucyı ku zabezpieczeniu preiensyi, gdyż 
dozwolona byłu na podstawie wyroku Jeszcze 
nie prawomocnego i gdy tak samo stało się 
ze strony pewnego sądu węgierskiego Z Te- 
kwizycyą sądów austryackich, w czem tenże 
sąd węgierski powoływał się na §§ 3 i 4, 
artykułu LX ustaw węgierskich z r. 1881, 
wywiązała się z tego korespondencya mię- 
dzy ministerstwami sprawiedliwości obu 
części Monarchii. er 

Austryackie ministerstwo sprawiedli- 
wości, wedle terażniejszego pod względem 
obowiązujących przepisów stanu rzeczy, nie 
mogło dopatrzeć się niesłuszności po stro- 
nie owego sądu austryackiego, który odmó- 


wił sądowi węgierskiemu rekwirowanej e- 
gzekucyi ku zabezpieczeniu pretensyi, i tak 
samo też stało się ze strony węgierskiego 
ministerstwa sprawiedliwości co do sądu 
węgierskiego. Węgierski minister sprawie- 
dliwości uczuł się zniewolonym wydać dnia 
18 czerwca 1885 do sądów węgierskich roz- 
porządzenie cyrkularne, wedle którego, po- 
nieważ dozwolone przez sądy węgierskie 
egzekucye ku zabezpieczeniu pretensyj nie 
są przeprowadzane przez sądy austryackie, 
skoro w Austryi tylko prawomoene wyroki 
sądów węgierskich stanowią wykonalne do- 
kumenta publiczne, poleca się sądom wę- 
gierskim, aby trzymały się zasady wzaje- 
mności. Mimo to, zarówno ze strony wegier- 
skiego, jak ze strony austryackiego mini- 
sterstwa sprawiedliwości, wynurzono spo- 
sobem korespondencyi gotowość do rozwa- 
żenia tej kwestyi egzekucyjnej przy sposo- 
bności rokowań o zawarcie umowy 0 WZA- 
jemnej opiece prawnej, które to rokowania 
toczą się już od r. 1884. 

Mogę tedy stwierdzić, że między na- 
szą a węgierską połową Monarchii panuje 
pod względem wzajemnych stosunków są- 
downiczych jak najwieksna uprzejmość i 
gotowość, iże, gdy zachodzi wątpliwość lub 
przeszkoda, ministerstwo sprawiedliwości tu 
i tam natychmiast ją usuwa, tudzież, że 
stosunki sądownicze między obiema eze- 
ściami Monarchii rozwijają się i wzmagają 
coraz więcej w sposób bardzo pocieszający. 
(Brawo! brawo!) Poznacie to, Panowie, z 
pewnej liczby preliminarza budżetowego, we- 
dle której korespondeneye wychodzące od 
sądów węgierskich do naszych i na odwrót, 
tak się pomnażają, że na remuneracye za 
tłómaczenie, które dzieje się za pośrednie- 
twem węgierskiego ministerstwa sprawie- 
dliwości, trzeba było pomieścić w prelimi- 
narzu budżetowym na r. 1887 kwotę zna- 
cznie większą niż dawniej, 

Proszę tedy przyjąć zapewnienie, że 
między sądami austryackiemi a wegierskie- 
mi panują stosunki jak najbardziej przyja- 
zne i gotowość do usług jak największa. 
(Brawo! brawo!) 


Wypadki w Bulgaryi. 


Agencya Havasa zapewnia, iż nie od- 
stąpiono w Bułgaryi od zamiaru wysłania 
deputacyi do cara. Ma to nastąpić bezpo- 
średnio po ukonstytuowaniu się biura, a na- 
wet jeszcze przed sprawdzeniem wyborów, 
a więc będzie to pierwszym aktem narodo- 
wego zgromadzenia. Udano się już z pro- 
śbą do metropolity Klementa, aby stanął na 
czele tej deputacji. 

Z Lom-Palanki donoszą do Poł, Corr., 
iż generał Kaulbars wystosował do rządu 
bułgarskiego notę, w której oświadcza , że 
w razie gdyby oficerowie, uczestniczący w 
spisku z 21 sierpnia, skazani zostali, na- 
tenczas Rossya przystąpi do wojsko- 
wej okupacyi Bułgaryi. 

Do tej wiadomości dodaje Poł, Corr. 
ze swej strony następujący przypisek : „Do- 
niesienie powyższe nie wydaje się nam zu- 
pełnie zrozumiałem, gdyż nie ma żadnych 
objawów wskazujących, iż rząd bułgarski 
zaraierza przystąpić do ukarania oficerów 
skompromitowanych w spisku.“ 

Do Revue de l’ Orient piszą z Sofii: 
Delegowany rządu bułgarskiego, Grekow, 
udał się do Konstantynopola, aby Porcie 
odpowiedzieć na notę Gadbana, a zarazem 
zbadać opinię Porty na wypadek ponowne- 
go powołania księcia Battenberga na tron 
bułgarski, gdyż nie jest wykluczoną możli- 
wość, że Zgromadzenie narodowe nie za- 
twierdzi abdykacyi księcia Aleksandra, ale 
że go napowrót powoła. Metropolita Klement 
nie chce udać się na czele deputacyi do 
cara, wskutek czego ta nie zostanie wysła- 
ną, tembardziej, iż nie udało się skłonić 
przyjaznych dla rządu członków, aby w de- 
putacyi tej wzięli udział. 

Jak donieśliśmy w części wezorajsze- 
90 nakładu, w sprawie bułgarskiej, zabrał 
ponownie głos półurzędowy Journal de St. 
Petersb.: „W okoliczności, pisze on, iż regen- 
cya bułyarska zwleka ciągle rozpoczęcie obrad 
Zgr. narodowego, i że pewna część deputowa- 
nych waha się udać do Tirnowa, dziennik 
powyższy upatruje objaw poniekąd poje- 
dnawczego usposobienia, tudzież symptom, 
pozwalający ocenić, do jakiego punktu stała 
się sytuacya w Bułgaryi anormalną. Sytu- 
acya ta stała się tem groźniejszą, wskutek 
tego, Ze władze zu mało dołożyły starań, 
aby zapewnić poszanowanie prawa między- 
narodowego, co było powodem, iż rząd ros- 
syjski musiał wysłać dwa okręty wojenne 
do Warny.* 

Depesza z Ruszezuku, umieszczo- 
na tylko w części wczorajszego nakładu, 
przypuszcza, iż być może, że rząd wypuści 
na wolność skompromitowanych oficerów, 
jednak pod warunkiem, jeżeli Rossya uzna 
legalność Zgromadzenia narodowego. 

Agencya północna, obsługiwana prze- 
ważnie przez zwolenników Rossyi, rozesłała 
następującą z Dżurdżewa depeszę: „Nieza- 
dowolenie z rządu bułgarskiego wzrasta 


AE i wojska. Garnizony Szumli, wnego do „starej wiary“ dają wiele do my- | raliżowany jest kwestyą irlandzka, taki po- | 
wśród ludu i wojska TECH A wrogo Ślenia Niedawno uciekł za granicę o. Wier-, seł jak p. White, jest podwójnie potrzebny 


Sliwny i niektórych 
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są usposobione dla rządu. W Łom Palance chowskij były proboszcz jednej z cerkwi 
odkryto spisek wojskowy, który stłumić zdo- i petersburskieh, pozbawiony przez synod 
łano zaledwie przy współdziałaniu oddzia- j stanu duchownego z perspektywą zamknię- 


łu wojska, wezwanego z Widdynia. Regenci, 
czując chwiejność położenia, usiłują rozpo- 


cia do klasztoru, za ciążenie ku sekciar- 
stwu. Wierchowskij obeenie mieszka w 


wszechnić między ludem pogłoskę, jakoby | Dreznie. Inny duchowny Lucernow był 27 


powiodło się im osiągnąć zgodę z Rossyą, 
gdy tymczasem nietylko, że zgoda nie na- 
stąpiła ale zarazem i ziścić się nie może 
przy obeenych warunkach, Generał Kaul- 
bars sam osobiście i przez konsulów ros- 
syjskich jeszcze raz ponownie ogłasza, że 
zgromadzenie narodowe jest nieprawne ı że 
wszelkie jego postanowienia nie mogą mieć 
obowiązującej siły prawnej. 


W 


Prawosławie w ziemiach nad- 

bałtyckich. 

W tych duiach odbyła się, w lokalu 
ministerstwa spraw wewnętrznych, roczne 
posiedzenie członków tak zwanego „aad- 
bałtyckiego prawosławnego bractwa“. 

Zadsniem stowarzyszenia jest: zakłu- 
danie szkół rosssyjskich (parafialnych), bu- 
dowanie noxych cerkwi i tym sposobem 
szerzenie rusyfikacyi w tych prowincyach. 
Sądząc ze sprawı zdań bractwa, propaganda 
rozwija się, znajduje zachętę i podporę 
w samem społeczeństwie rossyjskiem. Człon- 
kami honorowymi między innymi sa hr. 
Tułstoj, minister spraw wewnętrzuych, to- 
warzysz kontrolora państwowego i kurator 
okręgu dorpackiego Kapustin. *.q 

Ofiary na cele bractwa niektórych 
członków są dość znaeżne. I tak Grawe 
jednorazowo ofiarował 10.000 rubli, Wasi- 
lijew 5000 rs., Wołoszykow 2000 rs. Na 
bractwo zwrócił szezepólniejszą uwagę wiel 
ki książę Włodzimierz, który jest jego gor- 
lwym protektorem. Sądząc ze sprawozdań 
bractwa, prawosławie pomiędzy Estończy - 
kami i Łotyszami rozszerza Się znacznie, 
chociaż pastorowie i szlachta starają się 
ruch ten wszeikiemi siłami powstrzymać. 

Po wprowadzeniu języka rossyjskiego 
do sądownictwa i prawosławnej propagan- 
dy, rząd zwrócił uwagę ua szkolnietw . Do 
szkół parafialnych, które zupełnie nie były 
zależne od ministerstwa oświecenia, Wpro- 
wadzono język rossyjski. Bractwo madbał 
tyckie pozakładało własne szkoły z języ- 
kiem wykładowym rossyjskim. W Rydze 
otwarto niedawno pierwsze gimnazyum 
realne rossyjskie. Po zreorganizowaniu śred- 
nich zakładów naukowych, ma być wpro- 
wazony język rossyjski jako wykładowy 
do uniwersytetu durpaekiega i politechniki 
rygskiej. | | 

Według dzienników petersburskich, 
ruch na korzyść prawosławia wzmaga się 
coraz bardziej w prowiacyach nadbałtyc- 
kich. 

j Niedawno odbył się w Rewlu synod 
dachowieństwa protesiancki+go, który kon- 
statujge, że protestantyzm między ludno- 
ścią estońską ziujdzje się w rozpaczlisym 
stanie, zwróci się do literatów miejscowych 
z prośbą, by wsze'kiemi siłami starali się 
podtrzymywać i ugruntować prześladowany 
kościół. Baronowie tych włościan, którzy 


przyjęli zrawosławie, prześladują. Naprzy- ! 
kłsd baron Sztakelberg włościanem wyspy | 


Dago podwyższył czynsz dzierżawny dla 
tego, że przyjęli prawosławie, 

raporcie naczelnego prokuratora 
synodu Pobiedososeewa, powiedziano w u- 
stępie poświęsonym „nawrzeaniu na pra- 
wosłuwie Esivhezyköw i Łotyszów*, że ta 
kowe „przy boskiej pomocy trwało dalej, 
choć liczba nawróconych nie była tak zna- 
czną jak w r. 18824. W r. 1064 na wyspie 
Dago w gubernii estlandzkiej prawosławie 
przyjęło przeszło 700 osób, a w gubernii 
liflandzkiej 25. Korzystny wpływ» pod tym 
względem, wywiera zakładanie nowych pa- 
rafij oraz szkół prawosławnych 


Odszczepieństwa i sekty 
w Rossyi. 


Praw. Wiestnik ogłosił carskie rozpo- 
rządzenie o ustanowieniu w prawosławnych 
seminaryach duchownych katedr „historyi i 
krytyki rossyjskiego odszczepieństwa i sek- 
ciarstwa“. 

Przy tej sposobności Russ.Kuryer za- 
mieścił artykuł omawiający sprawę odszcze- 
pieństw od kościoła prawosławnego. Stała 
dezercya wyznawców prawosławia do sekt 
rozmaitych, zmusiła kościół panujący do 
chwycenia się Środków nadzwyczajnych. 
Niedawno zwołany był sobór biskupów, w 
Kijowie tworzy się towarzystwo misyonar- 
skie w celu walczenia ze sztundą, do któ- 
rego przyjmowane będą nietylko osoby du- 
chowne, lecz i ludzie świeccy, znający lud 
i umiejący doń przemawiać. Wogóleepoło- 
żenie rzeczy wymaga wielkiej uwagi, gdyż 
odszezepienstwo puściło w narodzie rossyj- 
skim głębokie korzenie. Rozmaite tego ro- 
dzaju objawy, w szczególności zaś dezer- 
cya jednostek z duchowieństwa prawosła- 
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lat popem prawosławnym, a lat dziesięć 
nauczycielem w zakładach duchownych. Nie 
powstrzymało go to od otwartego przejścia 
na starowierstwo, za co zamknięty został 
do jeinego z klasztorów, zkad zemknął. 
Wtedy synod pozbawił go stanu duchowne- 
go i oddał „w ręce władz cywilnych". Lu- 
cernow ratował się ucieczką do Białej Kry- 
nicy w Austryi, gdzie pozostaja obeenie 
rzy tamecznej hierarchii starowierczej. 
Świeżo w Carycynie miejscowy duchowny 
Sokołow donosi polieyi, że w domu staro- 
wierey Mojsiejewa odprawia nabożeństwo 
według dawnego obrządku jakiś duchowny 
prawosławny. W rzeczy samej policya zna- 
lazla tam tajemną modlitewnię, obsługiwa 
ną przez księdza prawosławnego Remizowa. 
Jak dowodzą fakta powyższe, rozmaite sek- 
ciarstwo, szczególnie zaś racyonalistyczne, 
wzmaga się, lecz jednocześnie wzmagają 
się środki przedsiębrane przeciwko niemu 
przez kościół panujący. Organ moskiewski 
wyraża pewną wątpliwość eo do skuteczno- 
ści systemu represyjnego w tego rodzaju 
sprawach. 


Anglia i Turcya. 

Stambulski korespondent Poli. Corr 
podaje o polityce angielskiej w Tureyi na- 
stępujące wyjaśnienia : , 

Dyplomacya angielska prowadziła od 
kilku lat na Wschodzie politykę z dnia na 
dzień, objawiając raz niechęć swoją Turcji, 
to znowu czyniące ustępstwa; postawa jej 
była to groźną, to wyezekującą, zawsze sło- 
wem była to polityka dwuznaczna, a nigdy 
jasno wytknięta. Sir Edward Thornton przy- 
wykł był w Waszy.gtonie do spokojnego 
rozwoju i toku spraw, a gdy był w Peters- 
burgu, wiedział dokładnie, jaką Jest polity- 
ka jego rządu względem Rossyi. Natomiast 
w Konstantynopolu trudno mu było przy- 
zwyczaić się do zawiłych ścieżek wschodniej 
polityki Dodać nadto trzeba, że każdy an- 
gielski poseł w Konstantynopolu bywał mniej 
więcej samodzielnym, a tradycyjną niemal 
byia niezależność tych posłów w Indyach, 
Persyi i Chinach, gdzie reprezentanci an- 
gielscy i teraz jeszcze mimo komunikacyi 
ułatwionej parowcami i liniami telegraficz- 
nemi, mogą działać na własną rękę, jak 
niegdyś, kiedy wielka odległość od kraju 
zniewalała do tego. Do dziś jeszcze angiel- 
ski poseł w Konstantynopolu, tak samo jak 
koledzy jego na odleglejszym Wschodzie, 
nie jest zmuszony czekać na specyalne in- 
strukeye. Parlament angielski nie składa 
się obecnie z takich żywiołów, jakie niegdyś 
miał przed sobą lord Palmerston. Lord Sa- 
lisbury, od którego zawisła w pierwszym 
rzędzie zagraniezna polityka Anglii, skrę- 
powany jest wewnętrznami i zewnętrznemi 
trudnościami, które mu nie pozwalają da- 
wać tak pozytywnych wskazówek w kwe- 
styi wsehodniej, na jakie sir E. Thornton 
ciągle czekał i których żądał. 

Sir W. White, nowy poseł, jest je- 
dnym z najlepszych znawców stosunków 
Wschodu i upatrują w nim nie tylko rze 
czywistego ambasadora angielskiego w Kon- 
stantynopolu, ale liezni jego przyjaciele 
mniemają, że w przyszłości zostanie mini- 
strem spraw zagranicznych  Właściwością 
pana White jest gwałtowne, stanowcze wy- 
stępowanie, bez którego z Turkami tradno 
trafić do końca, oprócz tego nie krępował 
się nigdy względami dla dyplomatycznych 
reprezentantów Rossyi i Niemiee, którzy 
przywykli nadawać tu dyrektywę. Posiada 
zresztą taleut czytania pomiędzy wierszami, 
nie czeka nigdy na instrukeye, a gdy w 
czasie konfereneyi konstantynopolitanskiej 
znajdował się przed wojną rossyjsko-turec- 
ką u boku lorda Salisbury'ego, więc remi- 
nisceneye polityki angielskiej z owego o- 
kresu służą mu za gwiazdę przewodnią i 
ułatwiają zrozumienie aspiracyj ukrytych 
Salisbury'ego. Sir White odgadywał zawsze 
zamiary dzisiejszego prezesa gabinetu St. 
James, i można przewidywać, Że wyświad- 
czy Turkom obecnie wielką usługę śmiałem 
swojem wystąpieniem i głośnemi interpe- 
laeyami eo do zamiaru wejścia w przymie- 
rze z Rossyą. Znajdzie on w tem dosko- 
nały pretekst do udowodnienia Rossyi, że 
Anglia przeszkodzi Turkom zawrzeć ten so- 
jusz. W ezasie poselstwa E. Thorntona, 
wywoływało tu zdumienie, że adjutanei suł- 
tana i ministrowie ciągle robili wizyty pa- 
nu Nelidowowi, podezas, gdy o poselstwo 
angielskie nikt się nie troszczył, Kiedy na- 
tomiast urzędował tutaj p. White, przyby- 
wali do niego niemal codzień tureccy dy- 
plomaei i wysocy dygnitarze. W czasach 
zatem, w ktorych angielscy wyborey nie 
chcą słyszeć o Tureyi, w których dążą do 
rednkcyi wydatków, a prezes gabinetu pa- 


|w Konstantynopolu. Umie on działać na 


i własna rękę a z taktem. 
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Najjaśniejszy Pan raczył najmi- 
łościwiej udzielić z prywatnej Swej szkatuły 
gr. kat. komitetowi parafialnemu w Poczapach, 
w powiecie złoczowskim, na dokończenie budowy 
cerkwi, zapomogi w kwocie 200 zł. 
Mianowania w e. 

Majorami mianowani kapitanowie I klasy : Mau- 
rycy hr. Attems, szef sztabu generalnego dy- 
wizyi kawaleryi we Lwowie; Oswald Rabel, 
z pułku pieszego nr. 40, w pułku pieszym nr. 
45; Franciszek Spitzmüller-Tonalwehr, z pułku 
piesz nr. 59 w pułku piesz. nr. 55; Włady- 
sław Kasznica, w pułku piesz. nr. 40; Gu- 


| Donhoffer w pułku piesz. nr. 95; Józef 


k. armii. 


Biernatek, w pułku piesz. nr. 24; Józef Bayer, 
w pułku ułanów nr. 2, Franciszek Neuhaus, 
w pułku ułanów nr. 2 i Reinhard Schuppler, 
w pułku artyleryi korpuśnej ur. l1. 

Kapitanami I klasy w galicyjskich puł- 
kach pieszych mianowani kapitanowie II kl. sy: 
Herman Colard, przydzielony do sztabu gene- 
ralnego; Franciszek Papesch, Jan Zachar, Al- 
fred br. Siber, Hugo Niekl, Jan Gawin Niesio- 
łowski, Ludwik Rzepiński, Fryderyk Ertl, Hen- 
ryk Gellvogel, Michał Berti, August Necasek, 
Jan Jelinek, Fryderyk Stenzel, August Sontag, 
Henryk Luksch ; kapitanami II klasy poruezniey; 
Franciszek Gebauer, Antoni Cronister-Oronen- 
wald, Jakób Kiesler, Józef Nechay-Felseis, Ka- 
likst Winnieki, Józef Pechnik, Franciszek Hü- 
bel, Karol Zinnern-Burgthal, Julian Bereźnieki, 
Adolf Breyner, Józef Pistol, Karol Brozsek, 
Jan Byrnas, Adam Pirgo, Živan Stankovic, 
Wilhelm Schuman, Gottlieb Gałuszka, Józef 
Bielawski, Edward Wąsowicz i Karol Roller. 

Porucznikami w galicyjskich pułkach pie- 
szych mianowani podporucznicy : Wiktor Scheda, 
Jan Smolarz, Łukasz Nowosad, Józef Fiedler, 
Matyasz Sonntag, Stanisław Protschke, Wła- 
dysław Jurkowski, Józet Stiller, Franciszek 
Wodiczka, Franciszek Rivo, Fraaciszek Jary, 
Ottokar Stika, Wiihelm Lubczyński, Antoni 
, Dębieki, Stefan Haluska, Wojciech Dobija, Ka- 
| zimierz Stvczkiewicz i Rudolf Kohen. 
| Podporueznikami kadeci, zastępcy oficer- 
sey: Juliusz Brandner, Karol Josse, Wacław 
Norek, Karol Lenczewski, Franciszek Bilansky, 
Jerzy Brmbolie, Wmi! Gröschl, aloizy Wilhelm, 
Jan Splichal, Franciszek Bauer, Józef Powolny, 
Franciszek Wieninger, Józef Andres, Gustaw 
Siemens, Robert Zahradnik, Wineenty Drasser, 
Karol Schubert, Otto Scholz, Karol Salomon - 
Friedberg, Stanisław Bastgen, Robert Schwach 
i Emil Hasel. 

— Książę Karol Teodor bawarski 
z początkiem przyszłego miesiąca przybyć ma 
wraz z małżonką swoją do Wiednia, aby, jak 
(w roku przeszłym, uczęszczać znowu na wy- 
kłady i demonstracye chirurgiczne w szpitalu 
powszechnym, 

— Br. Franciszek Ksawery Ko- 
nopka, właściciel dóbr w Zaleszanach, po 
wiatu mieleckiego, zobowiązał się w swojem 
iw swoich następców imieniu dawać na po- 
trzeby szkoły ludowej w Zaleszanach 50 zł., 
na piacę tamtejszego nauczyciela również 50 
zł. rocznie, co zuacznie przewyższa obowiązkowe 
presiacye, przypadające na ten cel ua właści- 
ciela obszaru dworskiego w Zaleszanach, z mocy 
ustawy. C. k. Rada szkolna krajowa, jak sie 
dowiadujemy, wyraziła br. Konopce podzięko- 
wanie za ten dowód hojaej ofiarności i obywa 
telskiego popierania oświaty ludowej, 

— U bram ementarzy tutejszych, 
w dni Zaduszue, zbierane będą na rzecz towa- 
rzystwa św. Józefa z Arymatei, zajmującego 
się bezpłatnem grzebauiem ubogich zmarłych 
chrześcian, bez różnicy obrządku dobrowolne 
ofiary, Towarzystwo wymienione  pogrzebało 
w ciągu swego 25 letniego istnienia, kosziem 
40.001 zł. przeszło 10.000 ubogich zmarłych, 
którzy inaczej byliby nago chowani. Dobro- 
czynność Lwowian przyczyniała się zawsze 
chętnie do utrzymania tej tak szlachetiej, a 
niezbędnej instytucyi, przeto także obecny wy- 
dział towarzystwa św. Józefa z Arymatei od- 
daje się nadziei, że i w tym roku mieszkańcy 
tutejsi nie poskąpią łaskawych ofiar, w celu 
podtrzymania i nadal tego dzieła chrześciań- 
skiego miłosierdzia. 

— Wybór uzupełniający jednego 
członka Rady powiatowej w Wieliczce, z grupy 
gmin wiejskich, rozpisany został na dzień 2 
grudnia bieżącego roku, i jednego członka tej 
Rady z grupy większych posiadłości, na dzień 
7 grudnia bieżącego roku. Wybory te od- 
będą się w mieście powiatowem o godzinie 
i w lokalnościach, wskazanych w kartach legi- 
tymacyjnych, które doręczy wyborcom c. k. 
starostwo. 

— Koncert pani Essipoff. Proszeni 
jesteśmy o uwiadomienie osób, które zamówio- 
nych biletów jeszcze nie odebrały, że takowe 
w sobotę sprzedane zostaną, gdyż popyt za 
biletami jest niezwykły. - W programie za- 
szła zmiana o tyle, że zamiast duetu z Tra- 
viatty odśpiewany zostanie duet z Iaworyty. 


— Stan powietrza, Barometr idzie 
w górę. — Prognoze na dobę następującą od 
godziny 12 w południe 29 b. m., według spo- 
strzeżeń stacyi c. k azkoły politechnicznej: — 
Wiatr przeważnie ze wschodniej strony, stan 
nieba zmieany, Średnia temperatura dnia około 
-+2.°C, powietrze wilgotne, pogodnie, 
Pozostawiony bez dozoru koń 
spłoszył się wczoraj w południe na placu Ha- 
liekim, lecz został wkrótce zatrzymany przez 
przechodniów. Opieszałego woźnicę pociągnięto 
do odpowiedzialnosei. 

== Podejrzana własność. Grzegorza 
B. przytrzymał złotnik Szymon Feiertag za po- 
dejrzane posiadanie złotej bransoletki z różą 
koralową, oraz złotej broszki, 

— Zapiski policyjne. Skradziono 
surdut bronzowy z czarną podszewką i aksa- 
mitnym kołnierzem; adamaszkowe firanki fiole- 
towe; tales srebrem wyszyty; srebrny zegarek, 
świecznik mosiężny o 6 ramionach, 3 łyżki 
stołowe z chińskiego srebra znaczone O. S., 
chochelkę z literami A. S. i binokle oprawna 
w czarną skórę; srebrny zegarek podwójnie 
kryty, wskazujący także miesiące i dnie; dwa 
jedwabne parasole ; krótkie futerko, pokryte gra- 
natowem suknem i ciemny surdut (marynarkę); 
zegarek srebrny remontoir, podwójnie kryty. — 
Zakwestyonowano srebrny zegarek, zepsuty. 

t Zmarli w ostatnich dniach: w War- 
szawie zasłużony artysta tamtejszego teatru, 
Michał Chomiński, przeżywszy lat 65; w Lie- 
zen, po długich cierpieniach, znany malarz 
zwierząt Karol Pisehinger; w Linzu zasłużony 
archeolog Józef Kolb, konserwator e. k. cen- 
tralnej komisyi dla badania i utrzymania 
pomników sztuki i histori, w 44 reku åy- 
cia; w Liwornie senator włoski, książę Ernest 
Frasso. 

— Panna Trefort, córka węgierskiego 
ministra oświaty, zaręczyła się w tych dniach 
m porucznikiem marynarki, p. Pott. 

— Don Jaime, syn infanta hiszpań- 
skiego don Carlosa o którego ciężkiej chorobie 
w Monachium donieśliśmy, od 24 b. m. ma się 
cokolwiek lepiej. 

— Ojciec Św. w tych dniach schodził 
z Watykanu do bazyliki św, Piotra, dla uży- 
skawia odpustów jubileuszowych. Bazylika była 
z tego powodu zamkniętą, 

— Międzynarodowa konfereneya 
dla pomiarów geograficznych zebrała się w 
Berlinie przedwczoraj o godzinie 2 po południu, 
i zagajona została przemówieniem powitalaem 
pruskiego ministra oświaty, Gosslera. Obecni 
byli także ministrowie Bo: tticher, Lucius, Scholz 
i Friedberg. Prezydentem: konfereneyi wybrany 
został Förster (z Berlina); wiceprezydentami : 
Struve (z Pulkowy w Rossyı) i Faye (z Pary- 
ża). Zastąpione są na konfereneyi państwa nie 
mieekie, Austrya Węgry, Belgia, Dania, Fran 
cya. Wiachy, Holandya, Portugalia, Rumunia, 
Rossya, Szwecya i Norwegia, Szwajcarya i Hi- 
szpania. — Wezoraj cesarz Wilhelm miał przyj- 
mować prezydyum konferencji 

— Uniwersytet w Gradeu obchodzić 
będzie w listopadzie jubileusz traechsetnego 
swego istnienia. 

— Z Ameryki. Miezysław Rościszew- 
ski, syn Maksymiliana Franciszka i Bogumiły 
z Ligowskich, urodzony w Brzyznie, zmarł bez- 
dzietnie dnin 28 kwietnia 1886 r w Buenos- 
Ayres w Ameryce południowej, Wdowa jego 
błaga rodzinę $. p. Mieczysława Rościszewskiego, 
aby się do niej zgłosiła, mianowicie: Honoratę 
Zaleską, Aleksandra jej syna i Kazimirę, 
siostry zmarłego, adresując Listy : Buenos-Ayres, 
America del Sud--Cerrito 286, Walentyna Ro- 
ścisze wska. 

— (ela św. Stanisława Kostki. Ko- 
respondent (r, Warsz. z Rzymu donosi: „Za- 
częto już burzyć tutaj po-jezuicki klasztor św. 
Andrzeją na Kwirynale. Kiłka ścian już padło. 
Skrzydło, gdiie się znajdują pokoje św Stani- 
sława Kostki, jeszcze się trzyma. Czy zaś smu- 
tneimu ulegnie także losowi? Jest to zaiste nie- 
wątpliwą rzeczą, jeżeli zostaną bez skutku a- 
dresa które z Galicyi doszły, jak zapewniają, 
do dworu, a mianowicie adres miasta Stanisła- 
wowa podpisany przez burmistrza i przez naj- 
znakomitszych obywateli“. 

— Cholera. W Peszcie zapadło dnia 
26 b. m. nw cholerę osób 9, umarło 10; 
w Szegedynie zapadło 7, umarły 4 osoby. 

— Tajemnicze zniknięcie. Czytamy 
w Wr. Zig.: Słuchacz mełycyny w Wiedniu, 
Wilhelm Gang, rodem z Zukowa w Galicyi, 
liczący lat 28, przybył tu dnia 15 b. m. z Tar- 
nopola i wspólnie z kuzynem swoim Bertoldem 
Kurzerem wynajął pokój w domu pod L 26 
przy Alserbachstrasse. Po kilkugodzinnym tam 
pobycie wydalił się Gang z nowego swego 
mieszkania i od tej chwili, według ogłoszenia 
komisaryatu policyjnego w Rossau, nie widziano 
go więcej. Nie jest wykluczoną możliwość, że 
młody ten człowiek targnął się na swoje życie. 

— Z albumu Adeiiny Patti. Jeden 
z dzienników włoskich przytacza wyjątki z al- 
bumu Adeliny Patti, a między innemi, nastę- 
pujące komplementa słynnych artystów: „Moja 
dobra Adelino! — pisze Rossini — nie nie 
może mi być łatwiejszem, jak dorzucić myśl 
jedną do twego alhumu. Myślę bowiem ciągle 
o tem, aby cię uwielbiać jako istotę endowną, 
zachwycać się twym przedziwnym talentem i 
być na zawsze twoim przyjacielem. Rossini, 
Paryż, 16 lutego 1864. — Dalej czytamy: 


„Zachwyeajgec; swojej Dinorah autor wdzięczny 
składa hołdy i wyrazy swego zachwytu. Paryż 
8 kwietnia 1864. Meyerbeer“. — Wreszcie 
koncept Berlioza następującej treści: „Opportet 
Pati! Łacinnicy tłómaczą te wyrazy przez: 
trzeba cierpieć! a przyjaciele muzyki przez: 
trzeba nam Patti!“ 

- Powodzie we Franeyi. Skutkiem 
wylewu rzek Rodanu i Durance, przedwczoraj 
zalane zostały wielkie przestrzenie w okolicy 
Avignonu. W kilku miejscach przerwana jest 
komunikacya kolejowa. O znacznych szkodach, 
zrządzonych powodzią, donoszą takze z Digne. 
Najwięcej ucierpiały departamenty Aisne i Vau- 
cluse. = 

-- Nieustająca wystawa  zjednocze- 
nego towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy placu św. Ducha l. 10, otwartą jest 
eodziennie (wyjąwszy poniedziałków) od godziny 
11 rano do 7 po południu Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 ct, w dni powszednie 
30 centów, Dla rzłonków wstęp wolne. 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


Zwiazek stowarzyszen zarobkowych 
i gospodarczych. 


(L) Z XII rocznika stowarzyszeń zarob- 
kowych i gospodarczych w Galieyi, który zosta- 
stanie przedłożony delegatom stowarzyszeń, na- 
leżących do Związku, na walnem zgromadzeniu 
w d. 31 bm., wyjmujemy następujące ważniej- 
sze szczegóły: Od początku ruchu stowarzyszeń 
powstało prawnie w Galicyi towarzystw zalicz- 
kowych i kredytowych 248, spożywczych 12; 
rolniczych 7, innych 54, razem 321; ubyło zaś 
ogółem 74, tak, że z końcom r. z. zostało 247. 
Z tych stowarzyszeń było zaregestrowanych w 
rozmaitych sądach 245, a nieregestrowanych 
było 2. Z poręką nieograniczoną było 128 az 
ograniczoną poręką 119. 

Stowarzyszenia te liczyły członków: a) 
zaliezkowe i kredytowe 111.085 b) inne 4.375 
razem 115.460 (W 1884 r 107.773). Posia- 
dały kapitału własnego, a mianowicie: w udzia- 
łach 4,617.435 zł. (centy opuszczamy), w fun- 
duszu rezerwowym 630.372, razem 5,247.808, 
(w r. 1884: 199 stowarzyszeń 5,809.984). 

Kapitały obce, któremi stowarzyszenia roz- 
porządzały, pochodziły z wkładek oszczędności, 


pożyczek od osób prywatnych, lokacyi fundu- | 


szów publicznych i pożyczek od innych zakła- 
dów finansowych. 

Dział wkładek oszczędności utrzymywały | 
tylko stowarzyszenia kredytowe, spółki rolnicze | 
i towarzystwa ochrony własności ziemskich z 
których pierwsze zgromadziły z d 81 grudnia 
1885 kwotę 8,696.551 zł., drugie 277.387 zł. 
razem 8,973.868 zł., a gdy w roku 1884 wkła- 
dki oszczędności wynosiły łącznie 8,927.642 zł. 
przeto przyrost wynosił w 1885 r. 46.326 zł. 

Pożyczki u osób prywatnych zaciągały | 
tylko wyjątkowo mniejsze stowarzyszenia zaliez- | 
kowe i niektóre stowarzyszenia niezaliczkowe, | 
jak Towarzystwo spożywcze i inne. Nadto sto- | 
warzyszenia, mające kupieckie stosunki, miały i 
w obiegu weksle lub niezałatwione rachunki za _ 
dostarczane towary, materyały i t. d. i 

Lokacye funduszów publicznych pochodzi- 
ły od władz autonomicznych z łączną kwotą 
w stowarzyszeniach zaliczkowych 93.388 zł. | 

Pożyczki od innych zakładów kredyto- 
wych a mianowicie: austro-węgierskiego Banku, | 
gal. kasy oszczędności, Banku krajowego kra | 
kowskiego Towarzystwa wzaj. ubezp. i niektó- | 
rych |rowineyonalnyel kas oszczędności, —— sta- 
nowiły także w ubiegłym roku po wkładkach 
oszczędności najważniejsze źródło, z którego sto- 
warzyszeniom kapitały obce dochodziły, i to w 


| 
| 


} 


| 


i 


równej mierze dia wszystkich rodzajów stowa- 


rzyszeń. 

W roku 1885 przystąpiły do Związku sto- 
warzyszeń 3 nowe stowarzyszenia, natomiast 
wystąpiły 2, a wykluczono 2, z powodu nie- 
przedkładania sprawozdań z czynności 2. Zwią 
zek liczył zatem w r. z 103 stowarzyszeń. 

Z pozostałych z r. 1884 193 iowarzystw 
zaliczkowych ubyło 11; w r. z. przybyło no- 
wych 45, razem więc istniało towarzystw za- 
liczkowych 197, Z 15 nowych stowarzyszeń 
7, a dawniejszych § nie zamykało rachunków 
za r. 1885, tak, że łącznie powinno było zam- 
kaąć rachunki za rok z. 182 towarzystw, a 


Związek otrzymał zamknięcia rachunkowe tylko | 


od 172; pięć stowarzyszeń nie nadesłało bi- 
lansu. Z nowopowstałych 14 towarzystw było 
11 dla ludności izraelickiej, a 4 bez cechy re- 
ligijno-socyalnej. Liczba członków w 177 towa- 
raystwach zaliczkowych wzmogła się w ostatnim 
roku o 10:61 pre. i wynosiła 111.085 
wpłaconemi udziałam i4,277.116 zł. i funduszem 
rezerwowym 593.457 zł., razem własne fun- 
dusze 4,870.573 zł. Fundusze obce: w wkład- 
kach oszczędności 8,796581 zł.. w długach 
stowarzyszeń 2,620.623 zł., razem 11.317,204 
zł., skutkiem czego stosunek obcego do wła- 
snego kapitału wynosił jak 2'32: 1, podczas 
gdy roku 1884 był jak: 2:34: 1. Pożyczek 
udzielono w ciągu r. z. 81525341 zł, 0 
1,005.111 zł. mniej, niż w r. 1884. Do bilansu 
za r. 1885, pozostało u członków 15,692.958 


z. 


5 


zł. czyli o 258.626 zł, mniej, niż z początkiem | 
roku 1885. Z eyfr powyższych widzimy, że w 
przecięciu przypada na jedno towarz. 628 człon- 
ków; udziałów 24.164, funduszu rezerwowego 
3.358, wkładek oszczędności 49.133, kredytu 
bankowego i t. d. 14808; udzielonych w r. 
1885 pożyczek 178.109. 

W interesie poeżyczkowym utrzymywały 
się stowarzyszenia w granicach, właściwych ich 
sile i celom. Więc przedewszystkiem, ze względu 
na szczupły zakres interesu, udzielano przeważnie 
kredytu w granicach określonych i tak: 55 
towarzystw nie przekraczało w udzielaniu kre- 
dytu kwoty 500 zł., 20 towarzystw nie prze- 
kraczało kwoty 1.000 zł. 35 udziełały kredy- 
tu nad 1.000 zł. aż do 5.000 zł, 6 udzielały 
kredytu do 103000 zł. 12 towarzystw nie miało 
stałej normy dla największej możliwej pożyczki 
dla jednego członka; u 2 urzędniczych towa- 
rzystw maximum kredytu stosowało sie do 
wysokości rocznej płacy klienta; o 4 towa- 
rzystwach nie ma Związek w tym względzie 
wiadomości Krakowskie Towarzstwo wzajemne- 
go kredytu udziela znaczniejszych pożyczek, 
przechodzących granieę 10,000 zł,; jednakże i 
niektóre inne towarzystwa, które w regulami- 
nach określają najwyższą kwotę, do której się 
członkom pożyczek udziela, przekraczają nieraz 
takową, za osobną wszakże uchwałą swej Rady 
nadzorczej. 


x". Targ zbożewy.*) Dnia 28 paździer- 
1886 r. 

Lwów, Pszenica 7*50 do 8:20, żyto 5-60: 
do 6:20, jęczmień 5:25 do 6 80, owies 4:50 do 
510, groch 570 do 925, wyka 480do 5 25, 


nika 


rzepak now. 8 90 do 9:10, Inianka — — do — —. | 
koniczyna czerwona 42°— do 50*-—, koniczyna 
biała 46 - do 55*—, koniezyna szwedzka ——- | 


do —--. i 

Tarnopol, Pszenica 750 do 8:05, żyto | 
5:25, do 5:58 jęczmień browarny 5° — do 6 25 
owies 475 do —*—, groch 5'50 do 809, wyka 
450-475, rzepak n. 8:75 do9— Inianka -—*-- 
do —-- , koniczyna czerwona 40 — do 50*—, ko- | 
niczyna biała —'-- do —* -, koniczyna szwedz- 
ka —--do 

Podwołoczyska, Pszenica 7— do 8*— | 
tyte 5— do 5:70, jęczmień 5— de 6-—,! 


owies 475 de —'-—, groch 550 do 8:25 
wyka 4'50 do -—*—, rzepak n. 875 do 9 —-, 
lnianka — -- do-—' --, koniczyna czerwona 40 - 

do 48:—, koniczyna biała —— do —* -, ko 
niczyna szwedzka —.— do — 


Jarosław, pszenica 8: — do 8-80, żyte | 
590 de 6:35, jęczmień 6— do 7° , owies; 
480 do 510, groch6— do 950,wyka 490 
de 520, rzepakn. 9 -- de 9.20, Inianka — - 
do —'—, koniczyna czerwona 40 de 50'- , 
koniczyna biała — ` da „ koniczyna 
szwedzka —-*—— do m 

Czerniowce, pszenica 7:50 do 8—, żyto 


550 do 5:90, jęczmień 5— do T- , owies 
420 do 4-50, groch 550 do 8—, wyka —"- 
© -rzepak n. 9:25 do 9:50, Inianka —-.— 
do ——-, koniczyna czerwona 40'-— do 45—, 
koniczyna biała -- do ——, koniczyna 
suwedzka -- '-- do—- . 

Wszystko za 100 kilo neto bez worka 

Stary chmiel za 56 kilo loco Lwów, zi. 
—*— de —*— nominalnie, Nowy chmiel od 
15 -- do 65° zł. za 56 kilo. 

Okowita gotowa za 10.000 liter pre loco 
Lwów 2475 do 25.25 zi. 


Okowita, warranty na listopad 2425 do 
2475 złr. 
Usposobienie więcej ożywione. 


A Brzedruk wybronions 


um ums. „MD ni 


OSTATNIA POCZTA 


i Najj. Pan przybył przedwezoraj 
o świcie z Wiednia do Pesztu. Na dworcu 
kolei Żelaznej powitali Monarchę: Starszy 
żupan hrabia Szapary i pierwszy burmistrz 
Roth. Najj, Pan wprost z dworca kolejowe- 
go udał się do zamku królewskiego. Pomi- 
mo wczesnej pory, tłumy publiczności ze 
brały się na ulicach, wydające pełne zapału 
okrzyki na cześć Jego Ces. Mości. 

Najdost. Cesarzewicz przyjmował 
na posłuchaniu pana Namiestnika Galieyi, 
‚F. Zaleskiego i e. k. ambasadora przy 
dworze angielskim, hr. Karolyi’ego. 

_ Najdost. Areyksiążę Karol-Ludwik 
przyjmował przedwezoraj w południe depu- 
tacyę oficerów swojego pułku pruskiego, 
która wręczyła Jego Ces. Wysokości imie- 


‚ niem pułku ozdobny adres i wspaniałą 


szablę honorową. 

Najdost. Arcyksiążę Albrecht wyje- 
„chał przedwezoraj na pewien czas do Arco, 
j C. k. ambasador przy Kwirynale, hr. 
‚Paar, który prze» jakiś czas przebywał 
(w Wiedniu, powrócił już na swoją posadę 
|do „Rzy mu. C. k. ambasador, hrabia Karo- 
yi, w tych dniach uda się z powrotem 
(do Londynu. Ambasador francuski przy 
‚ Najw. Dworze, p. Deerais, przybył wezo- 
raj z Paryża do Wiednia. 


Na wczorajszem posiedzeniu Izby; 
panów , jak donosiliśmy w ezesei wezoraj- 
szego nakładu, przewodniczący poświęcił 
gorace wspomnienie zmarłym członkom 
Izby panów, biskupowi Funderowi, hrabie- 
mu Ledeburowi i hr. Beustowi. 

Pan Schmerling zaproponował wybór 
komisyi z dziewięciu członków, dla zbada- 
nia i ocenienia rozporządzenia p. Ministra 
Prażaka w sprawie językowej. Wniosek ten 
będzie traktowany według regulaminu. 

Według depeszy wiedeńskiej, prezy- 
d'nt Izby deputowanych, dr. Smolka, 
zamierza dzisiaj wieczorem zamknąć okres 
obecnej sesyi prawodawezej. 


Telegrafują z Pesztu: Wszystkie tu- 
tejsze dzienniki występują przeciw wnio- 
skom deputowanego Bilińskiego w spra- 
wie bankowej. Ministeryalny Nemzet o:wiad- 
cza, iż wnioski te kolidują z zasadami ca- 
łej ugody, a przyjęcie ich naruszyłoby ugo- 
dę i sprawiło, iż okazałaby się potrzeba 
zainieyowania nowych rokowań. Ani rząd 
węgierski, ani ciało prawodawcze nie mo- 
głoby zezwolić na tak sztuczną zm'anę za- 
wartego paktu. 


Dzisiaj zbiera się w Wiedniu na se- 
syę jesienną rada przyboczna ko- 
leji państwowych. Aktu otwarcia ma 
dokonać sam p. Minister handlu margrabia 
Bacquehem. Presse dowiaduje się, iż radzie 
będą przedłożone wnioski w sprawie uregu- 
lowania taryf dla biletów zwrotnych (Tour- 
und Retourkarten), oraz biletów abonamento- 
wych. 


Oficyalna Budap. Corr. pisze: Posta- 
nowioną jest już rzeczą, iż w myśl Najw. 
reskryptu austryaekie i węgierskie 
Delegacye zbiorą się w Peszcie 
dnia 4 listopada Ponieważ jasne brzmienie 
ustawy wyklucza zupełnie, aby komisye de- 
legacyjne mogły obradować po za miejscem 
wyznaczonem na zebrania pełnych Delega- 
cyj. więć rozumie się samo przez się, iż ko- 
misye austryackie będą odbywać swoje po- 
siedzenia w Peszcie. 


Według ostatniego biuletynu cho- 
lerycznego, w czasie od 26 do 27 b. m. 
zapadło na cholerę w Tryeście i 
przedmieściach 5 osób, zmarło 2. Na tery- 
toryum tryesteńskiem nie zaszedł ani jeden 
wypadek epidemii, w mieście Rovigno jeden 
wypadek. 

W Peszcie zapadło w tym czasie 
10 osób, zmarło 13, w Szegedynie za- 
padło 4, zmarło 2 osób. 


Dzienniki berlińskie podnoszą 
szezególniejsze znaczenie przyjęcia no- 
wego ambasadora francuskiego 
przez cesarza Wilhelma. Kreuz Zig. 
pisze, iż przyjęcie to wywołało wszędzie u- 
spokajające wrażenie, a odpowiedź cesarza 
na przemowę ambasadora jest nową rękoj- 
mia pokoju i nowym dowodem, iż Niemey 
pragną szczerze utrzymać pokój i popierać 
wszelkieimi siłami wspólne cesarstwu I re 
publice interesa. 


Generał-gubernator Hurko powró- 
cił przedwczoraj z Petersburga do W a r- 
SZAWY. 

Dniewnik Warszawski pisze: Z powo- 
du wypadków cholery w Peszcie i Wie- 
dniu (?), departament podatków elowych 
wysłał telegraficzne rozporządzenie do ko- 
mór, położonych na pograniczu z Rumunią, 
Austryą i Prusami, polecające, aby pod da- 
wano desinfekcyi bieliznę i ubra- 
nia, przewożone przez granicę. 
Rzeczy przywożone z miejscowości, dotknie- 
tych epidemią, ulegać będą spalenin lub 
specyalnej desinfekeyi. Departament ełowy 
wysłał również lekarzy dla dokonywania 
rewizyi osób, przyjeżdżających z zagranicy. 

Komisya, pracująca pod przewodnictwem 
senatora Plewe nad środkami ogranIicze- 
nia napływu Niemców do Króle- 
stwa Polskiego, zajęta jest obeenie, jak 
donosi Nowoje Wremia, przygotowaniem i 
usystemizowaniem materyałów, zebranych 
podczas ubiegłego lata przez minisierstwo 
spraw wewnętrznych i dostarezonych przez 
delegatów, którzy zwiedzali pogranicze prze- 
mysłowe Królestwa Polskiego. 


Z Petersburga donoszą, iż komisya wy- 
słana do ścisłego oznaczenia granicy po- 
między Rossyą i Chinami w obrębie 
południowo - ussuruskiego kraju, ukończyła 
już swe prace. 


Kardynał Jaeobini, sekretarz 
stanu, który ciężką chorobę przebył w Gen- 
zano, w dobrach swoich pod Rzymem, wy- 
zdrowiawszy niemal zupełnie, wrócił do wie- 


eznego miasta i objął napowröt urzędowa - 
nie w Watykanie. 


O obsadzeniu stanowiska pos ła fra n- 
cuskiego w Petersburgu donoszą z Paryża, 
że rokowania w tej sprawie pomiędzy ga- 
binetami odńośnemi zostały ukończone. Jak 
Temps doniósł wezoraj, dezygnowanym ma 
być na to stanowisko p. Billot, dotych- 
czasowy reprezentant Franeyi w Portugalii. 
P. Billot pełnił w gabinecie p. Ferry'ego 
obowiązki dyrektora spraw politycznych w 
ministerstwie dla spraw zagranicznych. Po 
upadku ministerstwa Ferry'ego został Billot 
mianowany posłem.- Donoszą dalej, że ga- 
binet petersburski nie chciał wprawdzie 
wywierać wpływu na ministerstwo francu- 
skie przy wyborze posła, ale dał do zrozu- 
mienia, iż wolałby męża z dyplomacyi fa- 
chowej, niż zwolennika któregokolwiek ze 
stronnietw. Oprócz pana Billota wymieniają 
kilku jeszcze kandydatów a między innymi 
p. Laboulaye. Rozetrzygnąć ma o ostatecznym 
wyborze zbierająca się dziś w Paryżu rada 
ministeryalna. 

Radykalizm kół parlamentarnych wy- 
wołuje ciągle obawy częściowych przesilen 
w gabinecie. Według depeszy Köln. Zig. 
z Paryża, minister robót publicznych p. 
Baihaut oświadczył, iż poda się do dymisyi, 
a spytany o przyczynę, rzekł z ubolewaniem, 
że niepodobieństwem jest dogodzić równo- 
cześnie pretensyom umiarkowanych i rady- 
kalnych, szezegölnie) jednak tych ostatnich. 
Wrazie ustąpienia zająłby jego miejsce p. 
Rouvier. 

Poważniejsze dzienniki paryskie wy- 
rażają jednogłośnie uznanie dla pojedna- 
w'zego wystąpienia nowego posła francu- 
skiego w Berlinie. Wyrażając radość z uzy- 
skania nowej gwarancyi pokoju, odmawia- 
ją skrajnym organom prawa przemawiania w 
imieniu opinii publicznej, gdyż opinia ta 
w całej Francyi manifestuje wyraźnie, iż 
pragnie utrzymania pokoju. 


Do Politische Corresp. donoszą z Rzy- 
m u, iż minister spraw zagranicznych, hr. 
Robilant, skorzysta zaraz z pierwszych po- 
siedzeń parlamentu, ażeby otwarcie i wy- 
czerpująco wyrazić się o polityce zagranicz- 
nej i dać obraz sytuacyi. Zaraz też po ze- 
braniu się Izb, ma być przedłożona księga 
zielona, zawierająca dokumenta w kwestyi 
bułgarskiej. 


Z Mudrytu donoszą, że duchowień- 
stwo hiszpańskie po raz pierwszy zajęło 
obecnie otwartą postawę względem dążno- 
ści karlistowskich. Biskup Madrytu zabro- 
nit manifestacyj w kościołach, które chcieli 
urządzić zwolenniey Don Carlosa z powodu 
ciężkiej choroby jego syna. — Rada mini- 
steryalna z dni ostatnich uchwaliła zwołać 
Kortezy na 15 listopada. 


Londyński korespondent Irish Times 
donosi, że w radzie królowej powstała 
myśl uzupełnienia pojednawczego programu 
rządu wzgledem Irlandyi odwiedzinami 
królowej w Irlandyi. Podróż tę przedsię- 
wzięłaby królowa Wiktorya w przyszłym 
roku, przyjęła zaś myśl tę, jak zapewnia 
korespondent, bardzo przychylnie. 

Dzienniki londyńskie podnoszą nader 
oględne postępowanie z dzierżaweami ge- 
nerała Bullera w Irlandyi. Żąda on od 
właścieieli zawiadomienia naprzód na dni 
dziesięć, jeżeli zachodzi konieczność zare- 
kwirowania wojska do eksmisyi dzierżawcy. 
Następnie dowiaduje się osobiście o bliższe 
stosunki, a skoro się przekona o niemoże- 
bności złożenia rat zaległych , zawiadamia 
właścicieli, iż w wypadku tym nie jest po- 
żądane przedsiębranie kroków egzekucyj- 
nych. i 


PEL EGRAMY GAZEIY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 29 października. (7. p.) 
Na wezorajszem posiedzeniu niemie- 
cko-austryackiego klubu po- 
stanowiono, przy głosowaniu nad wnio- 
skiem dep. Chlumecky'ego w sprawie 
łączności wszystkich przedłożeń ugo- 
dowych, domagać się imiennego gło- 
sowania. 

Wieden, 29 października. ( Tel. pr.) 
Według doniesień z Sofii, obawiają 
się tam zamknięcia Bułgaryi od stro- 
ny morza. 

Warna, 29 października Kon- 
sul rossyjski wniósł do prefekta 
skargę na postępowanie władz buł- 
garskich względem konsulatu rossyj- 
skiego i pewnej części ludności, a 
zarazem groził użyciem surowych 
środków. Ministrowie i deputowani, 


zdumieni tonem tego zażalenia, mnie- 
mają, że zaszłe wypadki nie uspra- 
wiedlıwiaja wcale gróżb wypowie- 
dzianych przez konsula. 

Tirnowa, 29 października. 4g. 
Havasa donosi: Na przedwczorajszem 
zgromadzeniu deputowanych, obiegały 
pogłoski na podstawie zagranicznych 
doniesień, że Rossya zamierza 
zaproponować pewne warunki, 
mianowicie: zamianowanie rossyjskie- 
go ministra wojny, prowadzenie spraw 
zagranicznych przez ministeryum Pe- 
tersburgskie, rewizyę konstytucyi, wy- 
bór rossyjskiego kandydata na tron 
bułgarski. Z początku mniemano, że 
te propozycye zostały sformułowane 
w nowych notach; tymczasem rzecz 
się ma inaczej: chodzi tu tylko o pół- 
urzędowe pogłoski, które nie mają ce- 
chy dyplomatycznej. 

Brunszwik, 29 października. Przy- 
aresztowany doradca prawny ks. Ha- 
nowerskiego Dedekind został, u- 
chwałą wyższego sądu krajowego, na 
wolność wypuszczony. 

Bruksela, 29go października. 
W miejsce Van der Smissena wy- 
brano deputowanym z Brukseli 4062 
głosami kandydata zjednoczonego li- 
beralnego stronnictwa, Guillerye’go. 
Anstele, socyalista, otrzymał 1014 
głosów; stronnictwo katolickie wstrzy- 
mało się od wyborów. 

Paryż , 29 października. La- 
boulaye został mianowany ambasa- 
dorem w Petersburgu, a Cambon am- 
basadorem w Madrycie. 

Paryż, 29 października. Parla- 
mentarna komisya cłowa przyjęła 
cło dowozowe od zboża w wysokości 
5 franków. 

Izba, po 8-dniowej dyskusyi przy- 
jęła 361 głosami przeciw 175 głosom 
ustawę, o sekularyzacyi perso- 
nalu nauczycielskiego w szkołach ele- 
mentarnych. Po skończonem głoso- 
waniu zawołano na prawicy: „Niech 
żyje wolność!* a na lewicy: „Niech 
żyje republika!* Posiedzenia Izby zo- 
stały odroczone do 4 listopada. 

Paryż, 29 października. (Tel. pr.) 
Oczekują tu polepszenia sytuacyi w 
sprawie bułgarskiej. Rossya za- 
proponuje kandydata na tron bułgar- 
ski, a Zgromadzenie narodowe wybie- 
rze go; jest to, zdaniem sfer tutej- 
szych, jedyne wyjście z powikłań. 


6 


nika. (Tel, pr.) Sułtan miał odrzucić 
żądanie Anglii o wpuszczenie 
dwóch angielskich okrętów 
wojennych na Czarne morze, 
albowiem przejazd przez Dardanele 
wymaga zezwolenia Europy. 


Teiegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 28 października 1886, godzina | 
min, 45. Alp. Tow. górn. 23°— Weg. akcye 
kredyt. 28875, Akcye anglo-austr. 108:—, A- 
kcye banku Union 210:50 Akcye kolei Karola 
Ludwika 192.—, Akcye kolei północnej 231 — 
Akcye kolei południowej 10550, Akcye kolei 
Alföld 188—, Akcye kolei Elżbiety 242 60, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 225 75 
Akcye kolei węg. północno - wschodniej 172 50 
Wiedeńskie losy 12360, Akcye kolei Rudolfa 
—'—, Akcye kolei Albrechta —*—, Węgier- 
skie obligacyie państw w złocie -——, Galieyj- 
skie obligacya indemnizacyjne 104:50, Losy re- 
gulacyi Cisy 128-70, Losy tureckie —*—-, We 
gierska renta 10342, Akcye związkowego bar- 
ku 102°50, Akcye banku obrotowego ——, 
Akcye kolei państwowej —.—, Rubel pspiere- 
wy 119 —, Węgierskie losy 121 —, Marka 
niemiecka —'—, kolej Karola Ludwika —.—, 
akcye tytoniowe 54— , Akeye Banku dla 
krajów koronnych 21650. Usposobienie 
silne, 

Wiedeń, 28 października 1886, godzina 5 
minut 40. Akcye kredytowe 279 40 Anglo- 
Austr. —'—, Unionbank —*—, Kolej Karola 
Ludwika 192°—, Południowa —-"—, Renta 
papierowa 83 40, Galie, listy zastawne —, 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 
Galicyjski bank rustykalny -——, Losy z roku 
1883 —— Napoleondor 989.—, Rubel pa 
pierowy —*——, Usposobienie —. 

Wiedeń, 29 października 1886 r. godzina 
10 min. 35 Akcye kredytowe 280'10, Anglo- 
Austr. —'— Unionbank 21075 Kolej Karola 
Ludwika 19225, Poludniowa 105 —, Renta 
papierowa —— 59, Galic. hip. listy zastawne 
102 80 Galie oblig. indemn 100— do — — 
4:/,°/° listy zastawne banku krajowego 96-75, 
Alo lo pożyczka krajowa z 1863 roku 96 —, 
Napoleondor 9.88*'/, Rubel papierowy 1'19 - 
Usposobienie silne, 

Telegramy zbożowe z dnia 28 paździer- 
nika 1886, Wiedeń: Pszenica za 100 kilo 


—— do —— a, żyto —— do — — st, 
jęczmień —-— do —'— zł., kukurudze —— 
do —'—-, zł., owies —' —, do —'—-; okowita 
per 10,000 litr procent 2650 in 26-75 ar. 
Szczecin,: Pszenica —-*-—, rzepik -—- 

spirytus °— kukurudza —'—, Kolonia -—'— 


Paryż: mąka 51 kilogr. 51*— olej fr. 
rzepakowy ——, fr., spirytus —.— fr. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechawieaki 


Przyjechali do Lwowa 

dnia 29 października roku 1886. 

Hotel George'a. 

Pp. K. hr. Łubieński z Krakowa, M. 
Garapich z Cebrowa, B. Marmorosch z 
Wiednia, S. Wachowicz z Dawidkowie, J. 
Niedenthal z Peczeniżyna, L. Szawłowski 
z Przewłoki. 

Hotel Francuski. 

Pp. T. Pryliński z Krakowa, T. hr. 

Łubieński z Warszawy, A. Merb z Wie- 


dnia, J. L. Massarek z Wiednia, E. Engels: | 


mann z Bervian, A. bar. Rodlch z Trybu- 
chowa, dr. F. Szczepański z StrzyZowa, 
Hotel Europejski 
Pp J. Czajkowski z Sarnik, de Bor- 
dolo z Żółkwi, M. Klein z Ołomuńca, A. 
Neuhaus z Libanu, 


Pociągi kolejowe 
Gdchodzą ze Lwowa : 
podług zegara lwowskiego 
od l października 1886. 

Do Krakowa: o godz. 10 min. 44 wieczór 
pociąg pospieszny, o godz. 4 min. 10 
rano pociąg osobowy, o godz. 4 min. 50 
po południu pociąg mięszany i o godz 8 
min, 10 rano pociąg lokalny. 


Do Podwołoczysk z głównego dworca o 
godz. 4 minut 8 po połud. pociąg ku 
ryerski, o godz. 6 min, 10 rano pociąg 
pospieszny, o godz. 12 min. 38 po połu- 
dniu pociąg mięszany i o godz. 10 min, 
20 wieczór pociąg mięszany. 


Do Podwołoczysk : z dworca Podzamcze 
o godz 6 min. 2% rano pociąg pospieszny 
o godz. I min. 8 po południu pociąg 
mięszany, o godz. 1(0 min. 55 wieczór 
pociąg mieszany. 


Do Czerniowiee: o godz. 6 min. 20 rano 
pociąg pospieszny, o godz. 12 miu. 22 
w południe i o godz. 11 min. 6 w no- 
cy pociąg mięszany. 


Do Stryja: o godz. 7 min. 30 wieczór i o 
11 minut 47 przed poładniem pociąg o- 
sobowy, a o 12 w nocy pociąg mięszany, 


przychodzą do Lwowa: 


Z Krakowa: o godz. 5 min. 50 rano pocigs 
pospieszny, o godz. 9 min. Ż% wieczór 
pociąg osobowy, o godz. 11 min. 35 
przed południem pociąg mieszany i 0 
godz. 7 min. 6 wieczór pociąg lokalny. 


Z Podwołoczysk : na dworzec główny lwow- 
ski: o godz. 2 minut 15 po południu 
pociąg kuryerski, o godz, 10 min. 26 
wieczór pociąg pospieszny, o godzinie 8 
min. 5 w nocy i o godzinie 3 mia.50 pe 
południu pociąg mięszany, 


Rzym, 29 października. (Tel. | Budapeszt: Pszenica 100 kilogr. na je- 
pryw.) Między Grecyą a Ojcem |sień 868 do 8:69 zt., rzepak (sieryień-wrze- Z Podwołoczysk na dworzec Podzamcze 
7 x - sd dac * p o godz. 10 min. 10 wieczór pociąg po- 
św. są w toku rokowania co do za- jsień —'—, do ——. zæ Berlin: Pszenica spieszny, o godz. 2 min. 28 rano 0 
wiązania dyplomatycznych stosunków. | żółta (październik) 149 — do —— żyto —*— godz. 3 min. 19 pe południu pociąg 
Konstantynopol, 29 paździer- — - m. spirytus 36'—, rzepakowy olej -—*-- mieszany 
Te nenn nn nn nn nn 


Cennik Iwowsklej Izby handlowej I przemysłowej. 
Lwów dnia 28 października 1386 


płacą żądsją 
walntig ostr 
i. Akcye za sztukę, z 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. „Il41 lv4 20 
Rol. Iwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. SJE'3 50 225 — 
Banku hip. galic. po 200 zł. w.a. 21282 — 287 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 4 f215 ~ 220 
a. List. zast. za 100 zł. > 
Ranku hip. galic. 6 pr. w. a. =|u1 - 102 — 
p a „ Spr. w. a. y9 80 10u 80 
= m 5 pr. w. &. wy- 
losowane z 10 pr. premię . Su 50 163 50 
Banku kraj. 4'js pr. w. a. los. 511, Šf 26 © 97 50 
Low. kredyt. galie. 5 pre. w. a. S]160 10 101 10 
F P n % pre. w. a. Zi 6 — 97 — 
2 »  »Bpr.los, w 371. „|1%0 18 101 10 
Tow. kred. gal. 4 pr. ws. los 41", i, 3f 93 50 94 56 
U U Atla pre. „ „ 58 2 98 75 97 
= g pre. h n 56 m 
Listy dłużne g. Z. kr. wł, (dawniej s 
6 pre.) 3 pr. w. a. w likwidacyi © 48 - 
T.isty dłużne g. Z.kr. wł, (dawniej 
5 pr.) 2%), pr. w. a. w likwidacyi — 46 - 
8. Listy dłużne za 100 zi. 
Ogin. rol. kred. Zakład dla (žal 
1 Bukow. 6 pr. los. w 15 lat. — 
4. Obligi za 100 zi. 
Indemniz. galie. 5 pre. m. k. 1u4 40 105 40 
Uuligi komunalne Banku kraje- 
wego 5 pr. w.a. l emisyi „ . 1100 — 101 — 
Oblig. Komunalne gal. Zakł, kred. 
włościańsk. (daw. 6 pr.) 3 pr. wa. -—— u 
Pożyczki kr. z r. 1873 po6pr.wa. 193 50 104 75 
Pożyczkikr zr.1883po4'/, pr.wa. | 95 50 96 50 
3. Losy miasta Krakowa 17 56 19 50 
2 „ Stanislawowa 29 33 
6. Monety 
Dukat holenderski . . 5 83 5 98 
Dukat cesarski, , . . X 5 86 5 96 
Napoleondor AE 9 84 9 94 
Pólimperyał . . -  . . . 1022 1032 
Rubel rosayjaki srebrny , . 154 1 64 
” ier 1 1 
100 marek niemiec pia . el 4 k un 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
z dnia 27 października 1886. 


1. Dług państwa. płacą żądają 


Jednolity dług państwa w banknot. 
maj-listop ad . ; A 
luty-sierpień e . . . . . . . 

Jednolity dług państwa w srebrze. 


83.45 83.60 
83.45 83 65 


styezon-lipiee 4 84 40 84 60 
kwiecień -październik , , . . 84,5u 34.70 
Tıosy z roku 1854 po 250 zł. m. k. 4 pr. 132. 13250 
3 „ 1860 po 500 zè. w. a. 5 pr. 139: 13440) 
a „ 1860 po tUV zir. 5 pro. 159.25 139.75 
» 1864 po 100 ałr. 169 25 169.75 
5 „ 1864 po 50 zir. 168.— 168.50 
Renty Com. po 42 lir, austr. k Ar ~ 
Listy zastaw. domen. państw. go 120 
zir. 5 pre. 155 50 156.70 


106.50 100 70 


Renta papierowa 5 pre. z r. 1881 , 
114 gè 114.40 


Austr. reata zł. wolna od poda. 4pre 


8. Uhligacye irdemn. 5 gre. (za 100z} m. k.) 


Ürzsch W= =; 

Bukowiny 104.50 163,— 
Galicyi - 104.30 104.90 
Niższej Auatryi 109.— 110.— 
Biedmiogrońu 104.50 105.10 
Wegier 104.55 195.20 


4 Akeye, 


Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. z4, 120 108.10 118.50, 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . 230 10 280.30 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 534.— 538 —. 
Gal. banku hip. po 200 zł. . -. . . -—-— 
Gal. bank. d. han. i prz. a 200zł. wył, 40pr. -= =- — — 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. 
Bank dla krajów koronnych s 200 zł, 
WPpŁDORPZ |. . . e W. 216.807 
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . . 864 — 865. — 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . F 
Aust. Ton. teglupi par. dan. po 50Vzł. m. 379.— 381.—- 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 260 zł. m, 442.50 242.75 
Kol. Preszow-Tarn. (w. a.) a 200 zł.. 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . . 2310 2313 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 19210 19240 
Irmow zen. kolaż ro 206 zł. wa. wer 34). - 24450 


Z Czerniowiec: o godz. 10 min. 3 wieczór 
pociąg pospieszny, o godz, 3 min. 35 
rano io godz. 3 min. 30 po południu 
pociąg mięszany. 


Ze Stryja: o godz. 8 min. 32 rano i o 
godz. 4 min. 35 po południu pociąg o- 
sobowy, a o godz. 2 min. 45 w nocy 
pociąg mlęszany. 


W Teatrze hr. Skarbka. 


Pod artystycznem kierownictwem Romana 
Zelazowskiego. 


W piątek d. 29 października 1886 
Bracia Rantzau 


dramat w 4 aktach z francuskiego Erkmana 
i Chatrian. 


OSOBY: | 
Jan Rantzau, właściciel dóbr p, Żelazowski 
Jakób Rantzau, handlarz drzewa 
i burmistrz p. Zboiński 

Ludwiga, jego córka pni Kwiecińska 
Jerzy, jego syn p. Kwieciński 
Florenty, miejscowy naczyciel p. Ruszkowski 
pna C chocka 


Marjanna. jego żona 
Julja, ich córka pna Wisłobocka 


Nebel, leśniczy p. Wysocki 
Stara Nanetta pni Gostyńska 
Gajowy p. Gamski 
Lekarz p. Starzewaki 
Pierwsza pna Weigel 
Druga kobieta pna Malezewska 
BEA pna Borodziej 
Domini Czarnecki 
Marya Proza w BA bie Heindrich 
ana Rantzau 

Justyna pna, Orłowska 
Marcin. służący Jakóba Rantzau p Święcki. 

> Rzecz dzieje się na wsi w Wogzach w 
r. 1829. 


Reżyser p. Adolf Walewski. 


Początek o godzinie 7 wieczorem. 


Najmniej szkodząc ciału otrzy» 
muje się najswieiniejszy skutek. W go- 
rących porach roku w skutek błędów dyetycznych 
powstają często dolegliwości organów trawienia (za- 
tkanie z napływem krwi, bicie serca, ból głowy ete.) 
w takich wypadkach przez użykie dobrego domowego 
środka, jakim są aptekarza R. Brandta pigułki 
szwajcarskie, aty że się innym słabościom. Trzeba 
się zawsze przekonać, aby każde pudełko aptekarza 
R. Brandta pigułek szwajcarskich (w aptekach pu- 
dełko po 70 et.) opatrzone było białym krzyżem na 
czerwonem polu i podpis m R. Brandi inaczej opa- 
kowane zwracać. 6 


Wszech nauk lekarskich 


Dr. C. Sztembarth 


operator 7668 1—4 


mieszka przy ulicy Trybunalskiej (Dekasterjalnej) Nr. 
14. Ordynuje od 3 do 4, dla niezamożnych bezpłatnie. 


Losy Basilika 
sprzedaje najtaniej 
JAKÓB STROH 


dom bankowy i kantor wymiany. 


Wszelkie zamówienia z prowineyi usku- 
eeznia bezzwłocznie i bez doliczenia prowizyi, 
7600 1—%4 


płacą żądają | 
Tow. kol. żel. państw. po 200 zł, m. k. 243.— 243,40 
Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a. 106,40 106,3) 
T. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 174.75 175.25 


4. Listy zastawme losowane. 


Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 
Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. 
Powsz. austr. zak. kr. ziem 4's pr. w 


złocie w 50 1. . 100.— 101.— 
h a .n premiowe po 3 pre. 100.50 101. — 
Gal. zak, kr. ziem Krak. los w 181.8 pr. 98.50 99.50 
AES 3 w 201. 7 pr. 100.75 101.85 
SWĘAG 55 w 36 L Ba pr. —— —— 
śłal. Tow. kred. w. a. po 4 pre. . 9640 -=~~ 
OWĄ n po 5 pre. . 199.10 100 50 
” n m u zew 
37 [atach zwrotne . . « . . . 100.10 100 50 
Bauku krajow. 4'jspr. wa. loas w51/, 1. 96.75 9725 
Obligi komunalne Banku krajowego 
5 proc. w. a. l emisyi . 100,25 100.75 
Gal. banku hip. po 6 pie. 101.— 10125 
Gul. Zaki. kred. włość. po Ś pro, —— —— 
Banku austro-wegiersk. po 5 pre. 100.40 100.70 
Weg. Tow. ziem. aku. po 5*j4 pre. AR NR 
„ Zakł. kr. zieme. po 5 pre, 101.25 101.75 


5. Obligacye z prawem piermszońerwa (6% 190 34.) 


Kol. Albrechta a 306 zł 5 pr. w. a. 101.5v 1(2,— 
Tow. kol. żel. Preszów-=Tatnów (w. ex) 


a 300 zł. 5 pre. w srebrze 101.-— 101.50 
Kol. pół. po 100 zł, m. k. 98.70 49. 

>» © 100 zł. w. a. ‚ 115 30 115-90 
Kel. gal. Kar Lud. emisya = r. 1881 

po ala PIG, oo - . , . . 100 50 100.75 

dtto. dtto. (Jarostaw-Sokalı 9950 y9.80 


Kol. Lwow.-Czer.-Jas:, IU. emis. + 300 


uł. 4 pre. w srebrze u r. 1884 8%.— 82.50 
4» 1884 2150 91.75 

x r. 1868 —— —— 

z r. 1878 —— —— 

Weg. gal. kol. a 260 sł. 3 pr. w. a. 100. - 10050 

6. LL © M Y. 

Inst. kr. dla han i pr. po 100 zł. w. a. 177.25 178:— 
Clarego po 40 zł. m. k. 43.50 44.25 


Tow. żegl. par. na Dunaju po 100zł. m.ki 11775 11825 
Kogleviena po 10 zł. m. k, . oe Bu 


płacą żądają 


Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 18,— 18:50 
Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. . 20.25 20.75 
Pożyczka miasta Budy do 40zł. w. a. 45.50 46.— 
Palfiego po 40 zł. m. k e.. a 41.70 42-— 
Czerwon. krzyża austr. Tow. po 10 zł. 1460 14.80 
= „n węgiersk. „ po 5zł. 970 10.— 

Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa 

o 10zł w. s. . . . «w m faja 13.75 1925 
Selma po 40 zł, m. k.. . 5675 5750 
St. Genois po 40 zł. m. k. . . : . 5650 57.— 
Pożycz. m. Stanisławów (po 20 zł. wa.) 30— —— 
Poł. Tryestu po 100 zł. m. K. . 137.--- 188— 

5 » po 50 zł. w. a. 68.— 70.— 
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . 38.— 34— 
Windisehgratzą po 20 zł. m. E. 45.75 4625 

7. Wokale (ns 3 m esi «a! 
Augsburg na 100 zł. w. p. n. mysi, | Zaję 
Berlin za 100 mark w. p. n. RS RER 
Frankfurt za 100 mark w p. s. --—4 BRR 
Hamburg za 100 mark w. p a —— m 
Londyn za 10 ft. szt . 12515 12540 
Paryż za 108 fr. 493.32 50 494250 
Kurs złoże 

Dukat cesarski men. 591— 5.43 

„  pełnsj wagi 5,82.— 5A- 
Korona ke — m = 1 
20-frankówka . 3.8850 889.50 
Rossyjski imperya? 2. 


Talar związkowy 
drabro 


Z iwowsklej izby handlawe| | przemystawsj, 


Telaxrafowany kura wiedeński 
dnia 28 października 1886. EB t. 


Jednolity dług państwa w banknotach 8::|45 
s Ę „ W srebrze. 844 
Renta w złocie o old o 113/80 
5 pre austr. renta marcowa . 101/15 
Akcya banku wiedeńskiego 866 
= „ kredytowego > 279190 
Londyn Bo u TAL © A 125/05 
Napoleondor . . . . « . 9188 
Dukat cesarski men. . . . 5191 


10: marek niemieckich . . . > j 


L. 5491 (7125 1—3) 
C. k. sąd powiatowy w Zaleszczykach 
zawiadamia, że celem zaspokojenia preten- 
syi filii banku hipotecznego w Ozernioweach 
w kwocie 900 zł. aw. zpn. odbędzie się w 
zabudowaniu tutejszego sądu przymusowa 
publiczna sprzedaż wierzytelności powyż- 
szej pretensyi za hipotekę służące w kwocie 
5000 zł. aw. na rzecz dłużniczki Adeli Do- 
browolskiej w stanie biernym reałności pod 
lk. 79 w Zaleszczykach położonej, do Jó- 
zefa Dobrowolskiego należącej, zaintabulo- 
wanej w dwóch terminach dnia 80 listo- 
pada i 30 grudnia 1886 o godzinie 10 rano 
z tem, że na pierwszym terminie powyższa 
wierzytelność tyiko za lub wyżej ceny jej 
normalnej wartości, na drugim zaś termi- 
nie i niżej takowej sprzedana zostanie. 
Dia niewiadomych wierzycieli usta- 
nowiono kuratora adw. dr. Schrenzla z Za- 
leszczy k. f 
Wyciąg hipoteczny można przejrzeć 
w tus. registraturze. i 
Zleszczyki dnia 16 lipca 1886. 


L. 2805 (7724 1—38) 
C. k. sąd powiatowy w Zaleszczykach 
uwiadamia, że celem zaspokojenia wierzy- 
telności w kwocie 400 zł. aw z pn. odbę- 
dzie się w tutejszym sądzie publizzna przy- 
musowa sprzedaż niewydzielonej połowy 
realności ped l. k. 11 w Zaleszczykach po- 
łożonej, wedle dom. tom. V pag. 151 n. 3 
haer, dłużnika Jidla m recte; Fisch- 
manna własnej, tus. protokołem 08ö8C0Wa- 
nia z dnia 9 aka 1882 1. 8682 biiżej 
opisanej i na 1184 zł, 80 ct. a. w. oszaco- 
wanej, na rzecz Abrahama Dawida Tenen- 
hausera pod następującemi warunkami: 

1. Lieytacya ta odbędzie się w trzech 
terminach w tutejszym sądzie t j. dnia 
30 listopada, 30 grudnia 1886 i 28 stycznia 
1887 o godzinie 10tej rano z tem, że na 
pierwszych dwóch terminach realność ta 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, na 
trzecim zaś terminie i niżej takowej, jedna. 
kowoż zawsze tylko za cenę wszystkie inte- 
bulowane wierzytelności pokrywające sprze- 
daną będzie. r 

E 12. O szacunkowa wynosi 1184 zł. 
80 et. 

3. Wadyum 118 zł. 8 et. wa. 

4. Gdyby rzeczona realność na tych 
terminach w podany sposób sprzedaną być 
nie mogła, przeto celem ułożenia warunków 
licytacyjnych ułatwiających, wyznacza się 
termin na dzień 17 lutego 1887 o godzinie 
10 rano i na podstawie takowych wyzna- 


ezonym zostanie 4ty termin na Ftórym re-' 


alność ta za jakąkolwiekbądź cenę sprze- 
daną zostanie. 

5. Kuratorem niewiadomych wierzy- 
cieli Antoni Gross w Zaleszczykach. 

6. Akt oszacowania, wykaz hipoteczny 
i bliższe warunki licytacyjne przejrzeć mo- 
Żna w tus. regisiraturze, | 

O. k. sąd powiatowy 
Zaleszczyki, dnia 16 kwietnia 1886, 


L. 5278 (1728 1—8) 


W sprawie egzekucyjnej Izaka Lan- | alność ta tylko za cenę wywołania lu 


7 


;daży będącej, po dniu wystawienia wyciągu 
tabularnego, to jest po dniu 25 lipca 1886 
nabyli, lub którymby uchwała lieytacyę 
tozpisująca dla jakichkolwiek przyczyn do- 
ręczoną by być nie mogła, ustanowiony 
kuratorem adw. dr. Blaustein z substytucyą 
adw. dra Leiblingera. 
Tarnopol, dnia 11 września 1886. 


L. 6291. (7722 1—3) 

W dniach 7 grudnia 1886, 11 styeznia 
i 15 lutego 1887 o godzinie 10 rano przy» 
musowo sprzedaną będzie realność lwh. 452 
gminy Rakszawa objęta, Macieja Sliz wła- 
sna i połowa realności |. w. h. 547 gminy 
Rskszawa objętej Wawrzyńca Nogi własnej, 
na zaspokojenie samy 104 zł, 18 ct. wu. zpn. 

Cena szacunkowa realności |. wykazu 
hipot. 452 wynosi 590 zł., a połowy real- 
ności 1. wyk. hip. 547, 108 zł, w. a. 

Wadyum 69 zł. wa. 4 

Akt oszacowania (wpis hipoteezay) i 
warunki licytacyjne możua przeglądnąć w 
tut. sądowej registraturze. 

Z e. k. sądu powiatowego 
Łańcut, 30 lipca 1885, 


L. 13938 (7739 1—3 

C. k. sąd powiatowy miej, deleg. Sek. 
II we Lwowie niniejszem czyni wiadomo, 
iż na żądanie Zygmunta i Wiktoryi Heleny 
dw. im. Łaszowskich celem zaspokojenia 
czynszu propinacyjnego z 4 pre. odsetkami, 
wartośsi niedosiarezonej w naturze wódki, 
f kosztów sądowych wszystkiego łącznie na 
| sumę 624 zł. 51 et. go strąceniu wszelako 
sumy 500 zł, dalej na zaspokojenie od 
i dnia 38! pażdziernika 1882 bieżących rat 
czynszu propinacyjnego po 8 zł. 75 ct. 
miesięcznie z 4 pre odsetkami wartości nie- 
dostarczonej wódki 25 zł. rocznie i kosztów 
8 zł. 91 et. przedsięwziętą zostanie przy- 
musowa sprzedaż realności nr. 88 w Znie- 
sieniu położonej, Mojżesza Kellera własnej, 
w drodze lieytacyi na dmia 23 listopada 
1886 o godzinie 10 rano w tutejszym sądzie 
za wyżej lub też niżej ceny szacunkowej 
2880 zł. 

Wadyum wynosi 142 zł. 

Bliższe warunki przejrzeć można w tus. 
registraturze. | "5 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Szwedzicki. 

Lwów, 21 września 1886. 


| 4525. (1659 2—8 

C. k. Sąd powiatowy w Rudkach 
sprzeda w drodze publiczzej lieytacyi dnia 
| i0 listopada i dnia 15 grudnia 1886 o go- 
jdzinie 10 rano w budynku sądowym real- 
ność wyk. hip. księgi gruatowej Knihynice 
l. li objętą, Hryńka Halimurki własną i re- 
alność yk. hip tej samej księgi grunto- 
wej l. 12 objętą, Maryi 2 ım. Krawezyszyn 
własną, celem zaspokojenia pretensji e. k. 
uprz. Zakładu kred. włościańskiego w iikw. 
w kwocie 139 złr. 90 et. zpn. 

Na tych dwóch terminach zostanie re- 
b wy- 


derer przeciw Józefowi Kubasiak pto 150|żej takowej sprzedaną. 


zł. w sądzie tutej. odbędzie się w dniach | 


20 grudnia 1886, 24 stycznia i 25 lutego 
1887, każdym razem o godziniz 10 z rana 
egzekucyna publiczna sprzedaż realności 
pod 1. r. 87 kons. 301/155 w Suchy poło- 
tonej, Józefa Kubesiaku własnej, ciała ta- 
bularnego niestanowiącej, protokołem we- 
dług rezolueyi e. k. sądu krajowego w Kra- 
kowie z dnia 12 lutego 1875 1. 5386 za- 
stawniezo opisanej i protokołu według rezo- 
lueyi tutejszo sądowej z dnia 4go grudnia 
1884 1. 6455 do wiadomości. sądowej przy- 
j epzekucyjnie oszacowane;. 
N EN dwóch terminach real- 
ność powyższa sprzedaną będzie za lub wy- 
żej ceny szacunkowej, na trzecim zaś i 
niżej takowej. 

a Bene Bo niową stanowi kwota 608 
zł., wadyum 61 zł. 

Resztę warunków przeglądnąć można 
w tutejszo sądowej registraturze. 

Slemień, 28 września 1886. 


L. 12019 (7648 1—3) 
C. k sąd obwodowy w sprawie gali- 
cyjskiego zakładu kredytowego ziemskiego 
w Krakowie przeciw Herschowi Brühl o 
trzy raty pożyczkowe po 125 zł. z pn. roz- 
pisuje na dzień 15go grudnia 1886 i 26 
stycznia 1887, o godzinie 10 przed polu- 
dniem przymusową lieytacye majętności 
„Briihlówka* w Podwołoczyskach położonej, 
w wykazie hipotecznym l. 459 zapisanej. 
Cenę wywołania stanowi suma 7500 
złrą przyjęta jako wartość przy udzieleniu 
ożyczki. 
par Wadyum 750 zł. w gotówce lub 
papierach pupilarne bezpieczeństwo po- 
siadających. , , 
Na obu terminach sprzedaż nie nastąpi 
poniżej ceny wywołania. 


| 


Colem ułożenia warunków ułatwiają- 
cych, wyznacza się termin na dzień 15 
grudnia 1886 godz. 12 w południe. 

Cena wywołania 500 zł. Wadyum 50 zł. 

Bliższe warunki i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w registraturze. 

Niewiadomy:h wierzycieli zawiadamia 
się do rąk kuratora p. Kazimierza Kurek 
w Rudkach. 

Rudki, 28 grudnia 1885. 


L. 25495 (7685 3—3) 

Celem zabezpieczenia pobaru podatku 
konsumeyjnego od miese w okręgu zakli 
czyńskim na czas od 1 stycznia do osta- 
tniego grudnia 1887 lub z milczącem prze- 
diużeniem na dalszy drugi i trzeci rok lub 
bezwarunkowo na lat trzy, podaje się do 
wiadomości: 

1) Okręg ugodowy zakliczyński składa 
się z 24 miejscowości, należących do trze- 
ciej klasy taryfowej. 

2) Jako roczną cenę ugodową ustana- 
wia się kwotę 960 złr. t.j. dziewięćset- 
sześćdziesiąt złotych w. a. 

3) Pertruktacyn celem zawarcia ugody 
odbędzie się dnia 30 listopada 1886 o go- 
dzinie 10 rano w e. k. pow. dyrekcyi skar- 
bu w Tarnowie. 

Na terminie 


+ 


tym winna się stawić 
większość przedsiębioreów, opłacających po- 
datek od mięsa w okręgu zakliczyńskim 
zamieszkała, osobiście lub przez pełnomo- 
eników. którzy się winni wykazać legalizo- 
wanem pelnomoenietwem. Röwniez wolno 
podawać pisemne oterty, jednakże tylko po 
dzień 13 listopada 1886, godziny 2 po po- 
łudniu do naczelnika c. k. powiatowej Dy- 
rekcyi skarbu w Tarnowie i z tem wyra- 
źnem zastrzeżeniem, iż roczna cena za po- 
ana winna 


„Ik 


| — 


Resztę warunków przejrzeć można w 
e. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu w Tar- 
nowie, 

C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu. 

Tarnów, 21 października 1886. 


L. 14006. 

Dnia 9 grudnia 1886, 
10 lutego 1887 zawsza o 10 rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa publi- 
czna sprzedaż realności |. wyk. hip. 107%, 
części l. wyk. hip. 108 i 8/33 części 1. wyk. 
hip. 88 w Skwarzowej położonych, nieobjetej 
masy spadkowej Süssmana Buchsbauma 
własnych na rzecz galic. Zakładu kredyto- 
wego ziemskiego w Krakowie pto 7 rat po 
30 złr. i kapitału 515 złr. 3 

Cena wywołania 1150 

Wadyum 115 zł. w. a. 

Reszta warunków w tus 
straturze do przejrzenia, 

C. k. Sąd powiatowy. 
Złoczów, 29 września 1886, 


L. 3568. (7657 

C. k. Sąd powiatowy w Rudkach oznaj- 
mia, że daia 10 listopada i 15 grudnia 1856 
zawsze o godzinie 10 przed południem od- 


(7673 3—3) 
10 stycznia i 


dowej regi- 


3—3) 


) | będzie się w budynku sądowym publiczna 


przymusowa sprzedaż realności wykazem 
hipoteezuym dia Knihynie 1. 45 objetej 
Hanki, Maryi i Mikołaja Zaraszezaköw 
własnej, celem zaspokojenia preitensyj e. k. 
uprz. Zakładu kredytowego włościańskiego 
w likwidecyi w kwocie 182 złr. 57 et. zpn. 

Cenę wywołania stanowi suma 600 zł. 

Wadyum wynosi 60 zł. 

Na tych dwóch terminach zostanie 
realność ta tylko za cenę wywołania lub 
wyżej takowej sprzedaną. 

Celem ułożenia warunków ułatwiają- 
cych wyznacza się termin na dzień 15 
grudnia 1886 godz. 12 w południe, 

Niewiadomych wierzycieli zawiadamia 
się do rąk kuratora p. Kazimierza Kurka 
w Rudkach. 

Rudki, 19 września 1885. 


L. 2070. (7621 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy oznajmia, że w 
dniach 9 grudnia 1886, 7 stycznia j 3 lu- 
tego 1887 przedsięweźmie egzekucyjną pu- 
bliezng sorzedsż realności pod l. k. ji w 
Woli Brzosteckiei położonej, 
29 objętej dłużniczki Ma 
20 Wąsik, własnej, 
o 15 złr. a. w. 
łądu kredyt. wło 


l. wyk. hip. 
gdalenny lo Zięba 
La zaspokojenie 25 rat 
c. k. nprzyw. Galie. Za- 
Ściańskiego w likwidacyi 


"twe Lwowie, 


Cena wywołania 500 złr. w. a. 

Wadyum 50 zł. a. w. 

Bliższe warunki do przejrzenia w Są: 
dzie. 

Brzostek, 10 sierpnia 1886. 


L. 7757. N: 8e) 
Dnia 17 grudnia 1886, 21 stycznik 


1887 i 24 lutego 1887 o 10 rano odbędzib | 


się w tut. Sądzie lieytaeya realności po 
lk. 241 w Tyśmienicy położonej, ciała tax 
bularnego niestanowiącej, w sprawie egze- 
kucyjnej Banku dla handlu i przemysłu w 
Stanisławowie, przeciw Szymonowi Wun- 
schowi pto 405 złr. zpn. 

Cena wywołania 350 złr. 

Wadyum 35 zir. A 

Na pierwszych dwóch. terminach real- 
ność pomieniona tylko wyżej lub za cenę 
wywołania, na trzecim także poniżej sprzer 
daną zostanie, 

Ros.tę warunków, protokół opisanie i 
oszacowania przejczeć wolno w tusądowej 
registraturze. A 

Dia niewiadomych wierzycieli hipo- 
teeznych ustanawia się kuratorem p. Emila 
| Łapiekiego w Tysmienniey. 

C. k. sąd powiatowy. 

Tysmieniea, 20 sierpnia 1886. 


L. 3569. i (7658 3 —3) 

C. k. Sąd powiatowy w Rudkach sprze- 
da w drodze publicznej lieytacyi dnia 10 
listopada i 15 grudnia 1886 o godzinie 10 
rano w budynku sądowym realność, wyk. 
hip, księgi gruntowej Knihynice 1. 20 objętą 
Maryny Mychasink własną, celem zaspoko- 


jenia pretensyi e. k. uprz. Zakładu kredyt. | 


włościańskiego w likwidacyi w kwocie [30 
złr. 11 et. zpn. 4 , 

Na tych dwóch terminach zostanie re- 
alność ta tylko za cenę wywołania lub wy- 
żej takowej sprzedaną. 2. 

Celem ułożenia warunków ułatwiają- 
cych, wyznacza się termin na dzień 16 
grudnie 1886, godz. 12 w południe. 

Cena wywołania 400 zł. 

Wadyum 40 zł. j 

Bliższe warunki i wyciąg 
przejrzeć można w registraturze. | J 

Niewiadomych wierzycieli zawiadamia 


hipoteczny 


Rudkach. 
Rudki, 19 września 1886. 


„ | MOSZCZU 


się do rąk kuratora Kazimierza Kurka w: 


przymusowo sprzedaną będzie połowa real- 
ności pod nr. 440 w Rapszawie położona 
Franciszka Wróbla własna, na zaspokojenie 
pretensyi Lipy i Rozy Stemplów w kwocie 
401 złr. 61 et. 

Cena szacunkowa wynosi 430 zł. 

Wadyum 43 złr. 

Akt oszacowania, 
warunki lieytacyjne mo 
registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Łańcut, 2 czerwca 1886. 


L. 20622 (7667 2—3) 

Celem wydzierżawienia prawa poboru 
podatku konsumcyjnaego od wyszynku wina 
) winnego i owocowego w okręgu 
dzierżawnym Skole na lata 1887, 1888 i 
1889, z zastrzeżeniem wypowiedzenia tej 
dzierżawy przed upływem dwóch ostatnich 
lat, lub też bez zastrzeżenia odbędzie si 
publiczna licytacya w dniu 11 listopada 
u od godziny 9 z rana do 12 w połu- 
nie. 

Cena wywołania stanowi roczny czynsz 
dzierżawy w kwocie 3315 złr 99 ent. 

Wadyum składać się mające wynosi 
10*/, ceny wywołania. 

„ Oferty pisemne Zaopatrzone w wadyum 
mają być wniesione najpóźniej do 10 listo- 
pada 1886, o godzinie 12 w południe do 
rąk naczelnika e, k, powiatowej dyrekeyi 
skarbu w Samborze, 

‚ Bliższe warunki licytacyjne mogą być 
przejrzane w zwykłych godzinach urzędo- 
wych w e. k.powiatowej dyrekcyi skarbu 
w Samborze i w nadzorach straży skarbo- 
wej, w Samborze, Stryju, Drohohyczu, Turce 
i Rudkach, 

C. k. powiat. dyrekcya skarbu. 
Sambor, 19 października 1886 


L. 7718 


wpis hypoteczny i 
żna przeglądnąć w 


l (7678 2—8) 
. W dniach 29 listopada 1886, i 10 sty» 
cznia 1887, zawsze o 10 rano odbędzie się 
celem ściągnięcia wierzytelności Jakóba 
Glassa w kwocie 150 złr. zpn. publiczną 
licytacya realności Karola Kretzia pod lwh. 
Lil w Woli filipowskiej położonej. 

Cena wywołania 787 złr. 

Wadyum 78 złr. 

Resztę warunków w 
można. 

Niewiadomego z miejsca pobytu Karo- 
la Kretzla zawiadamia że wsprawie tej dlą 
niego kuratora w osobie Jana Arleta z 
Krzeszowie ustanowiono. 

C. k. sąd powiatowy 

Krzeszowice, d. 20 października 1886. 


L. 3566 (7655 2—3) 
C. k. sąd powiatowy w Rudkach sprze- 
da w drodze publicznej licyatacyi dnia 10 

listopada 1886, i dnia 15 grudnia 1886, o 
godz. 10 rano w budynku Sądowym realność 
wyk. hip. księgi gruntowej Knihyniee 1. 71 

| objętą Maryi Balıckiej własną celem zaspo= 
kojenia pretensji e. k, uprz. zakładu kre- 
dytowego  włościańskiego wlikwidacyi w 
kwocie 157 złr. 67 ent. zpn. 
i Na iych dwóch terminach zostanie 
realność ta tylko za cenę wywołania lub 
„wyżej takowej sprzedaną. 
| Celom ułożenia warunków ułatwiają- 
cych wyznacza się termin na dzień 15 gru. 
dnia 1886, o godz. 12 w południe. 
Cena wywołania 450 zły, 
Wadyum 45 ulr. 
Bliższe waranki i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w registraturze. 

.  Niewiadomych wierzyeieli zawiadamia 
Sie do rąk kuratora p. Kazimierza Kurek 
w Rudkacb, 

Rudki, dnia 19 września 1885, 
5782 (7652 2—8) 
W sprawie egzekucyjnej Eliasza i 
Marceli Gottliebów przeciw Simchemu Thau 
pto 1310 złr. aw. zpn. sprzedaną zostanie 
realność pod lk. 48 w Horodence w dniach 

20 stycznia, 21 lutego, 21 marca i 25 

kwietnia 1886, o 9 rano. 
| Cena szacunkowa 700 złr. zakład 70 
| resztę warunków przeglądnąć można wtusą 
dowe registraturze, kurator niewiadomych 
wierzycieli dr Franciszek Rauch z Horodenki. 
Z e. k. sądu powiatowego 
Horodenka, 15 września 1886, 
i L. 5499 (7649 2—3) 
| Celem zaspokojenia wierzytelności 
Przemyskiej kasy zaliezkowej rzemieślników 
i rolników w kwocie 260 złr. zpn. rozpisuje 
| Sąd egzekucyjną sprzedaż realności pod Ik. 
108 w Krzywczy powiatu sądowego i staro= 
stwa Przemyskiego położonej według I, wyk 
‚hip, 76 Pawła Podgórskiego własnej, pod 
| Warunkami ułatwiającemi na dniu 30 listopada 
| 1886, o 10 rano w drodze publicznego 
' przetargu odbyć się mającą z tem że real- 
wspomniana na powyższym terminie 
ąbądź cenę sprzedaną zostanie, 
i ena wywołania 700 złr. 
| Wadyum 35 złr. aw. 
| Warunki tudzież akt opisania i 08za- 


sądzie przejrzeć 


Resztę warunków i wyciąg tabularny | bór rzeczonego podatku ofiarow ; 
można przejrzeć w registraturze. być wyższą najmniej o 10°, od powyższej 

Dla wierzycieli, ktörzyby prawa rze- | ceny ugodowej, nadto ma być do oferty do- 
czowe na majętności przedmiotem sprze- łączone 10 pre. wadyum. 


Qiazeta Lwowska Nr. 248 z dui2 29 października 1886 


*eznia i 22 lutego 1887 o godzinie 10 rano 


| cowania wolne do przejrzeni t 3 
L. 3940. (7721 3 —8) i registraturze, er a w tusądowej 
W dniach 14 grudnia 1886, 18 sty-; C. k. sąd powiatowy miejsko deleg. 


Przemyśl, 24 września 1886, 


L. 1537 


(7711 2—2) 


Kundmachnneg. 


Wegen Sicherstellung der in der unten beigesezten Tabelle angeführten Arbeitsleistungen in den genannten 
Stationen wird eine öffentliche Sicherstellungs Verhandlung abgehalten werden : 


i i i Leistun mfasst das | Blanquet benützen, welche beim k. k. Militair Verpflegs Maga- 
LJ "TS | zine r" Jaroslau und Filial Bettenmagazıne in Rzeszów erliegen 


Jahr 1887; 


2) Die Anbote müssen mittelst schriftlicher mit 50 kr. 
Stempelmarke versehener Offerte für jedes Geschäft lautend ge- 
stellt, und mit dem festgesetzten Vadium versichert werden. 

3) Die Offerten haben versiegelt bis längstens 10 Uhr Vor- 
mittags am Verhandlungstage bei der Verhandlungs Commission 


einzulangen. 


4) Jeder Offerent kann zu seinem schriftlichen Anbote das 


und über Verlangen ausgefolgt werden. i 

5) Die näheren Bedingungen können beim k, k. 
Verpflegs Mag:zine in Jaroslau und beim k. k, Militair Betten 
Filial Magazine in Rzeszów eingesehen werden, und müssen die 
Offerenten in ihren Offerten deutlich À 3 
diese Bedingungen genau bekannt sind, und dass sie sich den- 
selben vullkommen unterwerfen. 


k. k. Militair 


aussprechen, dass ihnen 


zur Stunde 


Mag azin zu 
Rz eszów 


November 1886 


| Die Sicherstellungs - Verhandlung findet statt: 


fir die Station 


co 
x k. k. Mili 
w | tair Ver- 
30 aj & pfiegs.Ma-| Jeroslau 
21 2 | gazin zu 
JE 
(=) 
> 
a |k. k. Mili 
= | tuir - Bet- 
3 = ften Filial | Rzeszów 


eventuel 


Sicherzust-llende Arbeitsleistungen 


Reinigung und Ausbesseruzg der Bettesor- 
ten, dann Herstellen der einzelnen Bettensorten 


Zu erle- 
gendes 
Vadium 


Gulden 


1, Januar 1857 
31. Dezember 1887 
anf mehrere Jahre 


Reparatur der eiserner: Bettstellen und be- 
schlagener Bettbretter, Lieferung neuer Eeisen- 
bestandtheile zu denselben 


Reparatur der hölzernen Bettstellen und 
Beistellung der hiezu erforderlichen neuen höl- 
zernen und eisernen Bestaudtheilen 


 Umheften her Rosshaar -und Holzfasern - 
Matrazen, Rosshaar -Kopfpölster, und Heften der 
Offiziers Strobsäcke 


15 


Von der Verwaltungs Commission des k. k. Militair Verpflegs Magazines 


L. 34310 


zu Jaroslau am 23 October 1886. 


(1563 1—3) | L. 8181. 


Celem wydzierżawienia poboru podatku konsumeyjnego od mięsa i wyszynku wina 
na czas od l stycznia 1837 do 31 grudnia 1889 z zastrzeżeniem wypo *iedzenia dzier - 
żawy przed upływem ostatnich dwóch lat, lub bez tego zastrzeżenia odbędzie się publi- 


czna lieytacya według następującego przeglądu. 


Dla okręgu 
dzierżawnego 


Liczba 
porządkowa 
Przedmiot 
dzierzawy 


dla Horoden- 
ki II klasa 
mieso dla miejs::0 
wości III 
klasa 


Horodenka z 30 
miejscowościami 


Jezierzany z 15 


miejscowościami III klasa 


scowościami 


Tłuste z 14 
miejscowościami 


Zabłotów z Do- 
myczem 


wywołania 


Lieytacya 
odbędzie się 


Cena 


vo godzinie 


ad 8 do 12 
południe 


od 2 do 5 
godź. po- 
południu 


C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu w Kołomyi 


Jako wadyum składa się 10 pre. ceny wywołania. Oferty pisemne zaopatrzone we 
wadyum należy dnia poprzedniego ustną licytacyę do 2 godziny popołudniu do rąk na- 


czelnika c. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu 


wnosić. Wykaz miejscowości, należących do 


jedynczych okręgów dzieżawnych znajduje się w e. k* powiatowej dyrekcyi skarbu, 
faato? w kandelarji dotyczącego e. k. nadzoru straży skarbowej, w której każdy mają- 
cy chęć licytowania wglądnąć może zaś bliższe warunki licytacyi mogą być w e. k. 


powiatowej dyrekcyi skarbu przejrzane. 


C. k. powiatowa dyrekcya skarbu 


Kołomyja, dnia 14 października 


L. 14489. (7696 1—3) 

C. K. k. sąd powiatowy miejsko-dele- 
gowany w Przemyślu podaje do wiadomości, 
że w sprawie egzekucyjnej galic. Zakładu 
kredytowego ziemskiego w Krakowie prze- 
ciw Hilelowi Haberman o zapłacenie kwoty 
1000 zł. przeprowadzoną zostanie dnia 26 
listopada 1886 o godzinie 10 przed połu- 
dniem w sądzie biuro nr. 27 przymusowa 
sprzedaż realności dłużnika własnej, a mia- 
nowicie: a) ciała hipotecznego wyk. l. 16 
objętego, b) 2|4 części ciała hipotecznego 
wyk. 1 17 objętego, e) 910 części ciała 
hipotecznego wyk. | 18 objętego, d) 2/630 
części ciała hipotecznego wyk. l. 109 obje- 
tego. 

Cena wywołania, która jest także ceną 
szacunkową wynosi kwota 2500 zł., wadyum 
10 pre. tej sumy. 

Na powyższym terminie realność ta 
za jakąbądź cenę sprzedaną zostanie. 


1886. 


Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono adw. dr. Smutnego. 

Resztę warunków sprzedaży i wyciąg 
hipoteczny można przejrzeć w registraturze. 

Przemyśl, 19 września 1856. 


L. 6428 (7715 1—3) 

Celem zäspokojenia pretensyi Agentu- 
ry The Singer Manufacturing Comp. G. 
ı Neidlinger w kwocie 68 złr. zpn. odbędzie 
się w tutejszym sądzie 15 grudnia 1886 o 
godzinie 10 rano egzekucyjna sprzedaż po- 
łowy realności pod l. 78a w Wiśniczu poło- 
żonej Michała Górczyńskiego własnej. 

Cena wywołania 120 złr. 

Wadyum 12 złr. | | 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
reszta warunków do przejrzenia w tutejszej 
registraturze. 

C. k. sąd powiatowy. 
Wiśnicz, 12 września 1886. 


(7686 1—3) 
Auszug 


aus der Kundmachung des k. k. Reichs- 
Kriegs- Ministeriums Abtheilung 12, 3200 
vom 15 October 1886. 

Das k. k. Reichs Kriegs - Ministerium 
beabsichtigt, den Bedarf an 

8000 Winterkotzen, 

8000 Sommerdecken und 

10300 weissen Pferdedecken 
für das Jahr 1887 im Wege der allgemei- 
nen Concurreuz sicherzustellen und erlässt 
zur Einbringung schriftlicher Offerie hiemit 
dis öff-utliche Aufforderung. 

1) Von diesen Wollsorten sind einzu- 
liefern. 


Balżg| 35 
i ELH ee Eies. 
Ba |óż| AS 

An das Montur Devot 
Nr. 1 in Brünn 3000/2500| 2600 

An das Mentur-Depot 
Nr.2 in Budapest [3000/2500] 3700 


das Montur-Depot 
Nr.3 in Graz 1000;1500| 1500 
An das Montur-Depot 

Nr. 4 in Kais. Ebersdorf |'000/1500| 2500 


Zasammen |»000]8000|10300 


Die Eiulief:rung hat derart zu erfol- 
gen, dass 
3000 Winterkotzen, ) 

3000 Sommerdecken, ) bis Eade Mai 1887, 
3000 Pferdedecken ) 

Die Hälfte des Restes dieser Sorten 
bis Ende Juli, die andere Hälfte bis Ende 
September 1887 in die bezeichneten Mon- 
tur-Depots abgeliefert sein muss. 

2) Ausserdem verpflichtet sich der 
Offerent einen im Laufe des Jahres 1887 
sich ergebenden Mehrbedarf an den gesaium- 
ten Artikeln bis zur Hälfte der obigen Quan- 
titäten, binnen 4 Monaten nach erfolgter 
Bestellung in die benannt werden den Mon- 
tur-Depots abzustellen. 

Die Bestellung des Mehrbedarfes kann 
während des Jahres 1887 jederzeit durch 
das Reichs-Kriegs-Ministerium stattfinden 
und gelten für den Mehrbedarf dieselben 
Vertragsbedingungen und Preise, wie für 
die ursprüngliche Bestellung. 

3) Für die Qualität der Wollsorten 
sind folgende Bedingungen massgebend: 

a) die Winterkotzen müssen aus 
guter, weisser, gereinigter nicht spiessiger 
Zackelwolle, gemischt mit einigen Procen- 
ten Baummwolle — erzeugt, aus starken, 
gleichmässigem Gespiennst gewebt (gekö- 
pert), mild im Griff, elastisch, rein und 
gut gewalkt, auf einer Seite in den Strich 
geraubt, gut gedeckt und mit einem 7—8 
etm. breiten, blauen Randstreifen versehen 
sein. Die Winterkotze hat aus einem Stücke 


zu bestehen, welches mit der gerauhten 
Seite nach auswärts übereinandergelegt 
und 


Zwirn geheftet ist. Dieselbe muss 210 bis 


216 em. lang, 121 bis 126 em. breit sein 
und 5 bis 5°6 kg. wiegen. 

b) Die Sommerdecken müssen aus 
demselben Materiale wie die Winterkotzen 
erzeugt und ebenso gewebt sein. Dieseiben 
müssen dicht, mild im Griffe, elastisch, 
rein und gut gewalkt und dürfen nicht ge- 
stückelt sein. Die Länge der Sommerdecken 
hat 210 bis 216 cm., die Breite 121 bis 
"26 cm, das Gewicht 2:5 bis 28 kg. zu 
betragen. 

c) Die Cawallerie (weissen) Pferde- 
dseken müssen aus gut sortirter und ge- 
reinigter Siebenbürger- oder Banater Zigaia- 
Wolle erzeugt, in doppelten Tuchbunde 
mit 4 Schäften und 8 Schelmeln gewebt, 
mild und weich im Griffe, nicht knópfig 
sondern von gleichem Gespinnst, gut ge- 
noppt, gut und gleichmässig verfilzt und 
auf beiden Seiten ganz gleichmässig, ohne 
Strich, aufgerauht sein. 

Das Minimälgewicht der Pferdedecke 
hat 364 kg., das Maximalgewicht 4'2 kg., 
die Grösse 145 bis 150 cm. im Quadrate 
zu betragen. 

Decken und Kotzen, welche länger 
und breiter als das angegebene Maximal- 
mass, des gleichen Deekea und Kotzen, 
welche schon vor der Schwendungsprobe 
kürzer oder schmäler als das vorgeschrie- 
bene Minimalmass sind, endlich Decken 
und Kotzen, welche ein minderes ¿ls das 
Minimalgewicht, und Pferdedeeken, welche 
ein grösseres als das Maximalgewicht be- 
sitzen dürfen nicht eingeliefert werden. 

Wenn Decken und Kotzen bei der 
Schwendungsprobe um mehr als 4°, der 
Läuge oder Breite nach, eingehen, so wird 
die ganze Lieferung rückgestossen. Win- 
terkotzen und Sommerdecken, welche das 
Maximalgewicht überstsigen, dürfen nur 
ohne Ve;gütung des Mehrgewichtes über- 
nommen werden. 

Zur Erzeugung der vorbenannten 
Decken und Kotzen ist eine Wolle zu ver- 
wenden, die lebenden, gesunden Schafen 
abgenommen wurde. 

Sterblings-, Gerber- und Kunstwolle 
sind bei der Erzeugung der Deckenstoffe 
von der Verarbeitung ausgeschlossen. 

4) Die weiteren Qualitäts-, dann Prü- 
fungs- und Uibernakms - Bedingungen sind 
aus den bei jeder Corps-Intendanz in meh- 
reren Exemplaren erliegenden vollständi- 
gen Kundmachungen zu ersehen, auf wel- 
che hiemit auch bezüglich den näheren 
Vertrags , dann Offert-Einbringungs-Beding- 
nisse ausdrücklich verwies n wird. Soweit 
die Kundmachungs-Exemplare bei den Corps- 
Intendanz'n ausreichen, kann jedem darum 
ansuchenden auswärts wohnenden Refleetan- 
ten auf die in Rede stehenden Lieferungen 
ein Pare zuzesendet w rden 

5) Die Offert-Verhandlung wird am 
25 November 1886 beim Reichs-Kriegs- Mini- 
sterium durchgeführt 

Hiebei werden nur Offerte solider, 
leistungsfähiger Personen, welche die an- 
gebotenen Artikel in iurer eigenen Fabrik 
erzeugen, berücksichtigt. Zwischenhändler, 
dann Personen, welche in der österreichisch- 
ungarischen Monarchie da; Staatsbürgerrecht 
nicht geniessen, werden von der Lieferung 
grundsätzlich ausgeschlossen. 

6) Dem Reichs - Kriegs- Ministerium 
nicht bereits bekannte Concurrenten haben 
die Veranlassung zu treffen, dass von der 
zuständigen Handels- und Gewerbekammer, 
beziehungsweise wenn ihre Firmen in Han- 
delsregister nicht protokollirt sind, imOester- 
reich von der zuständigen politischen Be- 
hörde I. Instanz, in Ungarn von dem be- 
treffenden landwirtschaftlichen Bezirksve- 
reine dem k. k. Reichs Kriegs Ministerium 
direct rechtzeitig ein mit einer 50 kr. Mar- 
ke gestempeltes Zeugnis über ihre Solidıtät 
und Leisiungsfahigkeit zukomme. Auf das 
diesfalls bei den bezeichneten Stellen ein- 
zubriugende, mit Angabe des Namens, 
Geschäftszweiges, Wohuortes, Quantität und 
Qualität der Lieferung auszufertigende Ge- 
such wird dem Concurrenten ein Bescheid 
ausgefolgt, welcher dem Offerte anzuschlies- 
sen ist. 

7) Jeder Concurrent hat mit seinem 
Offerte je zwei gesiegelte Musterdecken 
(Kotzen) jener Deckengattung beizubringen, 
deren Lieferung er offerirt, 

8) Das Offert ist nach dem dar voll- 
ständigen Kundmachung beigefügten For- 
mulare auszufertigen, insbesondere ist der 
Preis per kg. in Ziffern und Buchstaben 
anzusetzen. 

9) Mit dem Offerte zugleich ist in 
einem abgesondorten und Versiegelten Cou- 
verte (dss Formulare ist aus der Kundma- 
chung zu ersehen) der Depositenschein 
über das bei einer Militär Kassa beziehungs- 
weise Militär - Zahlstelle erlegte Vadium, 
einzusenden. 

Das Vadium besteht in fünf Proeenten 
des nach den offerirten Preisen für jeden 
Artikel entfallenden Wertes. Dasselbe ist, 
sofern der Coneurrent Ersteher bleib>n sollte, 


an beiden Längsseiten mit starken! auf 10 Procent (Caution) des erstandenen 


Lieferungswertes zu erhöhen. 


10) Der Erlag des Vadiums ist unter 
Anführung der Beschsffenheit desselben 
(Barschaft, Wertpapiere, Urkunden) im Of- 
ferte zu erwähnen. 

11) Die Offerte mit dem unter Punkt 
5 erwähnten Bescheide, den Musterdecken 
(Kotzen) und den abgesondert beizubcin- 
genden Beweis-Documenten über dus erleg- 
te Vadium haben unmittelbar und längstens 


im Eireichungs-Protokolle des Reichs-Kriegs- 
Ministeriums einzulangen. 

12) Unvollständige, undeutliche, dann 
den Kundmachungs - Bedingungen nicht 
ensprechende Offerte bleiben unberiicksich- 
tigt 


L. 2257 (1653 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Jordanowie 
podaje do publicznej wiadomości, Ze celem 
zaspokojenia pretensi Zakładu kredytow. 
włość. w likwidacyi we Lwowie w kwocie | 
78 złr. 90 ent. aw. zpn przedsiewzieta zo- 
stanie w dniach 15 listopada 1886, 15 gru- 
dnia 1886, i 23 grudnia 1886, każdą razą 
o godzinie 10 przed południem egzekucyjna 
sprzedaż przez publiczną licytacyę realności 
pod lk. 127/138 sub. 53 w Osieleu położo- 
nej, dłużników Jans, Maryanıy i Józefa 
Grzechyniów własnej. 

Cena wywołania wynosi kwotę 350 
złr. aw. 

Wadyum kwotę 35 złr, aw. 

Resztę warunków lieytacyjnych można 
przejrzeć w tut. sądowej registraturze, 

. k. sąd powiatowy 
Jordanów, dnia 20 maja 1885. 


L. 8168 (7651 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Czortkowie 
wyznacza do publicznej przymusowej sprze- 
daży realności pod lk. 54 w Muchawce po- 
łożonej wedle wyk. hip. nr 209 dłużnika 
Hrynia Strocen własnej ku zaspokojeniu 6 
rat po 12 złr. i reszty długu 97 złr. 48 et 
wa. zpn. ponowny termin na dzień 4 listo- 
pada 1886, o godzinie 10 rano w sądzie 
tutejszym na którym rzeczona realność pod 
warunkami tus. uchwały z 7 grudnia 1883 
l. 11886, określon«mi w numerach „Gazety 
Lwowskiej* 82, 88, i 84, roku 1834 ogło- 
szonemi z ograniczeniem zakładu do kwoty 
20 złr. i tem dalszem ułatwieniem że na- 
bywca cenę kupna dopiero w 60 dni po do- 
konanej licytacyi złożyć ma za jakąkolwiek 
cenę sprzedaną zostanie. 

C. k. sąd powiatowy 

Czortków, dnia 17 września 1886, 


' przy 
í w Krak 
bis 25 November 1886, 10 Uhr vormittag ; nia uc 
iwiem razie na wniosek 


| 


przysłnża prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te spra- 
wiali, powołać ost teczne esoby, w których 
zaufanie pokładają 

Wierzyciele, którzy w Krakowie lub 
w jego pobliżu nie zamieszkują, winni są 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika 
owie zamieszkałego, w celu doręcze- 
hwał sądowych, w przeciwnym bo- 
komisarza konkur- 
sowego wierzycielom rzeczonym na ich nie- 
bezpieczeństwo i koszt kurator ustanowio- 
nym zostałby. 

Dalsze ogłoszenia w toku postepowa- 
nia konknrsowego umieszczone będą w u- 
rzędowej „Gazecie Lwowskiej“. 

Termin do likwidecyi oznaczony jest 
zarazem terminem co do układów z wie- 
rzycielami. 

Kraków, 21 października 1886, 


L. 49897. (7709 3—8) 

C. k. Sąd krajowy we Lwowie otwie- 
ra niniejszem konkurs na wszystek rucho- 
my, jakoteż na wszystek nieruchomy, a w 
krajach, w których obowiązuje ustawa kon- 
kursowa z dnia 25 grudnia 1868 Nr. 1. 
D. p. p., położony majątek Rebeki Silber- 
stein,  nieprotokołowanej kupcowej- we 
Lwowie. 

Kierownictwo iego konkursu porucza 
się panu c. k. radey Sądu krajowego Ne- 
methyemu jako komisarzowi konkursowemu, 
zaś tymczasowym zawiadowcą masy ustana- 
wia p. adw. dr. Teofila Srokowskiego, wzy- 
wajge zarazem wierzycieli, aby po przedło- 
żeniu dokumentów, służących do wykazania 
ich pretensyj, poczynili swe wnioski eo do 
zatwierdzenia tegoż, lob ustanowienia inne- 
go zawiadowcy masy i aby przedsięwzięli 
wybör wydziału wierzycieli, w którym to 
celu wyznacza się termin na dzień 4 listo 
pada 1886 godzinę 10 przed południem, 

Ktokulwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowey, 
ma takową zgłosić wtym Sądzie krajowym, 
wedle przepisu ustawy konkursowej poj 
rygorem zagrożonych tamże szkodliwych 
skutków prawnych przed upływem 23 gru- 
dnia 1886 i podać ją na terminie na dzień 
20 stycznia 1887 godzinę 10 przed połu - 
dniem, wyznaczonym do uznania płynności 
i oznaczenia prawa pierwszeństwa, chociaż- 
by nawet o nią spór już był wytoczony. 

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyami, przysłuża prawo wy- 
brać na tym terminie w miejsce dotychcza- 


'8owego zawiadowcy masy, zastępcy onego 


L. 5287. (7786 1—3). 

Zbarazki e, k. sąd powiatowy uwiada- 
mia, że w celu zaspokojenia reszinjacej 
pretensyi 65 zł. zpn. odbędzie się dnia 17 
listopada, 16 grudnia 1886 i 20 stycznia 
1887 każdym razem o godz. 10 rano przy- 
musowa sprzedaż realności, objętej wyk. 
hip. 301 księgi gr. dla gminy kat. Kujdance 
a 6. p. Wojtka Wiewiórki własnej. 

Na pierwszych dwóch terminach rze- 
czona realność sprzedaną będzie tylko wy: 
żej lub za cenę szacunkową 1102 zł, zaś 
na trzecim także niżej takowej, wszakże 
nie niżej ogólnej sumy ciężarów hipotecz- 
nych. s 

Zbaraż, dnia 19 września 1886. 


Upadłości. 


L. 28192. (7643 3—3) 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie na zasadzie $. 62 ord. konk. ze- 
zwolił na otwarcie konkursu na majątek 
Józefa Weissa, kupca w Krakowie w rynku 
głównym, a mianowicie ua majątek rucho- 
my, gdziekolwiek by się takowy znajdował, 
a na majątek nieruchomy o tyle, o ie ta- 
kowy położonym jest w tych krajach, w 
których ordynacya konkurs z duia 25 gru- 
dnia 1868 obowiązuje. 
Komisarzem konkursowym ustanawia 
się pana adw. dra Karola Pieniążka z sub- 
stytucyą p. adw. dr. Kastorego. 
Wierzycieli wzywa sie niniejszem, 
aby na terminie dnia 8 listopada r. 1886 
przed komisarzem konkursowym wyznaczo- 
nym za przedłożeniem dokumentów, które 
by ich pretensye wykazywały, oświadczyli 
się co do potwierdzenia tymczasowego za- 
rzgdey masy, lub co do ustanowienia inue- 
go, tudzież aby wybrali wydział wierzycieli. 
' Ck Sąd krajowy wzywa tych wie- 
rzycieli, którzy swych pretensyj przeciwko 
masie konkursowej chcą dochodzić, aby ta- 
kowe nawet w tym przypadku, gdyby się 
proces w toku znajdywał, do dnia 20 sty- 
cznia 1887 w e. k. Sądzie krajowym w Kra- 
kowie podług przepisu ordynacyi konkurs, 
unikając szkodliwych skutków prawa, zgło 
sili, a na terminie na dzień 21 lutego 1887 
o godz. 10 rano w biurze komisarza kon- 
kursowego oznaczonym wywierzytelnili, i 
swoje wnioski co do oznaczenia pierwszeń- 
stwa swych pretensyj poczynili. y 
Wierzycielom , którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a ną owym terminie będą obecni, 


i członków wydziału wierzycieli — inne 
osoby, posiadające ich zaufanie, 

Na terminie, wyznaczonym do wykaza- 
nia płynności zgłoszonych wierzytelności, 
m: być usiłowane przyprowadzenie do sku- 
tku ugody w myśl $. 68 ust. konkursowej. 

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane będą w „Gazecie 
Lwowskiej", 

Z c. k. Sądu krajowego. 

Lwów, 23 paździ: ruika 1886. 


L. 28464. (7714 1—8) 


C. k. sąd krajowy w Krakowie jako , 


właściwa instancya konkursowa dodatkowo 
do edyktu swojego z dnia 21 października 
1886 l. 28192, którym ogłoszono otwarcie 
konkursu do majątku Józefa Weissa, wia- 
domo czyni, że tenże Józef Weiss faktyez- 
nie prowadził handel w Krakowie pod fir- 
mą Adam Krywult zapisaną w tutejszym 
rejestrze handlowym, i że firmę tę według 
aktu nabycia firmy, Józef Weiss używać 
miał prawo tylko do 1 stycznia 1886, tu- 
dzież, że zmiana firmy w rejestrze handlo- 
wym nie została uwidocznioną. 

Wskutek tego odracza się termin edy- 
ktem do 1. 28192/86 naznaczony do zat% ier- 
dzenia ustanowionego zarządey masy i do 
wyboru wydziału wierzycieli na 6 listopada 
1886 o godzinie 10 przed południem, 

ermiuy wyznaczone edyktem do I. 
28192/86 do zgłoszeń wierzytelności i do 
likwidacyj takowych pozostają w swej mocy. 

Kraków, dnia 24 października 1886. 


Księgi gruntowe 
L. 13737. (7057 2—3) 

C. k. sąd krajowy wyższy w Krako- 
wie podaje do wiadomości, że projekty no- 
wych wykazów hipotecznych co do nastę- 
pujących ciał hipotecznych mianowicie : 

a) liczba wyk. hip 1225 obejmującego 
parcele budowlane nr. 1192/27, 1192/28 i 
parcelą gruntową nr. 1000/2; 

) liezba wyk. hip. 1256 obejmującego 
parcele budowlane nr. 1192/32, 119233 i 
1192/84 i parcelę gruntową nr. 1000/4 ; 

c) liczba wyk. hip. 1257 obejmujące- 
go pareele gruntowe nr. 1195 | 1000/5 


(ogród); i 
d) liczba wyk, hip. 1258 obejmującego 
parcele budowlane nr. k. 1836/4, 1886/5, 


1836/6 i 1836/7 i 1836/8 i parcele grun- 
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tową nr. 1000/8 położonych w obrębie 
gminy katastrainej miasta Krakowa w okrę- 
gu sądu powiatowego deleg. miejsk. w Kra- 
kowie, według ustawy krajowej z 20 marca 
1874 1. 20 dz. ust. kraj. wygotowane za 
nowe wykazy hipoteczne tych ciał hipote- 
cznych poczynając od dnia 15 października 
1886 uważane będą, a od tegoż dnia wolno 
takowe przeglądać w sądzie krajowym w 
Krakowie jak również, że od tegoż dnia 
wszelkie nowe prawa czy to własności, ezy 
zastawu, czy jakiebądź inne prawo hipote- 
czne odnoszące się do nieruchomości: wy- 
kazem hipotecznym objętej, jedynie przez 
wpisanie do tych wykazów może być n3- 
byte, ograniczone, przeniesione lub wykre- 
slone, 

Wprowańzająe zarazem w m 
ustawy z 25 lipca 1871 nr. 96 d. 
stępowanie celem ustalenia pow 


wegen bed Artilels 
nah $ 302 St. ©.; 
(Norgenausgabe) bo 


„Obeeni zastupitelstwo., 
„Narodni listy* Nr. 268 
m 22 September 1886, 
wegen deg Artiles „Politicke zpravy doma- 
ci V Prase, 21 zari“ nad $ 63 Gt. G.; 
„Narodni politika“ Mr. 270 (Nachmittags- 
ausgabe, vom 29 September 1886 wegen des 
Urtiel& „Osvedeeni lidu . . .*, endlich „Hlas 
Naroda“ Nr. 270 (Nachmittagsausgabe) tom 
29 September 1686 wegen desjelben Artikels 
nah $ 300 St. ©. verboten. 


Das f, t. Landesgericht in Brag bat 
lauf Antrag der t, E Staatsanwaltfchaft mit 
(ben Erfenntniffen vom 30 Septamber 1686, 
| 88B. 26408, 29409 und 29525, bie Weitere 
yól $. 8. | verbreitung“ der ausldnbijchen Beitfchrift „Pro- 
p- p. po- ‚letar“, und zwar: Nr. 83 vom 9 Jänner 
yżej wymie | 1886 nach ben $, 305, 73 und 65 a und b 


nionych wykazów tabularnych, ‚St. ©; Nr. 24 bom 16 Jänner 1886 nad 
sąd krajowy wyższy wzywa: ‚den $$ 63, 300, 305 uud 302 St. ©., enblih 
e) wszystkich, którzyby na podstawie Mr. 35 vom 23 Jänner 1886 nach den $$ 58 


J kiego prawa, przed otwarciem tych no 
wych wykazów tabularnych nabytego, chcieli 
uzyskać jaką zmianę wpisów hipotecznych, 
(odnoszących się do stosunków własności 
lub posiadania, a to bez różnicy, czyby ta 
zmiana przez dopisanie, odpisanie lub prze 
pisanie, przez sprostowanie oznaczenia nie- 
ruchomości lub połączenia ciał hipotecz- 
nych lub w jakibądź inny sposób nastąpić 
miała. i 

b) wszystkich, którzyby już przed o- 
twarciem tych nowych wykazów tabularnych 
nabyli do jakiej nieruchomości wpisanej w 
te wykazy lub do jej części jakie prawo 
zastawu służebności lub w ogóle jakie inne 
prawa do wpisu hipotecznego uprzymiot 
| nions, o ile te prawa jako do dawnego 
stanu biernego należące, wpisane być mają 
a już przy założeniu nowych wykazów hi- 
potecznych tamże wpisane nie zostały, aby 
z temi prawami zgłosili się do sądu krajo 
wego w Krakowie najdalej do dnia 15 lu- 
| teg> 1887, gdyż pravnym skutkiem zanie- 
| dbania lub uchybienia tego terminu jest 
j utrata prawa do poszukiwania zgłosić się 
(mającej pretensyi przeciw osobom, które 
| prawo hipoteczne na podstawie wpisów, w 
nowych wykazach hipotecznych zamieszczo- 
nych a niezaprzeczonych, w dobrej wierze 
nabyli. f 

Ostrzega się, że termin powyższy nie 
może być dla stron pojedynczych ani prze- 
, dłużonym, ani teź w razie zaniedbania go, 
i do pierwotnego stanu przywróconym a od 
obowiązku zgłoszenia się w tym terminie 
2 pomienionemi prawami lub roszczeniami 
nie uwalnia okoliczność, iż zgłosić się ma- 
jące prawo było już zapisane w dawniejszych 
wykazach hipotecznych, w miejsce których 
nowe wykazy hipoteczne wstępują było wia- 
dome z jukiej rezolucyi sądowej lub jest 
przedmiotem dochodzenia, w skutek poda- 
nia lub skargi przed sąd wniesionej. 

Kraków, 22 września 1886. 


c, 59 e, 800. 302 und 305 St. ©. verboten. 


Dag f. £ Kreisgericht in Pilfen hat auf 
Antrag ber £. E Staatsanwaltichaft mit dem 
Erfenniniffe vom 3 October 1886, B. 8761, 
bie Weiterverbreitung der geitjhrift „Pizen- 
ske listy*Mtr. 117 vom 30 September 1886, 
wegen deg Artilel8 „K nove parlamentarni...“ 
nadh $ 65 a St. ©. verboten. 


B. 7561. 
Im Namen Seiner Majeftót deg Kaifers! 


Das E. f. Qande- ala Preßgeriht Wien 
bat auf Antrag der f. I Staatsanwaltichaft 
erkannt, das der Inhalt der Nr. 7950 ber 
periodijchen Drudichrift „Neue freie Prefje“ 
Morgenblatt vom 13 October 1886, und zwar 
l. des in berfelben enthaltenen (erften) Arti» 
tels mit der Mufjchrift „Wien, 12 October“ 
in ben 5 Stellen von „G8 ift alfo wirklich 
auch über die legen“ bis „mit demfelben bes 
abfichtig ift“, von „Aug zwieerlei Gründen 
alfo“ bis „mit dem Staat$grunbgejege" fteht“ 
von „über all bas erfährt man“ bis „allere 
mertwiithigiten Dinge erfahren“ von „Wenn 
aber fon dag Staatsgrundgefeg“ bi „an 
bie beutjcje Mmtśfpradhe zu legen“ und bon 
„eine folhe Diacujjion hätte aber auch“ bis 
„Outunft noc Alles werben fann“ und 2, deg 
in berjelben enthaltenen (zweiten) Artitel8 mit 
der Auffchrift „Dejterr. Reicherath. Wien, 12 
October“ in der Schlußftelle von „iebt oft 
fónnte auf eben fo einfache“ bis „feine Agen- 
dem beherrfchen würde“ das Vergehen nad $. 
300 St, ©. begründe, und e3 wird nad 8 
493 St. P. ©. das Verbot der Weiterverbrei- 
tung biefer Drudfcrift ausgefprocden 

Wien, am 14 October 1886. 


Das f. E Landesgericht in Prag bat 
auf Antrag ber L f Staatsanwaltfchaft mit 
dem Erfenntniffe vom 30 September 1886, 
Zahl 29410, bie WWeiterverbreitung der aug- 
ländifchen Beitfchrift „Proletur“ Nr. 36 vom 
A Sänner 1886 nah $ 65 a Gt. ©. ver- 
oten. 


Kuratele. 


L. 5681 (7584 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Grybowie za- 
wiadamia, że w skutek uchwały ek. sądu 
obwodowego w Nowym Sączu z dnia 5 
czerwca 1886 |. 8968 Józefa Podwikę z 
Siołkowy umysłowo chorym uznaje, « Ja- 
köba Smigacza z Sıolkowy kuratorem dlań 
ustanawia. 


ar SB 
geriht in Ung -Hrabif 
Bet Staatsanmeliteen, 
e vom 9 October 1886, 
twerbreitung der Beitjchrijt 


Das f. t. Rreiz 
hat auf Antrag der 
mit dem Grfenntnifj 
Bahr 8055, die Weite 


Grybów, 7 października 1886. „Kromerizske noviny“ Mr. 80 vom 5 Octo- 
; ber 1886 wegen deg Artifelg „Tabor cesko- 
= slovanskeho . , .* nach den $$ 65 a und 300 
I. 12958 (7572 3—3) | St. ©. verboten. 
o. k. sąd obwodowy w Przemyślu 


(ogłasza, że kuratela zawieszona uchwałą z 
2 listopada 1874 |. 15910 na Jana Alberts- 
i hofera, obywatela i właściciela realności 
|w Przemyślu z powodu marnotrawstwa, 
| została wskutek uchwały z dnia dzisiejsze- 
|go do I. 12953 uchyloną. 

| Przemyśl, 1 pażdziernika 1886. 

| Z e. k. sądu obwodowego. 


la 6631 (7483 8—3) 
Minyaňao JacraBuiiń rocnoyaph 3% 
IO3xkORHYK oy3Hansıl MAPNOTPABHHKOMA. 
Böparopomn oycTANOBAFNNIA AINAPSYK 
Tspkano rocnoaaph 3% IO3kkoBHYh. 
U. x. can nogkrogum. 
Onecko, 24 gepecna 1886. 


Dag I. l Rreiz 


gericht in Olmüg Hat au 
Antrag der t. . St k ] 


aaidanwaliihaft mit dem 
Erfenntniffe vom 10 October 1856, 3. 10518 
die Weiterverbreitung der Beitfdrift „Hlasy 
z Hane“ Nr, 80 vom 7 October 1886 wegen 
Des Wrtitel8 „Tabor ceskoho lidu “nad 
8 300 St. ©. verboten. 


Das l T. Nreisgeriht in Ruttenberg hat 
auf Antrag der t £ Staatsanwaltfchaft mit 
dem GErfenntniffe vom 13 October 1886, Zahl 
6737, bie Weiterwerbreitung der Beitjchrift: 
| „Nase Hlasy“ Nr 41 vom 10 October 1886 
| Degen deg Mrtitel8 „Moravieko mila“ nad $. 

300 St. ©. verboten. 


Dag £. r. 
auf Antrag der 
den Grfenntnijjen 


Landesgericht in Trieft Bat 
t. f. Staatsanwaltfchaft mit 
vom 2 October 1886, BR. 
6528 und 6550, bie Weiterverbreitung der 
Beitfchriften: „II Piccolo della sera“ Mr. 1722 
(Edizione del meriggio) vom 26 September 
1886 wegen des Mrtifel(ó „Vediamo un po“ 
nad $ 516 St. ©., dann nTergeste, Neue 
Zriefter Zeitung“ Nr. 80 (Abendausgabe) vom 
28 September 1856 wegen des Artifelg „Ent. 
jeglih* nah $ 300 St: ©. verboten. 


Wyroki prasowe. 


8. 7459. 

Das t. f Landesgericht in Prag hat auf 
Antrag der E t. Staatganmwaltichaft mit ben 
Erfenntnifien von 11,25, 27 Sept. und 3 Oct. 
1886, 88. 27878, 29152, 29056, 29763 
und 29766, bie Weiterverbreitung der Beit- 
fchriften: „Hlas Naroda“ Nr. 242 vom 1 Ge- 
ptember 1886 wegen beg Mrtitels „Schuze 
volicu , . ." nah § 65 a Gt. ©; „Vinohrad- 
ske listy“ Mr. 20 vom 23 September 1886, 


yi 


Konkursa. 


L. 52459 (7726 2—8) 

W celu nadania stypendynm o rocz- 
nych 800 zł. w. a. z fundacyi pod nazwą 
„Stypendyum Rozalii i Karola Słapów* 
ogłasza się niniejszem konkurs. 

Stypendyum powyższe może otrzymać 
tylko młodz'eniee, urodzony w Wadowieach 
w Galicyi z mieszczańskiej familii, obrząd- 
ku rzymsko-katolickiego, uczęszczający do 
szkoły techniczno-przemysłowej. zd 

Kandydaci, spokrewnieni z familig 
Słapów będą mieć pierwszeństwo przed 
wszystkimi ubiegającymi się, a dopiero w 
braku tychże korzystać mogą Z niniejszego 
stypendyum inni, wykazujący powyźsze 
warunki. 

Prawo nadawania stypendyum wyko 
nywa Wydział krajowy na propozycję Rady 
gminnej miasta Wadowic. 

Podania należy wnosić na ręce Dyrek- 
eyi c. k. Akademii techniczno-przemysłowej 
w Krakowie do Wydziału krajowego najda- 
lej do dnia 15 listopada b. r. i załączyć 
do nich metrykę chrztu, świadectwo ubó- 
stwa, poświadczenie Ziwierzehności gminnej 
w Wadowicach, iż kandydat pochodzi z 
tamtejszej mieszczańskiej rodziny, tudzież 
ostatnie świadectwo szkolne. 

Kandydaci, odwołujący się do pier- 
wszeństwa na mocy pokrewieństwa z fami- 
lią Słapów winni również wykazać to po- 
krewieństwo metrykami chrztu, a wzglę- 
dnie innemi dowód stanowigeemi doku- 
mentami. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks. Krakowskiem 
We Lwowie, d. 23 października 1886. 


L. 63162 i (7732 2—38) 

W celu nadania stypendyów z funda- 
cyi śp. Kazimierza Prus Petryczyna dla 
kształcącej się młodzieży polskiej ogłasza 
się niniejszem onkurs. || 

W fundacji tej istnieją stypendya po 
200 zł. rocznie przeznaczone dla uczniów 
Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie 
tudzież dla uczni Ak. przem.-tech. w Krako- 
wie dalej siypendya po 150 zł. dla uczniów 
gimnazyum św. Anny w Krakowie, wresz- 
cie stypendya po 125 zł. przeznaczone dla 
uczniów szkoły rolniczej w Czernichewie. 

W braku uzdolnionych kompetentów 
jednego zakładu, mogą stypendya nadane 
być kompetentom uzdolnionym innego z 
powyższych zakładów. 


Chegey się ubiegać o powyższe sty-, 
winni wnieść podania swoje za po- ` 


pendya, 
Średnictwem zakładu, do którego na nauki 
uczęszczają, do Wydziału krajowego najdalej 
do 15 listopada r. b. i złożyć niewą 
dowody, iż są synami rodziców na ziemi 


polskiej zrodzonych, że do dalszego kształ | 


cenia się rzeczywiście pomocy potrzebują i 
że dotychczasowe ich postępy w naukach 
i obyczaje były odpowiednie. 

Stypendya wypłacane będą w kwar- 
talnych ratach z góry i trwają do ukon- 
czenia nauk w tym zakładzie, dla którego 
uczniów Są przeznaczone. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks. Krakowskiem 
We Lwowie, d. 23 października 1886. 


L. 62349 (7730 2—3) 
Celem nadania stypendyum z fundacji 
mieszkańców byłego sądu obwodowego S4- 
deckiego w kwocie 100 zł. w. a. rocznie 
ogłasza się niniejszem konkurs. | 
Stypendyum to przeznaczone jest wy- 
łącznie tylko dla ubogich uczniów szkół 
publicznych, urodzonych w bylyın obwodzie 
Sądeckim (z wyjątkiem ezęśc!, która niegdyś 
do obwodu Jasielskiego 
daci winni wnieść swoje podania za po- 
$rednietwem zakładu, do którego na nauki 
nezęszczają, do Wydziału krajowego najpóź- 
niej do 15 listopada b. r. i zalgezy3 me- 
trykę chrztu na dowód pochodzenia z by 
łego obwodu Sądeckiego, świadectwo ubó- 
stwa, tudzież ostatne świadectwo szkolne. 
Z Wydziału krajow. Królestwa Galicyi 
i Lodomeryi wraz z W. ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 20 października 1886. 


L. 62946 (7729 3—3) 

Celem nadania czterech a względnie 
pięciu stypendyów z fundacyi śp. Adama 
Żebrowskiego po 210 zł. wa. rocznie ogła- 
szą się nisiejszem konkurs. 

Stypendya te przeznaczone Są dla u- 
bogiej młodzieży, pochodzenia szłacheckiego 
oddającej się w Uniwersytecie Lwowskim 
nauce prawa i administracyi w celu uspo- 
sobienia się do służby publicznej w chara- 
kterze urzędników konceptowych. 

Pierwszeństwo mają ubodzy członko- 
wie rodziny śp. Tadeusza Źebrowskiego po 
mieczu i po kądzieli. 

Na propozyeye c. k. Namiestnietwa, 

adaje stypendya właściciel miasteczka 
urawna. 


pliwe , 


należała). Kandy-. 


| świedczenie, 


0 


Nadane stypeńdyum zatrzymuje sty- 
pendysta również po ukończeniu studyów 
jeżeli otrzyma przy jakimkolwiek urzędzie 
administracyjnym lub sądowym w kraju 
taką posadę, która wymaga poświadczenia 
odbytych należycie nauk prawniczych, a 
to aż do uzyskania adjutum lub też stałej 
płacy jako urzędnik. i 

Kandydaci winni wnieść podania swo- 
je na ręce Grona profesorów Wydziału 
prawniczego do Wydziału krajowego najda- 
lej do 15 listopada r. b. i załączyć metry- 
kę chrztu, świadectwo ubóstwa należycie 
zatwierdzone. dowody szlacheckiego pocho” 
dzenia, a nakoniec świadectwo dojrzałości 
a względnie świadectwo Z odbytych już 
egiaminów prawniczych publicznych lub 
prywatnych. j 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Gulicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks. Krakowskiem 

Lwów, dnia 22 października 1886. 


L. 1832/R s.o. (168% 8—3) 

Pos. dy nanczycielskiej przy szkołach 
filialnych w Ceniawie i Debestaweach nad- 
etatowa posada nauczyciela młodszego przy 
4 klas. szkole mieszanej w Kossowie i po- 
sada nauczyciela przy nieorganiz. szkole 
w Berezowie niżnym mogą być kandydatom 
lub kandydatkom nauczycielskim pezwłocz- 
nie udzielone. 

Z e. k Rady szkolnej okręgowej 

Ksłomyja, dnia 23 października 1886. 


L. 140 (7700 3—3) 
Poszukuje sie dyetaryusza z ezytelnem 
i szybkiem pismem, obznajomionego z ma- 
| nipulacyą sądową za miesięcznem wynagro- 
i dzeniem 20 zł aw. 
Naczelnietwo sądu 
Gwożdziec, 24 października 1886. 


L. 52447 (7705 3—8) 

W celu nadania 8 wsparć dożywotnich 
po sto (100) zł. wa. rocznie z fundacji śp. 
Maksymiliana i Franciszka Ksawerego Sie 
mianowskich dla ubog. wdów po nauczycie- 
lach szkół ludowych w Galieyi, polskiej lub 
ruskiej narodowości, ogłasza się niniejszem 
konkurs. 

Wsparcia te przeznaczone są dla ubo- 
gich wdów po nauczycielach szkół ludowych 


w Galieyi, narodowości polskiej lub ruskiej, | 


bez względu na to, czy pobieraią emeryturę 
lub nie. 

Pierwszeństwo jednak mają wdowy 
niepobierające żadnej emerytury, między 
temi, zaś takie, które obarczone są dziećmi. 

Podauia należy wnosić bezpośrednio 
do Wydziału krajowego, któremu służy 
prawo nadawania tych wsparć najdalej do 
dnia 1 grudnia 1886 włącznie i załączyć 
do nich: 

1) metrykę zaślubin, 

2) metrykę śmierci męża. kandydatki, 
'na dowód iż śmierć ta nastąpiła po dniu 
|18 listopada 1869, 

3) dowody, iż mąż kandydatki, był 
nauczycielem szkół ludowych w Galicji, 

`i że był narodowaści polskiej lub ruskiej. 

| 4) świadectwo właściwego urzędu pa- 
rafialnego, że kandydatka ponownie za mąź 
nie wyszła i pozostaje w stanie wdowim, 

i 5) świadectwo moralności kandydatki 

i nienagannego jej wspólnego pożycia ze 

| zmarłym mężem, 

6) świadectwo ubóstwa, 

7) dowody jaką kandydatka pobiera 
emeryturę, a względnie poświadczenie, iż 
żadnej emerytury nie pobiera, 

8) świapect Jo właściwego urzędu pa- 
rafialnego, iż kandydatka jest bezdzietną 
lub ile ma dzieci i w jakim wieku 

Podania wniesione po terminie, albo 
niezaopatrzone w wymagane dokumenta 
nie zostaną uwzględnione. 

Z Wydziału krajowego 
| Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
| z Wielkiem ks. Krakowskiem 
| We Lwowie, d. 15 października 1886. 


' L. 61721 h (1688 3—3) 
i Celem nadania stypendyów z zapisu 
` ép. Menarda Konieckiego, po 200 złr. 


i 150 złr. rocznie, ogłasza się niniejszem 
konkurs. 
Stypendya powyższe przeznaczone Są 
wyłącznie tylko dla młodzieży pochodzenia 
polskiego, uczęszczającej na wykłady w U- 
niwersytecie Jagieliońskim w Krakowie, 
przedewszystkiem zaś i bezwzględnie dla 
krewnych i powinowatych $. p. funda- 
(tora, jeźli takowi są uczniami rzeczonego 
' uniwersytetu. 
! Prawa nadawania stypendyów wyko- 
' nuje Senat akademicki Uniwersytetu Ja- 
| giellońskiego, do którego też wniesione 
| być mają podania kandydatów, a to najdalej 
| do 15 listopada r. b. 
| Do podań należy dołączyć metrykę 
chrztu, świadectwo ubóstwa należycie za- 
| twierdzone i dowody dobrego postępu w 
! naukach mianowieie zaś świadectwo odby- 
| tego egzaminu dojrzałości a względnie po- 
iż kandydat w ostatniem pół- 


l 


roczu szkolnem składał egzamina prywatne polskiej, uczęszezających &)sszköt publicz- 
(kollokwis) z głównych przedmiotów, O w kraju istniejących 3 
które w temże półroczu uczęszczał. Kandydaci winni wnieść podania swoje 

Ubiegający się o te stypendya z tytu- | za pośrednictwem zakladu, do którego na 
łu pokrewieństwa lub powinowactwa z fun- | naukę uczęszczają, do Wydziału krajowego 
datorem, winni również tę własność swoją najdalej do 15 listopada b. r. i załączyć 
wiarygodnie udowodnić. „wywód szlachectwa polskiego, dalej me- 

Wypłata stypendyów nastąpi za kwi- |trykę chrztu, świadect vo ubóstwa należycie 
tami poświadezonemi przez dziekana właś zatwierdzone, tudzież ostatnie świadectwo 
ciwego fakultetu, przed którym kwitujący | szkolne. 
ma się wykazać, iż w dotyczącem półroczu ! Stypendyści tej fundacyi winni swe 
złożył egzamina prywatnie przynajmniej | nauki odbywać w kraju i nie mogą rów- 
z dwóch głównyah przedmiotów, na które nocześnie pobierać wsparcia z jakiejkolwiek 
uczęszczał. innej fundacji. 

Z Wydziału krajowego Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galieyi i Lodomeryi wraz Królestwa Gulicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks. Krakowskiem z Wielxiem ks. Krakowskiem 
We Lwowie, d. 16 października 1886. We Lwowie, d. i3 października 1886. 


L. 61722 (7727 2—3) 

Celem nadania dwóch stypendyów 
z fundacyi $ p. Kajetana hrabiego Lewie- 
kiego ogłasza tię niniejszem konkurs. 

Jedno z tych stypendyów, wynoszące 
300 zł. w. a. rocznie przeznaczone jest 
dla młodzieńca urodzonego w Galieyi, od- 
dającego się nauee sztuk pięknych i trwa 
przez lat cztery. 

W razie podróży za granicę otrzyma 
stypendysta na żŻądenie 100 zł. z góry, 
zaś resztę 200 zł. w półrocznych ratach z 
dołu. 

Drugie stypendyum, wynoszące 200 
zł. w a. rocznie, przeznaczona jest dla u- 
bogiego ucznia krajowej szkoły gospodar- 
stwa wiejskiego, urodzonego w Galicji. 

Szezegölne uwzględnienie zastrzeżone 
jest dla synów oficyalistów pełniących słu- 
żbę w dobrach należących do ordynacji 
śp. fundatora. 

Prawo nadawania stypendyum służy 
JWe; Zofii z hr. Lewickich hrabinie Sie- 
mieńskiej-Lewiekiej. 
i Kandydaci winni wnieść podsnia swo- 
je do Wydziału krajowego (uczniowie szkół 
publicznych na ręce przełożonej władzy 
szkolnej) najpóźniej do 15 listopada b. r. 
i załączyć metrykę chrztu, świadectwo u- 
bóstwa, tudzież dowody dotychczasowego 
postępu w naukach a względnie także 
w sztuce. 

Z Wydziałn krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks. Krakowskiem 
We Lwowie, d. 16 października 1886. 


L. 29572 


L. 62945 (7728 2—38) 

Celem nadania stypendyum z fundaeyi 
Śp. Franciszka Parzelskiego o rocznych 150 
zł. ogłasza się niniejszem konkurs. 

Wsparcie to przeznaczone jest dla u- 
bogich uczniów zrodzonych z ojca narodo- 
wości polskiej, uczęszczających do szkół pu- 
blicznych z dobrym postępem w naukach 
i obyczajach. 

Kandydaci winni wnieść podznia swo- 
je za pośrednictwam zakładu do którego 
na nauki uczęszczają do Wydziału krajowe- 
go najpóźniej do 15 listopada r. b. i załą- 
czyć metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa, 
tudzież dowody dotychezasowych postępów 
w naukach, a w  szezególności ostatnie 
świadectwo szkolne. 

Z Wydziału krajowego Królest ‘a Galieyi 
i Lodomeryi z Wiel. Ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 22 pażdziernika 1886. 


L. 62535 (7763 2—3) | 

Celem nadania stypendyum z fundacji 
Jego Ces. Wysokości Areyksiecia Rudolfa o 
rocznych 130 zł. w. a. ogłasza się niniej- 
szem konkurs. 

Stypendyum to przeznaczone jest wy- 
łącznie dla uczniów szkół realnych bez 
różnicy wyznania religijnego. 

Pierwszeństwo mają synowie miesz- 
kańców powiatu przemyskiego, jak tenże 
istniał w r. 1861 tudzież synowie tych ck. 
urzędników którzy w czasie utworzenia 
fundacyi t j. w r. 1861 zostaw.li na posa- 
dach urzędowych w powyższym powiecie. 

Gdyby takich kandydatów nis było, 
natedy otrzymać może stypendyum uczeń 
szkół realnych, pochodzący z byłego obwo- 
du Przemyskiego. 

Prawo nadawania siypendyum giuży 
każdoczesnemu c. k namiestuikowi a sty- 
pendysta może je pobierać aż do ukończe- 
nia szkół realnych. 

Podania wniesione być winny na ręce 
dyrekcyi szkolnej, do Wydziału krajowego 
najdalej do 15 listopada r. b. i zawierać 
mają prócz dowodów o pochodzeniu upra- 
wniającem do uzyskania stypendyum, również i (7764 1—2) 
metrykę chrztu lub urodzenia, Świadec- Odnośnie do konkursu w nr. 247 Ga- 
two ubóstwa tudzież ostatnie a Lwowskiej z roku bieżącego ogłoszone- 
szkolne. , 


(7769 2—3) 
| Konkurs 
na posadę elewa budownictwa przy e. k. 
Dyrekcyi poczt i telegrafów z adyutam 
rocznych 500 zł. 

Podania należy wnieść najpóźniej do 
22 listopada b. r. w e. k. Dyrekeyi poczt 
i telegrafów we Liwowie. 

Lwów, dnia 25 października 1886. 


L. 8849 


czyni się wiadomem, że konkurs na 
posadę radcy wyższego sądu krajowego we 
Lwowie z dniem 15 listopada 1886 upływa. 
Lwów, 26 października 1886, 


Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galieyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 20 października 1886. 


L. 62533 (7762 2-—3) 

Celem nadania stypendyum z fundacji 
$. p. Damiana Brzeskiego o rocznych 190 
zł. ogłasza się niniejszem konkurs. 

Stypendyum to przeznaczone jest dla 
młodzieńca ubogiego, pochodzenia szlachec- 
kiego, który z odpowiednim postępem w 
nauce i obyczajach, do szkół publicznych 
uezęszcza. 

Kompetenci o powyższe stypendyum 
winni wnieść podania na ręce swojej prze- 
łożonej władzy szkolnej do Wydziału kra- 
jowego najdalej do 16 listopada r. b. i za- 
łączyć metrykę chrztu, Świadectwo ubó- 
stwa. ostatnie świadectwo szkolne, tudzież 
dowody szlacheckiego pochodzenia. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, d. 20 pazdziernika 1886. 


L. 61724 (7793 1—3) 

Celem nadania dwóch stypendjów z 
fundacyi 8. p. Sabiny z Pawlikowskich Ko- 
rzelińskiej, ogłasza się niniejszem konkurs, 
Stypendja te wynoszą po 170 złr wa. 
i nadane będą tylko na przeciąg roku szkol- 
nego 1886/7 dwóm ubogim uczniom pocho- 
ozenia szlacheckiego, 
szkół gimnazjalnych. 

Prawo przedstawiania kandydatów 
służy Wmu Stanisławowi Skarzyńskiemu 
właścicielowi dóbr ziemskich w Studziance. 

Kandydaci winni wnieść podania swo- 
je za pośrednictwem dyrekcyi gimnazjum 
do którego na nauki uczęszczają do Wy- 
działu krajowego najpóźniej do 15 listopa- 
da rb. i załączyć metrykę chrztu, świadec- 
two ubóstwa, ostatnie świadectwo szkolne, 
tudzież dowody szlacheckiego pochodzenia 
Z Wydziału krajowego Królestwa Galieyi 
i Lodomeryi wraz z Wiel. ks. Krakowskiem 

We Lwowie dnia 16 października 1886. 


L. 62534 (7795) 

„ _W celu nadania stypendjum z funda- 
eyi Wgo Mikołaja Aywasa utworzonej na 
pamiątkę bytności Najjaśniejszego Pana w 
Galieyi w r. 1880, ogłasza się niniejszem 
konkurs. 


uczęszczającym do 


L. 15294 (7758 2—3) 

Niniejszem ogłasza się konkurs na 
posadę nauezyciela filologii klasycznej i ję- 
zyka polskiego w ek. gymnazyum II we 
Lwowie z pła*ą i dodatkami do płacy w 
myśl ustaw z dnia 9 kwietnia 1870 i z 15 
kwietnia 1878. 

Katdydaci, ubiegający się o tę posadę] | _Stypendjum wynosi 45 złr. wa. rocz- 
mają podania, zaopatrzone w potrzebne do i mie 1 przeznaczone jest wyłącznie dla ubo- 
kumenta, wnieść do ek. rady szkol. kraj. do | giego młodzieńca pochodzącego rodem z 
końca listopada 1836. teraźniejszego powiatu Horodeńskiego, a 

Z e. k. Rady szkolnnj krajowej. oddającego „się nauce w szkołach publiez- 

Lwów, dnia 14 października 1886. nych w jakiemkolwiekbądź zawodzie. 

Prawo nadawania stypendjum służy 
J. E. JWmu hr. Ludwikowi Wodzickiemu 
byłemu Marszałkowi krajowemu. 


Kandydaci winni wnieść podania swo- 


L. 81109 (1761 2—8) 

Celem nadania stypendyów 2 zapisu 
śp. Andrzeja Źalehockiego, po 115  złr. 
50 et. austr. wal. ogłasza się niniejszem |je za pośrednictwem zakładn do którego 
konkurs. na nauki uczęszczają do Wydziału krajowe- 

Stypendya te przeznaczone są dla u- | go i załączyć metrykę chrztu na dowód że 
bogiej uczącej się młodzieży, synów szłachty | pochodzą rodem z powiatu Horodeńskiego, 


dalej świad- .wo ubóstwa i ostatnie Świa- 
decwto szkolu 
Termin ao wniesienia podań oznacza 
się po dzień 15 listopada rb. p” 
Z Wydziału krajowego Królestwa Galieyi 
i Lodomeryi wraz z Wiel. ks. Krakowskiem 
We Lwowie d. 20 października 1886. 


L. 62352 (7781 1—3) 

Celem nadania dwóch stypendjów z 
fundacyi &. p. Antoniego Józefa dw. im. 
Spadwińskiego, o rocznych 200 złr. ogłasza 
sie niniejszem konkurs. . : \ 

O powyższe stypendja ubiegać się 
mogą uczniowie wykszujący się rzeczywi- 
stem ubóstwem, dobremi obyczajami i po 
stępem w naukach, synowie mieszkańców 
Królestwa Galieyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem, wyznania katolie- 
kiego szlacheckiego lub nieszlacheckiego 
rodu. 

Kandydaci winni wnieść podania swo 
je za pośrednietwem dyrekcyi zakładu, do 
którego na naukę uczęszczają, do Wydziału 
krajowego najdalej do 15 listopada r. b. i 
załączyć metrykę chrztu, Świadectwo ubós 
twa, tudzież ostatnie świadectwo szkolne, 
Z Wydziału krajowego Królestwa Galieyi 
i Lodomeryi wraz z Wiel. ks, Krakowskiem 

We Lwowie d. 29 października 1886. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 47957. (7738 3—3) 
Lwowski e. k. sąd krajowy jako han- 
dłowy ustanawia dla Izraela Kanariensteina 
i Wilhelma Reichmana jako z miejsca po- 
bytu niewiadomych, celem doręczenia im 
ts. uchwały z dnia 4 lipca 1885 l. 81311 
tudzież niniejszej uchwały jakoteż i celem 
dalszego zastępstwa tychże nieobecnych, 
kuratora ad actum w osobie adwokata dra 
Raabego z substytucyą adw. dr. Luki, a do 
ręczając rzeczone uchwały ustanowionemu 
kuratorowi o tem nieobeenych zawiadamia 
przez niniejszy edykt do właściwego zasto- 
sowania się, 
Lwów, dnia 16 października 1886. 


L. 5297 (7520 3 3) 

Niewiadomego z miejsca pobytu Jana 
Huget zawiadamia się, że w sprawie Szaby 
Singera przeciw Janowi Huget i przeciw 
spadkobiercom śp. Barbary Huget o zapła- 
cenie 72 złr. 69 ent. wa. zpn. dla niego | 
kuratora w osobie Mikołaja Holiana, na- 
czelnika gminy w Niemirowie ustanowiono, 
temuż odnośne uchwały doręczono a zara 
zem termin do rozprawy na dzień 11 listo- 
pada 1886, o godz. 9 raao wyznaczono. 

Rzeczą więc jest Jana Huget, aby te- 
muż kuratorowi potrzebne informacye udzie- 
lit lub innego zastępcę sobie obrał i o tem 
sądowi tutejszemu doniósł, inaczej z zanie- 
dbania wyniknąć mogące szkodliwe następ- 
stwa sam sobie przypisze. 


Z c. k. sądu powiatowego 
W Niemirowie, 9 września 1886. 


L. 3670. (7697 1—3) 
C k. sąd powiatowy miej. del. w Zło- 
czowie zawiadamia, iż na 27 kwietnia 18%1 
zmarł Michal Jachimowiez z Kniażego bez 
pozostawienia rozporządzenia ostatniej woli. 
Do spadku z ustawy powołana jest 
między innemi córka Joanna Jachimowiez, 
Ponieważ miejsce pobytu tejże nie jest zna- 
nem, przeto wzywa się je. „aby w przeciągu 
roku od dnia poniżej wymienionego w sẹ- 
dzie się zgłosiła i oświsdezenie do spadku 
wniosła, w przeciwnym razie pertraktacya 
spadku ze zgłaszającymi się spadkobierca- 
mi i z ustanowionym dla niej kurstorem 
dr. Bodyńskim przeprowadzoną zostanie. 
Z e. k. sądu pow. miej, deleg. 
Złoczów, dnia 7 kwietnia 1886. 


L. 4395. (7703 1—3) 
W sprawie egzekucyjnej J. W. Mie- 
ezyslawa hr. Reya przeciw Nikodemowi Mar 
einkiewiezowi o zapłatę 300 zł., ustanawia 
się dla dłużnika z miejsea pobytu i życia 
niewiadomego kuratorem Walentego Kopa- 
cza z Przecławia i poleca dłużnikowi Ni- 
kodemowi Marcinkiewiezowi, by ustanowio- 
nemu kuratorowi środki obronne wskazał 
lub sądowi swego pełnomocnika przedsta- 
wił, w przeciwnym razie wszelkie rezolucya 
kuratorowi doręczone będą i egzekucya dal- 
8za z kuratorem przeprowadzona zostanie. 

C. k. sąd powiatowy. 
Radomyśl, dnia 30 kwietnia 1886. 


L. 1250/pr. (7718 1—3) | 
Odnośnie do ogłoszonego w urzędowej 
„Gazecie Lwowskiej“ nr. 205, 207 i 208 
obwieszczenia z dnia | września 1886 l. 
990 podaje się do wiadomości, że wyzna- 
czona na dzień 8 listopada 1886 czwarta 
kadencya sądu przysięgłych w tutejszym 


11 
c. k. sądzie obwodowym, została rozporzą- | p 
dzeni-m Wysokiego Prezydyum c. k. Wyz- NG Eee Tun. 
szego sądu krajowego z dnia 21 pazdzier- | 
nika 1886 1.8730 do dnia 22 listopada 1886 | 


odroczoną, tudzież że przewodniczący i te - | 


| 


goż zastąpcy sądu przysięgłych są niezmie- 
nieni. 
Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego. 
Złoczów, dnia 23 października 1886. 


L. 3274. 
C. k. sąd powiatowy w Peczeniżynie 
wiadomo ezyni nieznanemu z życi: i miej- 
sca pobytu Ilkowi Kicelukowi Semena, że 
Petro Kieeluk Stefana przez opiekuna Ko 
stia Kieeluka wytoczył dnia 3 kwietnia 1886 
l. 3274 przeciw niemu pozaw o uznanie za 
właściela i wpis prawa własności na kar- 
cie B. realności w. h. 1. 425 ks. gr. gm. 
Lucza objętej, tudzież o uchylenie wpisu 
w poz. I. na imię pozwanego dokonanego, 
że do ustnej rozprawy na ten pozew wy 
znaczony został termin na dzień 3 listopa- 
da 1886 o 8 godzinie z rana, i że dla nie- 
go na jego koszt i niebezpieczeństwo usta- 
nowiony został kuratorem Petro Melnyk z 
Luczy. Wzywa się zatem Ilka Kie-luka Sə- 
mena, ażeby Środki dowodowe ustanowio- 
nemu kuratorowi dostarczył lub innego rze- 
cznika tutejszemu sądowi wymienił, gdyż 
inaczej skutki z tego wynikłe sam sobie 
przypisze. 
C. k. sąd powiatowy. 
Peczemżyn, dnia 30 maja 1886. 


C ~A 
Doniesienia prywatne, 


C. k, uprzyw. 
galicyjski akcyjny 


bank hipotecziy 


kupuje i sprzedaje 
wszystkie papiery war- 
tościowe i monety 


po kursie dziennym. 


Zlecenia z prowineyi wykonuje się od- 
wrotną pocztą bez prowizyi. 


(70457 7 


L. 8541 (7664 3—3)| 


Ogloszenie. 

Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego wypo- 
wiada niniejszem na podstawie $. 63 
statutów JW, Pani Aleksandrze hr. Bor- 
kowskiej kapitały 8275 złr. 72 ent. i 
110.933 złr. 08 ent. listami zastawne- 
mi, pochodzący z większych sum 
20.000 złr. m. k. i 116.060 złr. wa. na 
hipotece dóbr Szlacheińce, Zozowa i 
Kurniki w powiecie tarnopolskim po- 
łożonych, intabulowanych, z tego To- 
warzysta wypożyczonych, z dniem 1 
stycznia 1887 jeszcze pozostał. 

Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego wzywa 
ı więc JW. p. Aleksandrę hr. Borkowska | 
jako właścicielkę tych dóbr, ażeby wypo- | 
wiedziane kapitały w przeciągu sze- | 
ściu miesięcy do kasy galicyj. Towa- | 


A A p A CA aar Po een A ATA 


rzystwa kredytowego ziemskiego zło- | 
żyła pod rygorem egzekucyi, a mia- 
nowicie przymusowej sprzedaży rze- | 
czonych dóbr. | 
We Lwowie dnia 7 pażdziernika 1886 
L. 8544 (7665 3—3) 
Ogloszenie. 
Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego wypo- 
wiada niniejszem na podstawie $. 63 
statutów p. Adolfowi Müllerowi kapi- 
tal 39.169 złr. 51 cnt. wa. listami 
zastawnymi, pochodzący z większej 
sumy 40.000 złr. Sopów na hipotece 
dóbr w powiecie Kołomyjskim poło- 
żonych, intabulowanej, z tego Towa-| 
rzystwa wypożyczonej, zdniem 1 Sty- | 
cznia 1887 jeszcze pozostały. 
Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego wzywa 
iwięc p. Adolfa Millera jako właści- 
| cjela tych dóbr, ażeby wypowiedziany 
| kapitał w przeciągu sześciu miesięcy 
do kasy galieyj. Towarzysta kredyto- 
wego ziemskiego złożył pod rygorem 
exekucyi mianowicie przymusowej 
sprzedaży rzeczonych dóbr. 
We Lwowie dnia 7 października 1886. 


(7702 1—3) | 


DESINFEKTOR 


Flaszeczki zawierające mieszani 
jący i niszczący zarodki chorób 


szkarlatyma, ospą, tyfusem i 
wejagania przeż usta i nos 
chroni także przed katarem, 
i przebieg skraca. 


Srodex ten całkiem nieszkodliwy i nader tani znajduje się na składzie 


w Aptece pod gwiazdą 


PIOTRA MIKOLASCHA 


we Lwowie 
ych aptekach Państwa Austryackiego, cena 30 centów, 


i we wszystkich znaczniejsz 


w różnych gatunkach 
wego, korzystnie i łagodząco ną 
rządy de rozpylania tych olej 


IZYDOR WOHL 


ulica Sykstuska l. 6 
me M wwapww ie 
poleca Szan. P. T, Publiczności 
swój WYŁĄCZNY skład 


KMaysow, dosk. czarna h kilo . 1/60 
n » n melange an 1/80 
Suszong, wyborna NE. 2 
> najlepsza a PA 3 
Melange karawanowa "RE 4 
Mix Ir 3 
f-<zu Fe m TOMI ST 4 
SPPE ta da EF 6 
funt 1 r. 60 k 2 
IE Porow f Er Na 3 
a 1 = A 50 3 
| wyborna LA kilo |1 
Ńrsiewia H. prima ja 
| non plus ultra „ 2 


Łaskawe zlecenia 
opakowanie franco. 


odwrotną pocztą, 
(7162 5 -? 


pora U; 


W księgarni 
J} MILIKOWSKIEGO 


(P. Starzyk) 
we Lwowie 
są do nabycia: 
RACZKOWSKI A. Dr. Nauka homeopatyi tomy 4 zł. 


tegoż Poradnik dla matek o pielę- 
gnowaniui wychowaniu dziatek 
80 et. pocztą 90 et. 

tegoż Nauka weterynaryi homeopa- 


tycznej 1 zł. 20 ct. pocztą 
1 zł. 35 at. 

LISZNIEWSKI Dr. O zębach 25 et. poezta430 et. 

MADEYSKI EDW. Gimnastyka pokojowa jako środek 
leczniczy 1 zł. 50 et. pocztą 1 zł. 55 et. 

URBAŃSKI W. Dr. O cholerze 30 ct. pocztą 35 et. 
tegoż O zależności zdrowia naszego do 
wpływów pewietrza 60 ct. po- 
cztą 65 et. 7401 3—3 


Cierpiącym na oczy pewna pomoc! 


Woda na oczy Pawiewskiego z Poznania jest 
to najdzielniejszy środek na wszelkie cierpienia dez. 
Wzmacnia wzrok i leczy nadzwyczaj szybko wszelkie 
zapalenia, spuchnięcia i rozmaite inne słabości OCZ, 
Znaną jest od dawna w całych Niemczech i Rossyi, 
gdzie z wielkiem powodzeniem po szpitalach używa- 
ną bywa, 6401 7—12 


Główny skład dla Galicyi 
w aptece 


OSWALDA PAULO 


w Chodorowie. 


nę, z której po odetkaniu wywiązuje sie gaz silnie odraża- 

zakaźnych, osobliwie takich, które się dostają przez organa 
oddechowa do ustroju ludzkiego. 

Jest to więc Środek profilaktyczny zapobiegający zakażeniu się 

e Pe przez pojedyńcze 

powyż wymieni 


dwie faszeczki (mniej się nie wysyła) opakowaniem 75 eemtów w. a. 
Tamże Ocet do desinfekcyi powietrza w pomieszkaniu i ©lejxi lotne 


HERBATY ROSSYJSKIEJ | 


| gmun. Kuckera, 
!w Warężu w apt. 


Farbiarnia 


W. Miedinga 


we Lwowie, przy ulicy Jagiellońskiej 
przyjmuje firanki do prania, lub SZpano- 
wania, TRAR 8—3 


NUFUPUSNOLNNS 
KONCESYONOWANA 


szkuła spiewu solowego 
Ireny Lewickiej 


dyplomuwanej spiewaczki konserwatoryum dre- 
zdeńskiego, uczennicy Leviego i Procha w Wie- 
dniu, rozpoczyna drugi rok szkolny 1 września 
1886. Warunki i programy nauk od 9 do 1 

w południe, ulica Dominikańska I. 11. 
6194 26—30 


500 dukatów 


wypłaeę temu, kto po użyciu 


KOTHE'GO WODY NA ZĘBY 


flaszka pe 35 ct., dostanie kiedykolwiek zno- 
wu bolu zębów lub nieprzyjemnego odoru z ust. 


iśothego „Zanschöne“ 


wyśmienity i szybko skutkujący śro- 
dei do czyszczenia zębów, pudełko po 30 
ct; dobre i miękkie szczoteczki do zębów 
2538 2—U do 30 i 50 et. poleca 


Jan Jerzy Kothe 


emerytowany dostawca nadworny w Mödling koło 
Wiednia, Villa Kothe, 

We Lwowie prawdziwa do nabycia u p. apt. 

P. MIKOLASCHA, ulica Kopernika, i we wszystkich 

aptekach, haudlach korzennych i perfum, galan- 

teryjnych imateryałów itp. w Galicyl i Bukowinie. 


= Rósiera 
woda do zębów i ust 


Jesi bezsprzecznie najlepszym środkiem od bolu ZĘ- 
bów i służy także równoczesnie do utrzymaniu zębów 
w czystości. Ta od wielu lat sprawdzona i sławna 
woda do ust uciyla jednocześnie każdy nieprzyjemny 
odor w ustach, — Flaszka 35 et. 
KR. Wüchler aptekarz, 
(W, Röslera Synowiec, następca) 
we Wiedniu, L., Regiernugsgasse, 4, 
Prawdziwa do nabycia we Lwowie w apt. 4j- 
w Kutach w apt. A. Zagajewskiego; 
w Kołomyi u Stenzla apt. w Tarno- 


poluuH, Kahanego, apt., w Sokalu Eug Wysoczań- 
ski, w Warężu B. Krzywobłocki, apt. [4532 52—7 


—_ 


Cierpienia Zoladka 
wszelkiego rodzaju 


jakoteż cierpienia wątroby, kolki, hemoroidy, osła- 
bienie żołądka, niestrawność, usunięte zostaną w naj- 
krötszym czasie pod gwarancyą zupełnie za pomocą 
uniwersalnego eliksiru żołądkowego aptekarza Schuei- 
da. Cena pół flasz. 1 zł., całej 1 zł. BU or. Jedynie 
do nabycia w apt. św. Jerzego Maxa Schneid 
we Wiedniu, V. Bez. Wimmergasse 33 siosować 
należy zamówienia. Livane pisma dziękczynne od le- 
karzy | uzdrowionych. Skład we_ Lwowie w apt. P. 
Mikolascha. 6877 6—15 


MAŚĆ naskówa MOULIN 


e Maść ta leczy wrzodzianki, pry- 

szcze, czerwoności, krosty, węgry, 
wysypkę, liszaje, hemoroidy, swę- 
dzenie chroniczne, łupież i wyrzuty 
naczesciach ciała porosłych włosami 
i wszelkie słabósci naskörne; wstrzy- 
mujenatychmiast wypadanie włosów 
na brwiach i głowie i skutecznie 
= działa naporost włosów. 

u Słoik 2 franki we Francyi w Paryżu 
w aptece p. MOULIN, 30, ulica Louis-le-Grand. 

We Lwowie w aptekach pp. Mikolascha i Wewiór- 
skiego; — w Krakowie : w aptekach pp. Trauczyń- 
skiego, Redyka i Wiszniewskiego, 


GLOWNY SKŁAD DLA GALICYI 


porcelany, szkła 1 towarów mięszanych 


we Lwowie, ul. Trybunalska 1. 6. 


| poleca: d 
5 AP lei z mosiężnemi łańcuszkami i haczykiem 

| TNP L przed św. obrazy, 

| 1 sztuka od 1 zł., 150 ct., 2 zł, 4 zł., 5 zt. 


n 


S "I... T u 
Na sezon do polowania! 


poleca 
Śrót, lotki, kule i kapsle. 
Uniwersalne smarowidlo 


nieprzemakalne do butów. 
Smarowidło podeszwochronne. 
KORIOSOT 


kauczukowe, nieprzemakalne połyskujące 
czarne smarowidło do skór. 


Zalożony w roku 1845. i 
EN T NRT EEE EEE ATZE TUR LZ. SAB WARE TPĘSZE RARE REE 


~ 


vi, 


- w 


j | 
LJ 
| 
Jan ihuatowicz | 
poleca E 
wyśmienite Mydla do mycia $ 
twarzy, rąk i kąpieli, 
wyszczegóinione 6 medalami zasługi 
i dwoma dyplomami uznania. 
Złr. ct, 
Mydło do golenia brody najprzedniejsze — 25 


jek do tychże LAMPEK gnotki woskowe, 1 pudełeczko 20 ct. 


w różnych gatunkach do każdego użytku poleca 


JOZEF HANKE WE LWOWIE 


Rynek I. 38 we wiasnym domu. Sklad farb i handel materyałów pod 


emi 


zwykłe gnotki 1 pudełeczko 6 centów. 
PRE PRZEW 


RZ RÓ PWC ORĘŻA RECZ | 


5626 


„Czarnym psem“, ) 


SĘ ona dagodigaj wodę TEENA ce "ET pr | 


(/ powodu zbliżania się cholery! 


polecam 


Kwas karbolowy 100" 


w płynie jako też w kryształach 


Czernidio (szware) i Lakier 


czarny do butów. 


APRETURA 


do konserwowania skóry. 


najtańszy i najlepszy środek do desinfekcyonowania kloaków, stajen, mie- 
szkań, miejse przez bydło zajętych ete., z którego z powodu siły za- 
ledwo 3 część zwykle używanej ilości w innych składach kupionego 
kwasu, potrzeba. Najlepiej proszkowane wapno lub też truciny kwa- 


Mydło migdałowe, 10 cot., 20 i —.25 
Mydło kokesowe, białe do rąk 10 ct. i —.20 
Mydło palmowe, żółte 6, 12, 18 et i —.24 
Mydło grysikowe, wyśmienite do twa- 


Tran rybi do skór. 


ray i rąk . —40 


Mydło żółtkowe, wydelikaca, wygła- 


sem moim pokropić i tym w rnejscach zakażonych posypywać. 


. dza i znakomicie oczyszcza skórę -.80 o 
Tłuszcz do broni. Mydło ziołowe, otrzymujące się przez O. E W inckler 
PODESZWY zgęszozenie soku roślin aromatyczno- 7681 4-4 wa Lwomie, u). Testrelna 1, 7. 
konopne, filcowe i korkowe. AH, en ów na i 
1 R j skórę, usuwa liszaje i wszelkie wy- Be; oe a, U RE 5 
Płaszcze gumowe nieprzemakalne | Da skórne |. i Der een z = (7789 1—8) 
po najtańszych cenach. | Mydło pizmowe, posiada bardzo przy- + Pod r k Alb ht =) 
Skład fabryczny jemny piżmowy zapach o 6 x680) . k i 4 
farb, lakierów, pokostów, chemikalij, kiszek Mydło paczulowe, przyjemnej woni —.30 C k. uprzyw kolej Arcy S rechta 
, „P , J, Kl 9 ; "m; 
gumowych i artykułów browarniczych i Mydło różane, najprzedniejsze 40 ct. i —.50 OBW TESZCZENIE. 

oraz handel materyałów | Mydło z igieł sosnowych, przyjem- "HE d Y » 

5 . | ne w użyciu, skutecznie ochrania skó- Kupony prioritetów I i JI emisyi e. k. uprzyw. kolei Arcyks. Albrechta pła- 
Alojzego Hübnera rę od liszajów i wyrzutów . . . —.80jtaednia 1 listopada 1886 będa wypłacane od powyższego dnia, a mianowicie: w srebrze 
we Lwowle, pod 1. 13. ulica Karola Ludwika Mydło balsamiczne, oczyszcza skórę, | po 7, zł. a. w. w srebrze od sztuki, kupony od priorytetów w złocie po 5 zł. w złocie- 
(w lokalnościach niegdyś cukierni Rotlende ra) nadaje białość, delikatność i zapobiega | 12" franków- 10 marek. 
specjalny handel artykułów do użytku gospo- pękaniu i duszezeniu się naskórka . —.80 Miejscami wypłaty są: ! - l 

darskiego. 7375 3-0 Mydło fijołkowe, przyjemnej woni — 35 | w Wiednin: e. k. uprzyw. ogólny austr. Zakład kredytowy ziemski (I ulica 
Mydło kosmetyczne, usuwa piegi, o- pańska powa od EO AA I a emisyi; Wiedeński bank związkowy (I ulica 
palenia słoneczne, twarzy przywraca pańsks 10) dla kuponów od priorytetów emißyi, 
świeżość i białość „, . 2 . . . —.60 w Berlinis — Bink uiemiecki | i | m” 
Magazyn Mydło hygieniezne, odznacza się o- | w Frankfurcie nad M. niemiecki bank związkowy | dla kuponów od priori- 
F K u S lejkowatością, nadzwyczaj delikatne i i dom s dł © i on m tetów I i II emisyi 
i specyalnie zastosowane do twarzy . —.50 i w Monachium: bawarski bank związkowy 
= nauera I yna > w py Zowe; U y do wydeli- | W miejscach płatniczych za granicą wai się płacić za kupony w srebrze 
cs acenia i wybielenia skóry na twa- odpowiednia przez nas według przeciętnego tutejszego kursu ustanowiona kwota w maa: 
„pod złotym lwem My . - 1 1 1 1 4 «4 . . e — 60 | kach państwowych, zaś uw kupony w złocie: 10 marek w walucie niemieckiej. 
we Lwowie plac kapitulny Mydło glicerynowe, białe, łatwo pie- | Począwszy od 15 listopada b. r. będą wypłacać kupony tylko nasze miejsca 
poleca : |  niące wybornie oczyszcza skórę i chro- wypłaty we Wiedniu. 
Koszale białe męskie i dla chłopów po 95 c. UNFE | ni od pryszezenia się . —,30| Wypłatu priorytetow I i II emisyi wylosowanych dnia 1 maja 1886 nastąpi 
4 F 


30 et., 1 złr. 60 et. i wyżej, 1 
Koszule kolorowe po 1 złr. 40 ct. i 2 złr., 


Kalesony po 1 złr., 1 złr. 15 et. i 1 złr. 25 et. i wyżej, 
Szkar ętki białe i kolorowe, tuzin po 3 złr. 60 et., 


4 złr. 50 ct., 5 złr., 6 złr. i wyżej, 


Chustki do nosa czysto lniane, tuzin 2 złr. 40 cet., 


2 złr. 70 et., 3 złr. i wyżej, 


Chustki z kolorowym szlakiem po 10 ct., 15 ct., 25 et., 


30 et. sztuka i wyżej, 


Reczniki w tuzinach (i na łokcie), tuzin 4 złr., b zlr. 
6 złr. i wyżej, na łokcie po 16 ct. 18 ct., 20 et., 


25 et. i wyżej, 


Kołdry szyte zapałowe i tureckie po 4 złr. 50 et., 


5 złr., 6 złr. i wyże, 


żej, 
Kocyki na łóżka od 1 złr. 50 ct., 1 złr, 80 ct., 2 złr., Mydło karbolowe, bardzo korzystnie 


2 złr. 40 ct., 3 złr. i wyżej, 


Poduszki z pierza, z włosienia, podłóg wagi, po naj- 


niższych cenach, 


Sieniki gotowe po 95 et. 1 złr. 10 ct., 1 złr. 40 ct., | 


1 złr. 75 et. i wyżej, 


Prześcieradła bez szwu szirtingowe po 1 złr. 30 ct., 


1 złr. 50 ct., 1 złr. 75 ct. i wyżej, 


Prześcieradła płócienne bez szwu po 2 złr., R 
5 


Zupełne wyprawy do konwiktów, zakładów i t. p. 


25 et., 2 złr. 70 et. i wyżej. 


po najumiarkowańszych cenach. 


Mydło glicerynowe przeźroczyste, za- 
wiera 35°), czystej gliceryny, znako- 
micie wpływa na naskórek 20, et. i — 

Mydło glicerynowe płynne, oczyszcza | 
skórę od pryszczy, liszajów, trądzików, | 
WARZKA un. 

Mydło piaskowe, do mycia rąk 

Mydło pnmeksowe, do mycia kołnie- 

| rzyków i mankietów gutaperchowych 

| Mydło tymolowe znakomicie oczy- 
szcza skórę od wszelkich wyrzutów 


—.50 


myć ręce, twarz, a nawet całe ciało 
w czasie epidemii, celem ochronienia | 
od zakażenia się . . . . . . 
Mydło siarkowe, z wielkiem powo- 
dzeniem używa się do zniszczenia pry- 
szczów i wszelkiego rodzaju wyrzutów 
na skórze . . . . . F 
Mydło benzeosowe, bardzo korzystnie 
| wpływa na skórę wybiela i wydelikaca 


| 
25 


. —.20 | 


-—*]() realność wiejska, cbejmująca is morga ogrodu 
iz sadem, 14 morgów pola ornego, 4 morgi łąki, 
5 morgów pastwiska z laskiem, dom mieszkalny, 1452 
stajnie, stodołę, szpichlerz, szopę ne zboże, tmż za 

' rogatką kleparowska, najbliższą miasta, bez, 

; lub z inwentarzem. Cena bez inwentarza 7.000 złr. | 

wal. austr. 


—.,20 , dyński or. 11, 1 piętro. 4. F. 


Karol Bałłaban 


— 26 „złotym kogutem“ 


| począwszy od 1 listopada b. r w Wiedniu w e. k. uprzyw. ogól. austr. Zakładzie kre- 
|dytowym ziemskim, potem aż włącznie do 14 listopada b r. w powyż wymienionych 
- 20 | miejscach 


wypłat w Berlini , w Frankfurcie n. M. i w Monachium. 
Wiedeń, w paädziernikn 1886. 


Rada zawiadoweza. 


Antoni Halski 


handel tow. żelaznych i wyrobów nożowniczych 
Lwów, Plac Halicki 1. 1, 
poleca w największym wyborze 


Wieńce blaszane 


tanie, trwałe i gustowne, z kwiatami blaszanemi 
lub poreelanowemi od 1 zł. do 10 zł, 


Dwadzieścia 


Do sprzedania 
10—12 


Bliższa wiadomość u właściciela, plao bernar- . 
1799 1—3 


sztuk sieci do polowania w dobrym stanie są do 
7690 sprzedania. Adres K. 5. Krosno. 8-3 


Główny skład 


| 
| 
| 
l 
pod | 
| dia Galicyii Bukowiny 
I 
| 


Mg" Za dobroć i trwałość zargoza się. "AMĘ | Mydło kamforowe, uśmierza świędze- | o . 7 7 
= 133 nie i pieczenie skóry, usuwa wyrzuty | we Lwowie Fortepianów, Pianin i organów 
L. 33075/1. : s (1404 3—3) | i ezerwoność z twarzy i rąk —.25 poleca kościelnych 1 pokojowych 
Ogłoszenie lieytacyi. OE NEUE eLikalnienia zupełnie świeży transport L MARIKA 
=: la rag, kawate . . — F : we Lwowie, Rynek 1. 9. 
w cia hotelu angielskiego we Lwo- p , 
wie, an od l maja 1887 do ostatniego kwietnia Mydło mieszczańskie, znakomite —.10 | ehinsko rosyjskiej herbaty PEEP kanoesizihO wana 
1893, odbędzie się w I Departamencie Magistratu kr, | Mydło smołowe, zawiera 40°), czystej peiemno naciągającej z wybornym smakiem i aroma Szkola muzyczna 
st. miasta Lwowa dnia 22 listopada 1886 o godzinie | ły erci SUE rw Ii \ tyczną wonią 6195 Ku, m 
12 przed południem publiczna licytacya za pomocą |  Smoły (dziegciu) usuwa pryszcze, lisza- | 1, Ko. Congo cesarskiej zł. 2— |, „Nauka gry na fortepianie w III. oddziałach: 
pisemnych ofert. je, wszelkie wysypki skórne, pocenie l Na $ il ` g._ L Dla początkujących. LI. Wyższy. II. Do wydosko- 
Jako cenę wywołania ustanawia się kwotę nóg i łupież na głowie —,30 ' ja ns se Wbalem € z ” 7. nalenia gry. Nauka śpiewu solowego. Dyrekcya po- 
11.800 złr. w. a. rocznego czynszu. Mydł l licerynowe, mięk- i M w. EN . . n 5 średniczy bezinteresownie w udzielaniu miejse ukoń- 
Oferty mają być zaopatrzone we wadyum odpo- M 0 smo. owo gIiCETynowe, E | ają 4 Wysiewków własnego wysiewu ? 170  Z9nym nauczycielkom. Koncerta, Wieczory i Popisy 
wiadajace 10 pre. ofiarowanego rocznego czynszu. czy i oczyszeza skórę od liszajów trą- UA l Souehong w oryginal. opakowaniu » — dla uczennie wszystkich oddziałów bezpłątnie. _ Pro- 
Bliższe warunki przejrzeć można w I Departa- dzików, i t. p., kawałek . —.30, 0 7 2 ©, : “wi spekt i Statuta otrzymać można w szkołą, Sprzódąż 
mencie Magistratu m. Lwowa w godzinach urzedo- (6999 5—?) | Przy odbiorze 3 ko. w jednej pocztowej fortepianów na raty miesięczne po 157zł. Nowe 
wych przed południem. ' paczce opłacam porto do każdej staoyi poozto- Krzy3o“ aniany od 275 zł. Wypeżyczalnie od 5 
Magistrat kr. st. miasta zł. Zam: 


Lwowa, dnia 8 października 1886. 


Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego l. 12 dom Wernera. 


(Zarządca Władysław J. Weber). 


| tman we Jetyne zastę= 
wej w kraju. 
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